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DZIENNIK ~nt a 
POPULIRIY Dni . Morza w 

Obchodząca swoje 50-Jecle Gdynia była w sobotę gospodarzem cen­
tralnych uroczystości tegorocznych Dni 'Morza. Z tej okazji przybyli 
do Gdyni I sekretarz KC PZPR EDWARD GIEREK I prezes Rady 
Ministrów - PIOTR JAROSZEWICZ. 

W ul'oczystościacb uczestnlrzył członek Biltra Politycznego, sekre­
tarz KC PZPR STANISLAW KANIA. Odświętnie udekorowane mia­
sto gościło tei delegacje załóg zakładów pracy z całego kraju, zwłasz­
cza zaś współpracujących z gospodarką morską. 

.Gdyni 
Gwiazdą Orderu Odrodzenia Polski. 
Następnie delegacje przedsię-

biorstw gospodarki morskiej wrę­
czyły Edwardowi Gierkowi ozdob­
nie wykonane kolo sterowe pod­
kreślając, że trafia ono w ręce do­
świadczonego przywódcy, który ste­
ruje nawą państwową po kursie 

Wystąpienie H. Jabłońskiego 
Rada 

Bezpieczeństwa 
potępiła 

W godzinach południowych na 
Skwerze Kościuszki, reprezentacyj­
nym ,,salonie miasta", zgromadziły 
się dziesiątki tysięcy mieszkańców 
Gdyni i przedstawicieli zal{lg 
przedsiębiorstw morskich z całego 
Wybrzeża. 

Witany długotrwała 
zabrał Edward Gierek 

akceptowanym przez cały naród. 
owacją głos I 
(skrót prze- (Cia~ dalszv na str 2) 

w Warszawie obraduje 

• 
Pod hasłem „0 trwały pokój, bezpieczeństwo, współpracę I postęp 

społeczny" ~ozpoczęl~ ~ię 19 bm w Warszawie obrndy Europejskiego 
Zgromadzent.a l\Uodztezy i Studentów. W spotkaniu bierze udział ok. 
1500 delegało\\> reprezentujących organiaacje młodzieżowe i studenckie 
z 31 krajów naszego kontynentu. 

•• rez1m RPA 
W drur;im dniu posiedzenia 

t:wołaner;o w t:wiązku a masakrą 
młodzieży i dzieci afrykan&kich 
przez polk.!e RPA. Rada '!e:r:pie· 
czeń•twa ONZ orzv.łela .lednomy· 
Mh1 ie. na wniosek przed:1ta 'viclela 
ZSRR ambasadora Malika. rMO· 
Inc.ie ośmiu oaństw •taaowc>io 
potępla.laca rasistowski reżim 

Wkrótce spotkanie 
A. Sadat - H. Asad 

W urocz"'stej inauguracji zgromadzenja wziął udział przewodnicZl\<'Y 
Rady Panshya - HENRYK JABLONSKI. Obecni byli: minister 
spraw zagt'amcznych - STEFAN OLSZOWSKI a taltże członkowie 

RPA za muakrowanle młodzieiy 
oraz stosowanie masowej prze· 
mocy przez władze RP.\ wobec 
ludności afrykański•.! przeciwsta­
wiającej sie polityce a11artb4'idu. 

BUsJtowschodnJi1 a-icencja prasowi1 
MENA poinformowała. te wkrótce 
odbedzle •ie spotkanie orezydentów 
F.l{iptu i Syrii. Anwara Sadat<J 1 
Hafe7.a Asada, Allencja .cvtuiac 
wypowiedź s:vrylskieiio ministra In­
formacji podała. te el(!pr;ko-syry iskie 
spotkanie na szczycie nastsp\ oo 
spotkaniu w pn;yszłą środe w Rlla­
d7:!e ~tolicv Arabll SaudyJ!k!el. ure­
mlerów obu krajów. którvm w ro7: 
mowach towarzyszyć l)ędq takte u~­
fowie rzqdów Kuwejtu i Arabll Sau­
dyjskiej. 

Na zdjeciu: fragment trybuny honorowe.I 11odczaa •natkania na 
kierownictw Innych resortów. ' 

Skwerze Kościuszki. 

Obrady otvo:orzył, w im~eniu Pol-I Zebrani z uwagą wysłuchali wy­
skiego Komitetu Organizacyjnego stąpienia Henryka. Jabłońskiego. 
Zgromadzenia, jego przewodniczą-
cy - Andrzej Jeż. (Cia~ dalszy na str. 2) 

Rezoluc.ta stwierdza. ft na11leta 
eytuacja, Jaka powstała w RPA, 
jest be:r,pośredt\lm rezultatem na· 
rzucenia ludności afrykańskiej 
apartheidu ; dyskryminacji ruo· 
wej, które stanowta przestep­
stwo wobec ludzko•ei i 11owat­

. nie ukł6ca.!a 11ok6.l I beznie· 
DZIŚ 
JUTRO 

mówienia zamieszczamy na str. 2). 
Następnie kulminacyjny moment 

8 Stron I 
:~~N;;i~:~1r~~~~~;:c;~ż~;;; 

święto Czytelników „Gl.osu Robotniczego" 
czeństwo miedzynarodowe. 

Rezolucja wzyw11, nąd RPA do 
natvchmla!towei:o zaurzestanla. 
polityki przemocy wobec ludno­
sci afrykańsklej. 

ni za ich ofiarna pracę I walkę w 
okresie 50-lecia. dekoruje sztandar 

---------------- miasta Krzyżem Komandorskim z 

Nagrody i dyplomy dla ludzi inicjatyw spo· 
łecznych, finalistów olimpiad przodują· 
cych studentów 

W aroga.nck m pr;i:emówlenlu. 
które wywołało oburzenie ~zlon· 
kl>w Radv Bezpieczeństwa mini· 
ster spraw zai;ranh'znvch RPA 
Roelof Jłotha oświadczył, 1ł w 
Republice Afryki Południowe~ 
11onaiłek ..:cstanle 1'1łllrowad ony 
I utrzymany •• u wszelka cene". 

Ponad 8 miliardów złotych 
na dofinansowanie wczasów 

Galowy koncert w Pałacu Sportowym 
Wielki festyn na Zdrowiu 

W mlnlon11 sobotę l niedzielę dzien­
nik Polskiej ZJednoC"l.oneJ Partii Ro­
botniczej „Głos Robotniczy" wraz a 
Czytelnikami obchodził swoje do­
roczne czerwcowe ~Wlęto. z tej oka­
zji odbyło się wiele ln·prez kultu­
ralnych, rozrywkowych 1 sporto­
wych. 

W sobotę, o godz. 11, w sall Mu­
zeum Historii Miasta t odzi zespół 
redakcyjny „Głosu Rr.botniczego" 
spotkał się z ludźmi lrucJatyw spo­
łecznych, finalistami o!' mplad i;irzed­

. młotowych oraz przodującymi stu-

Ok. 4 mln pracowników i członków ich rodzin, tj. ok. 6,5 
proc. więcej niż w 1975 r„ będzie wypoczywać w tym roku w 
o<rodkach wczasowych: zakładów pracy, FWP i branżowych 
związków zawodowvch. Warto podkreślić - pisze dziennikarz 
PAP. red. Romana Kalecka - 1ż jeszcze w 1970 r. z wczasów 
skorzystało zaledwie 2.2 mln osób. 
Ważną rolę w rązszerzaniu możliwości wypoczynktJ odgrywa 

powszechny i co roku wyższy zakładowy fundusz socjalny. 
Z funduszu tego na wczasy i wypoczynek w dniach wolnych od 
pracy zakłady przeznaczyły w jednym tylko ub. roku ponad 
8,l mld zł. dentaml. Naczelny red;iltto1 „GR" -

J. Pakuła serdeeznle oowitał zapro­
szonych gości: 1 1e1<retarza KL 
PZPR, przewodnlc~ącegr a.~ m. 
l.odzi - B. Koperskiego, sekretarza 
KŁ PZPR - Zb. Fallt1sk1ego, zastęp­
cę lclerownika Wydziału Prasy, Ra­
dia l Telewizji przy KC PZPR 
J. Grzelaka, zastępcę prezesa ZG 
RSW „Prasa - Książka - Ruch" 

(Ciąg dalszy na str. 2) 

Na zdjęciu: po lewej - I sekretarz KL PZPR, przewodniczą­
cy RN m. Lodzi - B. Koperski składa gratulacje laureatom 
konkursu „Szukamy ludzi inicjatyw społecznych" t zespołowi 
„GR" 'z okazji święta gazety. Po prawej - wręczanie nagród 
l dyplomów laureatom konkursu przez naczelnego redaktora 
„GR" - J. Pakułę. Foto: A. Wach 

Przyzwyczailiśmy się już do wielkich liczb charakteryzujących 
działalność socjalną państwa Warto iednak uświadomić sobie, 
jaką rolę odgrywa ona w budżecie rodziny. Koszt pobytu na 
wczasach jednej osoby wynosil w zeszłym roku średnio - 1.860 
zł, przeciętna zaś odpłatność pracownika za skierowanie - za­
ledwie 370 zł. 

Z wczasow może dziś korzystać co 8-7 rodzina pracownicza: 
atawia to nas na czołowym miejscu wśród krajów socjalistycz­
nych, nie mówia.c już o Innych krajach europejskich, w któ­
rych udział państwa w finansowaniu wypoczynku pracujących 
jest tak znikomy, że nie odgrywa żadnej roll w budżecie ro­
dzinnym. 

Z 
asadnlcze rozstrzygnięcie. na kilka 
tygodni 111·zed konwencja partii 
demokratycznej w Nowym Jorku, 
zapadło. Konwencja ta. najwyi~e 

forum uartvjne, ma Jak wiadomo, za 
zadanie dokonać wyboru kandydata na 
prezydenta. który stanie do walki z kan­
dydatem republikańskim. rymct:asem by­
ły gubernator stanu Georgia .TintrnY Cał'­
fer zebrał juz t:nacznJe więcej głosów 
dejegatów niż mu to potrzebnt1 do wy­
bo1·u. Według skrupulatnveh obliczeń 
dysponuje on .luż 1525 głosami. podczas 
gdy do wyboru potrzeba 1505, 

Nie wszv15tkie z nich zdobył Carter w 
bezpośredniej walce - kilkudziesięciu de­
legat6w przeszło do 1ego obozu. gdy 
okazało sie. Że staie się zde<'vdowanym 
faworvtem. Sa wśród nich przPclstawicie­
le Pensylwanii. Puorto Rico i 7..achodniei 
Wirginii. iak również ludzie nosłuszni 
poteżnemu burmistrzowi Cbica20 Da­
Ie.vowl. 

W każdym razie Carter mCJże sobie luż 
pozwolić na wvpoczynek w rodzinnym 
domu. oodczas gdy lego potencialni . ry­
wale - aktualny prezydent Gerald Ford 
i iego rywal Reagan nadal nie sa Pewri' 
swego losu i muszą zabiegać o 'POParcie 
delertatów. gdyż żade'h z nich r.ie dyspo- . 
nuie 1130 głosami potrzebnymi do zw:v­
ciest.wa, Ford ma ich oo prawdi.i 1009, ale 
rywal niewiele mniej, bo 893 i wszystko 
może ~ie · ieszcze zdarzyć. Stad_'nerwowośr 
w obozie republikańskim i obawa przed 
rozbiciem partii nA konwencji w Kansas 
City. 

Nastroje wśr6d demokrat6w najlepiej 
ilustruie fakt, że odbyli oni w Waszyn­
gtonie turę rozmów ma.iacych na celu 
opracowanie platformy wyborczei. która 
bodzie Przedstawiona nowoiorskiei kon­
'lll'encji do zaaprobowania. Prym podczRs 
obrad wiódł przedstawiciel Cartera adwo­
kat Eizenstat Jego ~łos decydował o wpro­
wadzeniu takich czy lnnyc!I sformuło­
wań. gdyż pozostali członkowie komisji 

·zda wali sobie sprawę, kto te platformę 
będzie Prezentował wvborcom. 

W obu partiach niejasna Jei1t sprawa 
kandydatów na wiceprezydenta Jest to 
stanowisko pozornie mało wazne - gdy 
prezydent urzęduie w Białym Domu on 
decyduje o wszvstkim, podczas gdy for­
malny nr 2 w państwie ogranicza sie do 
przewodzenia obradom senatu i odbY~'a 
mniej ważne podróże zagrani~zne - na 
pogrzeby, koronacje, świeta narodowe, 
rocznice. Niemniei iednak nie Jest obo­
ietne kto piastuie urzad wicenrezydenta. 
gdyż to on właśnie. ieśli prezvdentowi 
coś się stanie. i est i ego sukcesorem. 
Żaden z kandydatów nie ujawnił iak 

dotąd. swych kart w tei kwestii Komen­
tatorzy ·snują różne domysły onierając je 
o tak zwana zasadę równowa~i. I tak 
Carter ma opinie centrysty i pochodzi z 
Południa. Ma więc szanse M zdobycie 
głos6w klas średnich i południowców. 
Potrzebować więc będzie kogoś o pogla­
dach bardziej liberalnych I oopularnego 
na wschodnim wybrzeżu oraz wśród wY­
borc6w o bardziej postępowych pogla­
dach. Dlatego wymienia sie jako ewen­
tualnych kandydatów n.a wicenrezydenla 
kongresmana Udalla z Arizony lub gu­
bernatora Kai\tornii Browna. 

Natomiast u republikanów ni" wyklu­
cza się tandemu Ford - Reagan, lub 
nawet Reagan - Ford, chociaż to osta­
tnie zesta Wienie iest mało prawdopo­
dobne, gdyż Ford odrzuca kategorycznie 
ewentualność kandydowania. iako •• wice". 
natomiast skłonny iest przebactYĆ Reaga­
nowi iego Winy i · dobrać go sobie na 
wso6łpartnera. 

Gdyby natomiast Reagan uzyskał no­
minację, to prawie na pewno oowoła do 
swego boku Eliota Richardsona. młodego. 
liberalnego I energicznego polityka. Zgo 
dnie z dramaturgią konwencii. ostateczna 
decyzia zapadnie tuż po wyborze kan­
dydat'a na prezydenta, by do końca tr:i:y-

mać delegat6w w niepewności. W każ­
dym razie już dziś 1nówi sie głośno. że 
jeśli republikanie myśla o utrzvmaniu się 
w Białym Domu. to musza wystawić do 
walki team Ford - Reagan. 

W chwili, gdy Jtlszę te słowa, wybo­
ry we Włosuch jeszcze się n\11 
rtJ'ZJ>nczełY. w momencie dotarcia 
gazety do Cl!ytelnika, będ• jesz-

cze trwały. Wszystko wskazuje na to, ze 
partia komunistyczna umocni •We wpły­
wy, chadecja troche straci lub utrzyma 
dotychczasowy atan 11osiadanla. Ale co 
dalej? 
Komuniści włoscy proponuj11 dwa roz­

wiązania - tak zwany „kompromis histo­
ryczny" czyli sformowanie rzadu z 
chadecją, lub też utworzenie rządu je­
dności narodowej. w skład które~o we-
szliby orzedstawiciele innych partii, 
m. in. socialistów i socjaldemokratów. 
Chadecy stanowczo odrzucają obvdwa 
rozwiązania - ani chcą słvsz!>Ć o współ­
pracy z komunistami. Strasza wyborców 
widmem wvrzucenia Włoch z EWG. z 
NATO i roŻlicznvmi katastrofami społe­
cznymi i politycznymi w wYPadku wej­
ścia komunistów do rządu. Pomagają im 
w tym politycy z innych kra56w. którzy 
głośno rozważają konsekwencie we.lścia 
komunistów w skład nowego ~abinetu i 
enigmatycznie twle1·dza. że „coś by trze­
ba wtedy zrobić", a owo „co to właśnie 
izolowanie Włoch od zachodnich soiuszni 
ków, 1ako „element niepewny". 

'I'ymczasem rzeczywistość 1est taka, że 
t.vlko proponowane przez k0munistów 
włoskich rozwiązania mogą wyprowadzić 
kraj z głębokiego kryzysu, zahamować 
inflację, zmniejszyć a nawet zlikwido­
wać bezrobocie. We .wtorek będzie już 
wiadomo jak sprawy swego kraiu widza 
wyborcy. komu zaufają, na kogo odda­
dzą głosy. 

E 
lizabeth Jlay, 83-Jetnla przystojna 
blondynka (na zdjęciu) mote spo­
wodowa6 istne trzęsieni" zł•mi na 
Kapitolu w Waszyndonie. Naj-

pierw ujawniła ona dziennikarzom, ł.e 
kongresman Wayn"- Hays zatrudniał ją 
przez kilka lat, Jako jedn•. z pracownic 
z pensją 14 tys. dolarów rocznie, za co 
iwladc1yła ma u&łurl w swym prywat-

nym mieszkaniu. następnie zaś 01>0bllko­
wała książkę, w której opisuJe swe in­
tymne przeżycia ~ 13 kongresmanami 
dwoma senatorami. . 

Hays nie zaprzecza. że miał z nią ro­
mans, ale odrzuca oskarżenie o sprzenie­
wierzenie państwowvch pieniertzy, za co 
jego koledzy chcą it.o usunać nie tylko 
ze stanowiska przewodniczącego wpływo­
wego Komitetu Administrac.vjneito. ale w 
ogóle z Kongresu. Kilku kolegów Haysa 
także pr6buje nerwowo zatu~zować cała 
aferę. Tolerancyjnie 17odeszli rlo sorawv 
wyborcy Haysa ze stanu Ohio - Ma on 
64 lata. I jeśli był w stanie uprawla6 mi­
łość trzy rat:y w tygodniu, to nif' jest 
z nim Ile. Będziemy na niego głosować 
w naste1mych wvborach ••• 
Wszczęte przez FBI śledztwo odkrywa 

nowe dowodv „zatrudniania'" przez sena­
torów i kongresmanów młodych sekreta­
rek. kt6re nie tylko nie umiały steno­
grafować ale nawet Pisać na maszynie. 
Nikt nie jest w stanie przewidzieć czym 
to sie skończy, ale prasa ma atrakcyjny 
temat na kilka nastepnych ty~odni. 

CAF - Matuszewski - telefot~ 

„Interkosmos - 15" 
na orbicie okołoziemskiej 

Zitodnie ~ pr<>11ramem MPółpracy 
kra iów socJallstvcznych w dtierlzi· 
nie badania 1 wvkor.ivstanla prze­
strzeni kosmicznej 19 czerwca br. 
w Związku Radzieckim worowadzo­
no na orbile okołO'liemsltą szt'lczne­
l{o ~atel!te Ziemi .. Interko<mos-'5". 
Celem eksperymentu bedzie Przel'.>ro­
wadzenle prób na.1nowszei aparatu­
ry pokładowej satelltv. w tym sy­
stemu telemetrvczneizo nn.eznaczone 
go do przekazvwanła tlo nule:nnvch 

unlctów odbiorczych tm1 ~ów socia­
llstyeznvch lnformac11 naukowej z 
pokładu ~atelitów z serii .lnterko­
smos0 W pra.cach przvt!otowtnv­
czych wzleli udział uczeni z Polski. 
CSRS, NRD. WRL l ZSRR. 

DZIER 
KmSIE 

W 173 dniu roku słoń(le wze­
szło o r;odz. 3.14, zajdzie zaś o 
20.01. 

Marta, Alicja, Alojzy 

w dniu dzłslejszym dla Łodzi 
przewiduj• nastepu i~ra ool:'odę: 
zachmurzenie duże lub umiar­
kowane, okresami opady desz­
czu. Mo:l:liwość wystąpienia 
burzy. Temperatura. minimalna 
15 stopni, maksymalna 20 sto­
pni C. Wiatry umiarkowane, o­
kresami doś6 silne, południowo­
iachodnie. 

Ciśnieni'.! e godz. 19 - 742,8 
mm. 

1940 - Pierwsze masowe ecze­
kucje dokonane przez 
hitlerowców w Palmi­
ra.eh k. Warszawy 

Poczucie dobra i zła zal•ży w 
znac'Znej mierze od naszego • 
tym mniemania. 

,.... Csy dłul'O bedziemy czeka~ 
na drul(fe l)lełrof 



w Warszawie obraduje w nldclm dziele budDIV snnei Polski PolQSlnv przebieg 
E r p • k • Zg d · • ewakua~i z Libanu 

u o e]S 18 roma zen,e doniosłą rolę spełnia gospodarka morska M„ =:::::." ·::.:::::::.::. 
Młodzieży i Studentów (Skrót przemówienia E. Gierka na wiecu w Gdyni) •:;1::.::.:'.tw:-:2::.:-:"'di: 
(Pokończenie H .U. 1) se waaJISikich lłron na1Zqo llon'1'- Gerald Ford podj-1 dacyzJ11, ił dla · 

WltaJłC w imieniu władz państwo- ~~~iu'or~:f!!~Jl~~=~f!:~:Y::•~0~ p ~~~ ~!8 ~ ~ m:::k=-~~l ~ ~O:C::~· =.:~• r~~J!:~ awakuacjl obywateli USA 1 pań8tw 
wych PRI. uczestników Europejskie· d1moldch z A1ryltl i Amerylcl Lach\· nan.ym ua}u dłu&ł 1 ~ekn4 l)!-ńlltw9 Polakl. więc nadal rozwijać 1 unowocze. Europy aachodnlej pragn,cycb opu-

10 Zgromadzenia Młodzlety t Stu. sklej oraz przedłltaw1elele 1nnyoh tractycJ11. Z taj Clilłqjl w GlębOlkie umiłow.nie oJC&YZD7 ui.e łnać jej ponczeaólne dziedzitly. lłclć Liban, utyta będł nie uzbrojone 

clentów przewodnlczący Rady Pań· światowych organiiacjl zaproazonycb imieniu Biura l"Ol!tłcsneao KomMe- lado nro~ potWicd1ania w Blldzlemy rozbudoWYwać I inoderni- k t k ń ki Rz ni Bi 

1twa Henryk Jabłoński przekazał im na obrady. tu Centralneiro nanej piantl ora& dntach hl 1111:1„o u.Jazdu na zować 1tocznie i porty Gdyni, Gdań 0 rę Y amery • s •· eca k •• 

:równocześnie p<>sd:rowlena od I ee- ~du PRL porx!nwl.am Ili«''°° lu- Pol.ak•. k!.ed:r mteuir.z\ey Gdyni alal. Szczecina. Dziś jat oczywiste, lego Domu ołwiadczyl, te Or1an1u-

kretarza KC PZPR - Edwarda Gier- Dy1kutancl przeazywall pozdro- dU pracy oaleeo po].ekietio Wybrze. podjęli herolcsn• wa1'11:11 w obronie :te nie jeat możliwy rozwój •osPo- cja Wyawolenla PaleetynJ' udzielił• 

ka,- wJenia dla narodu l młod11idy nu:z.. ta. 8t0clmlcrwc6w i portowoow. ma- swoJeao mJut.a. ~eh domów - w darczy Polsltl bez nowoczesnej ao- ewakuowanym gwarancji bez"ieczeń• 

Zwrae&Jłc 11• do aebranycb B. Ja­
błoński stwierdził, t.e radzl\C o przy. 
1złycb loaacb nauego kontynentu 
będą oni określać równleł 1woje wła 
sne losy, te łl\CZYć Ich mu1i •wia­
domość odpowlecl:oialnoścl za jutro 
łwiata. 

go kraju. Dotychczasowe wy1t1lPie- rynarsy 1 rybaików. pra.oownlków obronie pOJU:i„o mona. Oddajemy spodarki morskiej. "' 

nla młodych dobitnie potwierdzają, Ił zaiplecza n.a'llik:owuo l t.echnlczneco czeU Ich mlllńW'U 1 połwi~u. Mieszkańcy Gdyn.t maj• dzl.4 uza- 1twa. Według donlell!eń 1 Ll1>anu, w 
mimo rótnic ldeoloalcznych, pollty- goapodarlll morlkleJ. Posdrawtam Wyzwolenia Gdyni przez bohater- sadnlony powód do dumy, że dzieło ndedztelę rano ewakuowano 1 taco 

cznych l •wlatopoglądowych łączy t,QQUerzy, pozdlrawt.am mu·11narz.y *• Armie Radz.leck• i walcz•ce u lch· :tyci.a tak właśnie owocuje. Jeet kraju blllko łOO obywateli "SA 1 
•~-

młode pokol~nle nadrzędny cel - Polakiej MaeyDM'.ki Wojennej, kt6- JeJ boku... jad-Htt pancerne Woj- to rezultat półwiecza waszej pracy ..,, „. 
aktywny współud:zlal we wszystkich ny stanowił 1h'a:t morllklch nible- lka Pollllego zal>OCZ•tkcrwało nowy i wssz-ej wal.ki. nych paJ\lltw. 

NawiązuJ•c do taktll. ił mleJ1cem 
zgromadzenia Jeat Warszawa. 
mówca przypomniał, ft naród polski 
był pierwszym wliróel narodów· Eu· 
ropy, który przeciwstawił •Il! hitle­
ryzmowi, a :&a iWe umiłowanie wol· 
no!lci zapłacił mllionami ludzkich o­
fiar. ldeoloria, którł kieruje ai• na· 
1ze państwo, Cloiwiadczenia historii I 
odziedziczone przez na1 chlubne tra. 
dycje, które przekaul! pragniemy na· 
atępnym pokoleniom - powiedział H. 
.Jabłońllkl - leil\ u poóstaw polityki 
zagranic~ PRL. Od plerw1zej 
chwili odzyskania nlepodleglo6cl glo­
•iliśmy hasła pokoJu i współpracy 
wszystkich państw, nlezale:łnle od 
łeb uauoJu politycznego l społeczne· 
10. . 
Akcentując, Ił KBWE otwiera no. 

wy, 4onłosly etap dziejów naszego 
kontynentu, IL Jabłoński podkreiłlił, 
li deklaracja helsińska Jest wynl· 
kiem odpręhnla politycznego, które 
nale:ły uzupełlllać odprę:&eniem mili· 
tarnym. Konieczne jest rozszerzanie 
mlę_dzynarodowej w1półpracy I koope 
rac.li 1ospodarczeJ, zapewnienie, by 
międzynarodowa wymiana w dzledzi· 
nie kultury dotyczyła wartości naJ­
bardzieJ hwnanlt.arnych i azłachet• 
nycb. Tym wielkim celom •łuty ca­
łokształt polityki zagranicznej Pol• 
ski, kraju, w którym młodzie:& od. 
grywa donlosłll l 1tale rosntCI\ rol11-

W 1m1eniu polskiej mlodzieży 
przemawia! przewodniczący Rady 
Głównej FSZMP - Zdzisław Ku­
rowski. 

formach walki o pokój, odprę:tenie, cy nan.ej ojcsyzny, okrea w młodej hlatorU miasta. W uz1laJlliu tych K.SIU& Rada Pań­
postęp społeczny. Podkreślano. :te Swoj• prac„ swoj• ał~bl twoni• PrzemiłlJIY lłl>oł~olityczne. do- .twa Polskiej Rzeczypospolitej Lu­
postanowienia KBWE otworzyły nowe oni trwał11 1 szerolk• obecmo4ć Pol· konywane pod przewodnictwem doweJ nadała nu„tu Gdyni Knyt 
perspektywy dla zespalania wysllków ski na morzach 1 oceamcb świata. PPR. otwon.yty przed P<>laklm Wy- Kom.andorski z Gwiazd• Orderu Od­

rótnorodnych Iii 1połecznych i poll- Dzls!ejne obchody Dnl Mon.a I•- brzetem nowe horyzonty. rodzenia Polsld. Pozwólcie, drodzy 
tycznych Europy w utrwalaniu po- CZł me a pll!ĆdTAfflllclolecle!!D pow- Przed p!llclu 1 pół laty w niezwy- gdynianie t.e w tmlen.l.u Biura Po· 

zytywnych przemian. Odpowiada to stania Gdyinl - kolebki poi.kiaj Ile>- kle trudnej l)'tu.acli lłl>Ołecanej, ki•-1 lltyczneiio Komitetu Centralnego 
najtywotniejszym pragnieniom ludz- spodaN:I morllkt.ej. dy tworzyll.4my J>Odstawy nowej dy- naszej pa;rtll. rzNt11 Polskiej Rr;a-
kości, w tym przede wszystkim mło· Budowa portu gdyJ\Oieco. l>odj4tta na.mlcmej 1tra~t!IEU społecmo-1oepo- czypospollte.1 Ludowej i Rady Pań-

dzieży. w trudnych wa.runll:aoh ei>ota'*- darczej. kl.asa robotnicza Wybrzeża I .twa Polskiej Rzeczyp09pol1tej Ludo-
Po południu zaromadr;enle wznowi. politycznych okł'esu miedsywojenna· poparła ruuize wysiłki. Tu zrodziło wej, w imieniu blisko 311 DUlionów 

Io obrady w komisjach problemo- ico. odl)owtadała Jl1'zekonamom 1 d•- mę i zna.J.eło 1łęboki odzew patrto- Polek I Polaków złote wam aer­
wych. specjalistycznych seminariach żeniom Pola.ll:ów. którzy w doeteple tyczne 1 twórcze hulo: pomożemy! deczne 1ratulacje a racll te10 wy. 
i konferencjach „okrągłego atolu". do mona. w rozbudowie 1oeoodu- Ludzie pr.acy Wybrzeta dobrze 9okiego odznaczen.La i wyrate po. 

Centralne 
Dni: Morza 

obchody 
w Gdyni 

(Dokończenie ze str. 1) stwa spotkali się w auli Wy:t:szej 
Szkoły Morskiej z przodującymi 

W godzinach porannych Edward pracownikami przedsiębiorslW go­
Gierek i Piotr Jaroszewicz uczes- spodarki morskiej z całego Wy­
tn!czyli w otwarciu Za!hadu Do- brzeża. Najbardziej zaslu:t:onym lu­
świadczalnego Białka SpożyV;czego dziom morza Edward Gierek l 
w Gdyni. Został on zbudowany we- Piotr Jaroszewicz wręczyli, przy­
dlug oryginalnej polskiej metody znane uchwalą Rady Państwa, wy-
pozyskiwania pełnowartościowego sokie odznaczenia państwowe. 
preparatu białkowego i organiz- W trakcie uroczystości dekorown­
mów morskich, pionierskiej w ska- nia odznaczeniami glos zabrał pre­
li światowej. Zakład w pierwszej zes Rady Ministrów Pioir Jaros:z:e­
fazie przerabiać będzie 30 tys. ton włcz, który przypomnial, :t:e Polska 
surowca rybnego na preparat o za- socjalistyczna od zarania nadała 
wartości 30 proc. białka, który wy- gospodarce morskiej odpowiednią 
korzystywany w produkcji artyku- rangę i wysoko ceni dorobek lu­
łów żywnościowych podniesie Ich dzi morza. 
walory odżywcze. W imieniu kierownictwa partii i 

przysłutyll sic 1Prawie W#oatu al- d-i:iekowanie za wklad. ja.kl wnosl­
ly Po~ki 1 pomyślooiłCJl Jej obywa- cie w dzieło rozwoju 1ocJaltstycznej 
tell. ojcz:vzny. 

D zl4 mamy wnel.kie POdata<WY. 
aby twierdzić, że strateifl• 
spolecmo·ek<l'llomiczna ;vów- -

cza• obrana, kompleJl:SOWO Jan S11·dersk1· 
;::t~~a~II ~je~~je~~~j ~~~~t I 
przynosi dobra rezultaty. Zdała ona 

hi~oryczny eczamln. Sprawd~ła •ie zagra latarn1•ka" w praktyce. .Testeśmy zde<.-ydowsn.i 
te polityką spoleczno-ekonomic:i:n•. 11 
zwrócon• ku człowiekowi i jego po-
trzebom konsekwentnie kontynuo-
wać. Jestem przekonany. te tak j.a.k W łódzkiej Wytwórnl !'Umów 
dotyehczaa klasa robotnica.a I wszy- Ośwlatowycb rozpoczyna się reali-
scy ludue pracy Wybrzeta wras z zacJc przeznaczonego dla telewizji 
całym na.rodem udxielać będ• po- filmu wg. noweli Henry.ka S!enkie­
li tyce partii i państwa wazechstron-
nego poparcia. Liczymy na waaz.e wicr;a pt. „Latarnik". Tytułowł rolę 
obywatelskie zaangażowanie „ prze- powierzono znakomitemu aktorowi 
zwyciężaniu trudności, w wyzwala· Janowi Swidenkiemu. Reżyserem 

niu rezerw. w otWier&niu nowych tllmu jest Zygmunt Sllonieczny, a 
perspekty_w rozwojowych naszej oj• operatorem Włodzimierz Na&Y. 

cz~~flncjał wytwórcr.y Polski ot.wie- Zdjęe!a plenerowe realizowane 
r.a coraz szersn możliwości. wymia- będł m. In. w Bułgarii, gdzie wy­
ny 1ospodarczej z innymi państwa· szukano odpowiedni~ latarnię mor­
mi. Coraz aktywniej ro7mljamy ską na skalistej wyspie. Część idjęć 
współpracę z państwami soclallstycz nakręci się też na pokładzie ża· 
nyml. a zwłaszcza z naszym wypró-

Radzieckim. Rozwijamy również na- C'kł) 

Prezydent J'ord wyraził w niedzie­
le po południu zaqowolenle z po­
mJ"lnego przeprowadzenia , ewakua­
cji, zaś r.zecznlk Białego Domu 
•twierdził, te nie planuje alę obec­
nie dalszych tego typu operacjt. 
gdyż z Libanu wyjechali jut wszy­
scy cl obywatele USA, którzy sobie 
tego życzy!ł. 

• • • 
Sekretarz generalny L!gl Arabskiej, 

Mahmud Rlad oświadczył w · niedzla­
lę w Damaszku, te w najbli:ta1:yni 
tygodniu prawdopodobnie do Libanu 
przyb~dll pierwsze jednostq poko­
jowych sił arabskich, których celem 
będue niedopuszczenie do dalszego 
przelewu krwi w tJ'm kraju. Po­
cz11tkowo siły pokojowe maj4 liczy4 
tysl4c oeób, a s czasem wzrosnł do 
~ tyl. 

Naszema dlugolełnłemu 
dze kte.rownikowl 

kole. 

ANrf ON-IEMU 
HRYNl·EWICZOWI 

serdeczne współesucie 1 powodu 
qonu 

wyra.ta' 
MATKI 

8P0ŁDZIELNJA PRACY 
,.SUROWIEC". 

Podczas inauguracji głos iabrał 
przewodniczący delegacji Leninow­
skiego Komsomołu, I sekretarz KC 
WLKZM - Jewgienij Tiażelnikow. 
Odczytał on posłanie sekretarza ge­
neralnego KC KPZR - Leonida 
Breżniewa skierowane do uczestni­
ków zgromadzenia. Leonid Breż­
niew podkreśla w posłaniu, :t:e mlo­
de pokolenie Europy żyje w okre­
sie, w którym pomyślne wyniki 
konferencji europejskiej w Helsin­
kach i jej postanowienia otwierają 
dalekosiężną perspektywę umocnie· 

Podczas spotkania z załogą za- państwa złożył on wszystkii:r1 pra­
kładu i przedstawicielami załóg, cownikom gospoda~ki morskiej P~­
które go zbudowały, najbardziej za- dziękowania za ofiarną pracę, doJ­
slużeni otrzymali . odznaczenia pań-1 rzale pojmowanie uchwal VII Zja­
stwowe. zdu PZPR i zaangażowanie w ich 

bowanym przyja·cielem Związkiem glowca „Dar Pomorza". I 
sze kontakty z WYsoko upr:remysło- l•••••••••••••••'i••••••••••••••~I wionymi krajami zachodnimi. Wy. 
stępujemy wobec nieb z pozycji ce­
n!oneito partnera gospodarczego. któ 
ry ma wiele do zaoferowanla i jest 
pewny swoich mo:Uiwoścl. Daliśmy 
temu wyraz w czasie niedawnej 
wizyty w Republice Federalnej Nie­
miec. Rezultaty tej wizYtY :Jrzynio­
sa - jak oczekujemy - dalszy !>O· 
stęp w procesie normallzacJi sto­
sunków między obu państwami. a 
t&<kże przyczyni• lię do osl"!l:nięcia 
korzyści ekonomicznych odpowiada· 
jących Interesom obu stron. 

Następnie przywódcy partii i pań- twórczą realizację. 

- nia pokoju. Należy dążyć do wy­
pełnienia i nasycen ia tvc h posta­
nowień konkretną treścią. 

• • • 

wvsoka frekwencia w pierwszvm dniu 
WVborów powszechnvch we Włoszech 

Wczoraj na obradującym w Warsza-I w m.edz.tele:, IO bm. od flOdz . 'I 
Wie Europejskim zgromadzeniu Mlo- rano w 73,178 punktach wyborczych 
dzlety 1 Studentów zakończyła się r t w całych Włoszech rozpoczęły sit; 
część dyskusji plenarnej. z trybuny wybory powszechne, ósme w powo­
zgromadzenla zabralo głos ponad 40 jennej historll Włoch. W wyborach 
przedstawicieli ruchu młodzieżowegodo Izby Deputowanych, w których 

Święto Czytelników "Gl;osu Robotniczego" 
(Dokończenie ze ~tr. 1) Na zakończenie 1wego wyst11Plenia 

w. Beka, prezydenta Łodzl - J. LO· B. Koperski życzył praccwnikom re· 
rensa oraz przedstawicieli władz dakcjl, aby w dalszym cluu swoj• 
partyjnych i państwowych Jak rów- pracą i swoim zaangażowaniem spo­
nież organizacji społecznych Piotr- łecznym wpływali na rozwój kraju, 
kowa, Sieradza i Skierniewic. Lodzi I województwa ·miejskiego 
-Następnie odbyła sti: uroczystość łódzkiego. 

wręc.zenia nagród laureatom ' konkur- Równiet w 1obot11 w Pałacu Spor­
su „Szukamy ludzi lnl<.'Jatyw apo· towym odbył Ilię galowy koncert de­
łecznych'', zorganizowanego przez dykowany ludr;iom dobrej roboty, w 
„Głos Robotniczy". którym wyst11Pil1 opróet znanych 

W imieniu KL PZPR. or-az I sekre- artystów scen krajowych, zespoły 

tarzy Komitetów W(łjewódzkich amatorskie m. In. lm. Harnama, któ­
Piotrkowa, Sieradza 1 Sk:!ernlewlc - ry rozpoczynał l koti.e1yl koncert, 
I sekretarz KŁ PZPR, przewodni- „Czarnyeh Beretów", zespół estrado· 
czący RN m. Łodzi - B Koperski wy z Karl-Marx-Stadt, zespól grec­
przekazał laureatom konkursu i ze- kl 1 Kapela Gdańska. Przez 2,1 go­
spolowl redakcyjnemu „Głosu Ro· dl.iny burzą oklasków nagradzali 
botniczego" serdeczne gratulacje czytelnicy „Głosu RObotniczego" wy. 
wraz z życzeniami z <1kazj! dorocz- stępy swoich ulubieńców. 
nego święta Czytelników tej partyj- W niediielę w Parku Ludowym na 
nej gazety. Mówca pQdkreślll, m. in., Zdrowiu przez cały dzień trwał 

że święto „Głosu Robotniczego" jest wielki festyn, w czasie którego, 
świętem wszystkich ludu pracy, do m. in. odbywały 111: występy arty­
których gazeta dociera. Cenne •• styczna, pokazy akrobacji lotni­
inic-jatywy zespołu redakcyjnego w czych, milldzynaro!lowe aawody ba­
popularyzowaniu ludzl dobrej robo- tonowe, aawody aportowa 1 atrakcje 
ty, ludzi inicjatyw apolecznych, «· dla dzieci. Zorganizowano także 

nalistów olimpiad przedmiotowych 11 klerman handloW)'. 
przodujących atudent6w. (J. kr.) 

po raz t>lerwszr bien.e udział b~ko 
3-m!llonowa rzesza mloduecy w wie­
ku 18-21 lat, glosuje 40,5 mln Wło­
chów; w wyborach do Senatu, gdzie 
czynne prawo wyborcze przysługuje 
dopiero od is roku tycia - prawie 
35 milionów. 

W niedzielę, pierwszym dn!U gł<>­
sowania, frekwencja wyborcza była 
wysoka i w niektórych punktach już 
o godz. 13.00 wyniosła ISO proc. Urny 
wyborcze zostan11 zamknięte dilś o 
godz. H .00. Natychmiast po tym kom 
putery rozpoczną podliczanie głosów. 
Przypuszcza się, że już wieczorem 
będą znane rezultaty wyborów do 
Senatu. 

Obecne wybory powszechne, które 
odbywają się na rok przed upływem 
normalnej kadencji parlamentu, są 

uważane za najważniejsze w 30-let· 
niej historii Republlki Włoskiej . 
Miar11 okazywanego im zainteresowa­
nia jest obecność w Rzymie ok. 120 
wyslannlków specjalnych prasy, ra­
dia 1 telew:lzjł z całego świata. 

Gwanownv pożar 
w centrum las Vegas 

W sobotę w centrum handlowym 
jednego z na jpopularniejszych w 
USA ośrodków turystycznych - Las 
Vegas (stan Nevada) wybuchł gwal· 
towny pożar. Pastwą ognia padło 
około 30 sklepów. Według wstepnych 
ocen straty materialne przekraczaj• 
llldllon dolarów. Otlar w ludziach 
nile było mimo :te w chwili wybu­
chu potaru lli!ektóre sklepy były 
jeszcze otwarte. Pr,zyczyna potaru 
nie została ustalona. 

S zacunek dJ.a Polski, jej ro· 
snący autorytet w świecie 
tworzy codzlenna prac.a naro­
du. jej patriotyczna Jedność 

moralno-polityczna. Praca l obywa­
telska postawa ka:tdeao PoLaka okre 
ślaj• rozmiar narodowYch dokonań 
i rozmach zamierzeń na przyszłość . 
W wielkim d1:lele budowy Pol.ski 

wypatlków 
SOBOTA, 11 BM. 

• Godz. U5 lkrzytowama ullc 
Sterlinga I Rewolucjl 1805 roku. Kie­
rowca „Fiata" '1707 IW Lubomira W. 
nie uszanowała pierwszeństwa prze­
jazdu i spowodowała zderzenie z au­
tobusem MPK. Lubomira W. doznała 
obrażeń ciała i przebywa w Szpitalu 
lm. Sonenberga. 

• Godz." 11.16 Pabianice. ul. Zuko­
wa przy stacji CPN, Kierowca „sy. 
reny" FA 2689 Jan Z. me uszanował 
pierwszeństwa przejazdu i apowod<>­
wał zderzenie z rowerzystą Czesła­
wem T. Ranny rowerzysta przeby­
wa w miejscowym ·szpitalu. 

• Godz. 19.15 skrzyżowanie ullc 
Gdańskiej I 32 Lipca. Kierowca „Fia­
ta" Pl 88711 Cezary M. spowodował 
zderzenie z „Syren11" IT 6180. Kie­
rowca „Syreny" Jerzy H . i pasażer­
ka „Fiata" Hallna R . doznali lek· 
kich obrażeń. 

NIEDZIELA, to BM. 
+ Godz. 5.łO Kolonka Wódka, gm . 

Nowosolna . Nietrzeźwy i bez prawa 
jazdy motocyklista Zbigniew W. u-
derzył w drzewo. z obrażeniami 
ciała przeWiezlono go do Szpitala 
im. Sonenberga. 

• Godz. 13,SO skrsytowanla ullc 
Rewolucji 1905 r i SterllnCa. Kierow­
ca „Forda" (obywatelka USA) spo­
wodowała zderzenie z „Fiatem" 3548 
IW, Straty ok. 10 tys. zł. 

(brr;) 
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Szybki rozwój produkcji rolnej wymaga 
zwiększonego wysiłku -całej gospodarki narodowej 
O 

siąanięty w minionym pięcio­
leciu nie notowany dotychczas 
nie tylko w naszym rolnilctwie 
praWie 2<1-procentowY wzrost 

cloba!nej prod\lkcji rolnej i 37-proc. 
wzrost produkcji towarowej, mimo 
bardzo niekorz:v~nych w ostatni.eh 
dwóch latach warunków atmosfe­
rycznych, był rezultatem nie tylko 
wysiłku rolników, ale całej gospo­
darki narodowej. 

Wyaaygnowanie przez państwo na 
same tyUto Inwestycje rolne w la­
tach 1971-75 ok. 257 mld zł, to jest 
o ok. 60 proc. więcej lli!ż w poprzed­
nim pięcioleciu, zwiększenie dostaw 
ciągników 1 maszyn rolniczych do 
wartości blisko 150 mld zł, nawozów 
mineralnych o ok. ł4 proc., miesza­
nek pasz treściwych - o ok. 8'1 proc., 
a środków chemicznych ochrony roś­
lin przeszło dwukrotnie, umożliwiło 
w kr6tkl.m okresie uzys~arae takich 
wła$nie wyn.Ut6w. Wymacało to 
jednak olbrzymich nakładów nie tyl­
ko na rol~ctwo, ale takie na roz­
w~j prz:emysł6w pracuj4cyc1t dla 
potrzeb gospodarki żywnościowej, a 
przedę wszystkim przemysłu maszyn 

rolnlc:zych, chemlc:r:nego, paszowego, 
li;tórc budujemy niemal od podstaw. 
Np, dalsza rozbudowa przemysłu 

ctuników i mauyn rolniczych wy­
maga już w tym 5-leciu nakładów 
rzędu 74 mld zł. O rozwoju produk­
cji rolnej decyduje bowiem w co­
raz większym stopniu nie tylko samo 
roinlctwo, ale 1 pracujące na jego 
potrzeby przemysły, a w istocie cala 
gospodarka narodowa. 

W obecnym plęcloleclu, przy zakla· 
danym.. dalszym wzroście produkcji 
rolnej o 15-16 proc., w tym zwierzę­
cej o 16-18 proc., niezbędne Sii jesz. 
cze większe niż w poprzednim na· 
k4dY i środki materiałowe z.arówno 
na rolnictwo jak I na daluy rozwój 
przemysłów, wytwarzających środki 
decyduj11ce o wzroście produkcji rol­
nej. Zaplanowano, że same tylko 
nak~ady inwestycyjne w rolnictwie 
w bieżącym pięcioleciu wzrosną o 
ok. eo proc. w porównaniu z po­
przednim, a dostawy maszyn rolnl• 
~ych o 91 proc. 
Swladomość teco pozwala w pełftl 

ocenić 1 docenić zarówno osl11gnlc­
C!a naezeao rolnictwa w minionym 
Pdęcioleciu jak l ambitne zamle?M-

I DZQNNIK POl'ULABN'I' u HO (Sł%S) 

nla dalszego zwiększenia produkcjl mieszkańca w 1980 r., czyli o t-1'1 kg 
rolnej w tej 5-latca. więcej w porównaniu z 1971 r. 

Rozmiary tych zamierzeń oras po­
trzeb finansowych i materiałowych 

dla ich reallzacj! !lustrować może 
m. !n. takt, że np. dla zwiększenia 

spożycia mięsa i przetworów mięs­
nych tylko o 1 kg rocznie w prze­
llczeniu na l mieszkańca trzeba wy. 
produkować dodatkowo 500 tys. sztuk 
tr.zody chlewnej. W dodatku wyma­
ga to odpowiedniego czasu I budo· 
wy nowych pomieszczeń dla zwie­
rząt oraz dodatkowych Ilości pasz. 
Np. wychów 1 tucznika trwa 8-ll 
miesięcy . . zaś młodego bydła rzeż­
nego 12-14 miesięcy, a koszt jedne· 
go stanowiska dla trzody chlewnej 
wynosi 10 tys . zł. dla młodego bydła 
rzetnego - 20 tys. zł, a dla krowy 
ok. 70 tys. zł . Jeżeli więc weźmie­
my pod uwagę, że w tym pięciole­
ciu Istnieje pot rzeba wybudowania w 
rolnictwie co na.1mnle.1 kilku milio­
nów stanowisk inwentarskich, łatwo 
obliczyć jak ogromne środki s11 ndeo 
zbedne dla zapewnienia dalszego roz.. 
woju hodowll 1 wzrostu spo!ycla 
mię• do 7&-8l kl rocanile na I 

Powdne zwięks:aenie produkcji 
żywności przy ograniczonych zaso· 
bach ziemi, której mamy zaledwie 
0,6 ha na 1 mieszkańca, a więc 

znacznie mniej nit w większości kra­
jów europejskich oru przy malejł­
cym zatrudniendu w rolnictwie, wy­
maga również olbrzymich środków 
zarówno na tecbniczn11 rekonstrukcję 
rolnictwa Jak I na rozbudowę prze­
mysłów pracuj11cycb dla potr~eb ao­
spodarki rolnej, wystarczy przyto• 
czyć takt, :te np. na przeprowadr;e­
nle pełnej technicznej rekonstrukcjl 
naszego rolnictwa trzeba byłoby wy­
datkować ok. 4 bilionów zł, a więc 
bez mała dwa razy tyle. Ile wydat­
kujemy w tym pięcioleciu na wszy­
stkie inwestycje w całej naszej go. 
spodarce narodowej. Niemożliwe j„t 
Więc rozwiązanie wszystkich proble· 
mów rolnictwa w krótkim czcasle. ale 
konieczne szukanie inożliwości i do­
datkowych środków dla przyspiesze­
nia tych inwectycjt niezbtdnych dla 
zapewnienia dalszej, stałej 'POPt•WT 
wy:tywienla nuzeco narodu. 

ł. + P. 

E·DMUND SOJECKI 
ka.n.dydat nauk 

dyrektor g!mnujum, dłuroletni 
profesor szkół łrednlch, zaeluło· 
ny działacz PTK, społecznik, 
przez 53 lata uczył i wychowy­
wał młodzie:!; polak'- zmarł w 
91 roku tycia. Msza :tałobna od. 
będzie się dnia 22 czerwca 1976 
roku o godz. 18 w kaplicy cmen­
tarza św. J6.zefa przy ul. otrro­
dowej, po czym nastl\Pl pogrzeb. 

2:0NA, CORK.I, WNUCZKA, 
llIOSTRA I RODZINA. 

Za dun• 

S. + P. 

WANDY LIPIEC 
4r filozoru 

włeloletnlego pedagoga, sułuto­
nego działacza kultury l popula. 
ryutora wiedzy, odbędzie 1ię w 
dniu Jej Imienin, 23 czerwca 
1976 r. msza święta w kościele 
św. T~resy o godz. 19, o czym 
uwiadamiaj": 

BRAT, BRATOWA, RODZINA 
I PRZYJACIELE. 

W dniu lT czerwca 1971 r, po 
długich c:le.rpienlach sm.arła w 
wieku lat 59, nasn naju.1'ocha6. 
sza Mama I Sio.tra 

S. ł P. 

MELANIA 
PASTUSZVŃSKA 

nauosyclelka 

Potn•b ollbtdak a. "' 4Dla. 
Z1 bm. o eo&:. 15.JI • kaplicy 
cmentana na Dołach, • osym po. 
wlada·mlaMI · 

CORKA I RODZIN' A. 

Dnia 11 ezerwca 1971 r. unarł 
w wieku 78 lat, C1Patrzon7 6w. 
11ak·ramentamł 

$. + P. 

STEFAN ZAREMBA 
emerytowany, długoletni pracow. 
nlk PKP I Biura Projekt6w Ko. 
lejowych, odznaczony dwukrotnie 
Srebrnym Krzy:tem zasługi t łn· 
nyml odznaczeniami. 

Pogrub Odbędtde 1lę dala 11 
bm. o godz, 16 z ka.plicy cmenła· 
rza ewangellckle10 (częś~ kato. 
Ucka, przy ul. Ogrodowej w Ło­
dzi>, .. o czym powh1.damlaJ11 po. 
grązenl w głęboklD1 amutltu: 

2:0N A, CORKA, WNUKJ. 
PRAWNUK.I I POZOSTAŁA 

RODZINA. 

Pa.ni 
MGR 

MAlRll SINłARSKIEJ 
dyrektor XXIV LO w ł.Odsf 'WJ'· 
ruy głębokiego w1półczuela 1 po· 
wodu zconu 

BRATA 
eldadaJllJ 

RADA Pl!lDAOOGJCZM'A, POP 
PZPR, Mł.0DZIE2: I PRA. 
COWNICY XXIV LO Im. 
IL Sltl.ODOWSKIEJ•CURIE 

W ŁODZI. 

W dniu U caerwca 1971 r. mi· 
Ja pierwsza hole.na rocm.ica 
&raclczn~ łmlercl 

ł. + "· 
ANNY CELLARV 

$CIBOR-RYLSKIEJ 
aktorki 

Msza •wlęta od.prawiona to&tanie 
w kościele na Retklnt n bm. o 
gods. .... 

•ODZICl!l. 

W clrA!u 19 czerwca ltfł r, smar. 
la nana najukochańna Matka, 
Teściowa t Babcia przetywny 
lat TT 

S. + P. 

LEOKA:DIA 
BOROWIAK 

• domu ftl!lMELSKA 

Pocrzeb odbędzie si• dnia li 
bm. o godz. 16.39, na cmC111tarzu 
Iw. llocha na Radotoszcau, o 
czym zawiadamiaj" Potr11teni w 
głębokim •mutku: 

CORK.I, Zil~CIOWIE 
I WNUK.OWIE. 

Ilolełanaa 

BOżEN'l'E CŁAPIŃSKl'EJ 
wyruy az~eco 
powodu zgonu 

ws.półczucla 

MATEI 

•klada,Jlll 

DYREKCJA, POP PZPR, RA­
DA ZAltł.ADOWA ORAZ IlO· 
LB:łANK.I I ltOLEDZ'I' Z 
PRZED81JłBIORSTWA PRO· 
DUltCJJ OALANTERYJNO. 
ODZIE2:0Wl!lJ PROGAL W 
ŁODZI, UL. GDA}ę8JtA łt. 

W płerWMll «l•boko traglcza.11 
rocznice śmierci mego bardzo 
ukochanego Męb, kt6ry pozosta­
wił po sobie łłtboki tal l boles· 
Dł puatk• 

- ł. t I'. 

LESZKA ACHILLESA 
PALUSZKIEWICZA 

so.tanłe odprawlona •• 1pok6j 
Jego świetlanej duny -. łwię· 
ła w .kołcłele Matki Boaklej Do­
brej Rady w zctenu. 6n!a 21 
czerwca tt7ł r. o gOdz. 17.30. 
Przy.!aclołom I tycztiwym mojego 
drotiego Leszka będcle Wddęc111Ja 
za modlłtw• I serdecsne o Nim 
wepomnłenla pogr11łona w nie­
ustaJ•cym bólu 

OSJl!lROCON A ZONA. 

Z pOWOd.'11 6młeftł 

WIKTORA 
MURUKIEWICZA 

d.tua'Oletnłeso dzlałaeaa Komł•Jl 
Sportowej l Xartłn«oweJ Auto• 
mobllklubu ł.6d1kleco, Berdecm.e 
wyrazy '\f'IP6łcsullia akłaCaj,1 

ZARZĄD I PKACOWNICY 
AUTOMOBILKLUBU ł.ODZ­

IUEGO. 



!J.111111mm11111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 - . -- -- -- -;; Gdzie •zuW ropy naftowej f ga.zu ziemnego? Radziecey : 

=;::r: I amerykańscy geolodzy zwrócili uwagę na peWllJ\ prawidło- =-
wość, IWpa naftowa występuje na terenach delt rzek z dawnych E epok geologicznych, Teoria ta zdobyła uznanie na XXIV Mię- ~ 

- dzynarodowym Kongresie Geologi~ym w Montrealu w 1972 r. -

To sxaleństwo ogarnęło cały kraj - m6wiq' w ZPDz. „Dresso'', - Telefony w dyrekcji dzwonią non 
stop: „Gorące linie'' łączą przedsiębiorstwo z co większymi przybytkami Merkurego (dyr. Sosnowski z 
,,Centralu'' należy do najczęstszych rozmówców) oraz z centralami i przedsiębiorstwami handlowymi. 
Dzwonią również osoby prywatne. Wszyscy domagają się jednego: GOLFOW. , 5 oraz na IX Swiatowym . Kongresie Naftowym w Tokio w 1975 r. 5 

: Rzeki Wl'.Wierają wielki wpływ na ukształtowanie terenu. Roz- -
: elnają góry, rzeźbią kaniony, tworzą szerokie i rozległe doliny = 
C i wreszcie stwarza.ją sprzyjające warunki dla. powstawania ropy :5 
5 naftowej. W geologicznej przyszłości ziemi doliny rzek są ele- 5 
: mentem powtarzalnym. Po kolejnych za,lewaeh morza i wynu- : 
;:: rzaniu się lodów rzeki wracały na swoje stare miejsca. Rzeki : 
: niosą do morza ok. 75 proc. osadów ilastych i 25 proc. piasku. : 
C W deltach gromadza, liczne szczątki organiczne sprzyja,Jące roz· : 
5 wojowi planktonu oraz różnych bakterii. Wytwarza sic wielka E 
;; ilość energii biochemicznej, a jednocześnie powstają osady a.ku- 5_ 
;;;; mulujące naftę. Na powsta.wanie ropy naftowej ma wpływ - -- -= = - -~ a ow 5 - -= = - -~ Ił rzek ~ - -- -- -5 łakte pogrążanie się dawnych delt rzecznych w morzu. Wpraw- 5 = dzie ro~a występuje także w wielkich rozłamach skorupy ziem- : 

S =~ ::,~In~ ~!!~e.gig:!~~':J·~~h t!:e~Y· ę~aC:a.tó~~aj:~~~~J· 6!~ E 
= ~--= ICt związane z wielkim rozła.mem. Bada.nia. geologiczne wykazały 
el!: Jedna.k, że przed miJionamJ łat płynęły tu i tworzyły osa.dy -
;;i; neki będące odpowiednikami dzisiejszych Tygrysu i Eufratu. = 

i
- Ra.dzieccy geolodzy stwierdzili, że wszystkie roponośne tereny -

m. in. Tiruano-Peczorski, Baszkirski, Dnieprowsko-Doniecki S 
i inne zna.jdują się na terenach dawnych ajść rzecznych. 60 proc. : 

-

- złóż ropy i ga.zu ziemnego w rejonie Wolża(1sko·Uralskim zwią- = 
za.ne jest z dawnymi dolinaani. Nafta na póhvyspie Ma.ngoszłyk = E nad Morzem Kaspijskim występuje dokładnie w delcie Pra- _ 
Amu-Darii, która płynęła kiedyś do l\lorza Kaspijskiego. Pola : E na.ftowe zachodniej Syberii znajdują się na terenie dawnego -

I: zbiornika morskiego, który istniał w jurze i kredzie, tj. około E 
- 150-100 mln la.t temu. Do tego morza wpadały liczne rzeki, : 
E m. in. Pra-Angara, Pra-Ob, Pl'a-Podkamienna, Podgór,ka. Pó:i.nic.i = E doszedł jeszcze Pra-Irtysz. Nie było tylko odpowiednika Jeni-
_. seju. który Jest rzeką stosunkowo młodą. : 
5 Badania amel"y'kańskie wykazują podobny związek występowa- E e nla ropy na.Uowej z deltami dawnych l'Zek. Ropodajne tereny -

5 ~~a.!:"!:ktu~j:!~~a~i~iss:i, i~la:!:a, wGe:!:f:chi: ii~~;~~ S 
: znajdują się na terenie rozleglej delty Pra-Mississipi. Również 5: 
C złoża w Kansas, Oklahomie, P~nsylwanil, Zachodniej Wirginii e oraz Illinois znajdują się \V do)inacb rzek z dawnych epok = 
: geologicznych. Podobnie odkryte w 1968 r. nowe złoża w pół· 5 nocne.i Alasce są związane z deltą nie istniejącej jui potężnej : 
5 rzeki. Ostatnio na terenie dawnej delty Pra.-Renu, na dnie Mo· : 
: rza Północnego znaleziono ,ropę naftową i raz ziemny. : 
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SZE RS -ZY 
ajemy więc te gol!y, ile sic da 
- twierdzi dyr. naczelny 
J. Bratoś. wyciąga.ląc swoje roz­
liczenia. Również w naszej 
dodatkowej produkcji ich ilość 
stanowi niemały procent. Zada­
nia ostatnich 5 miesięcy nic tylko 

\'l"Ykonaliśmy, ale i pnekroczyliśmy o 244 f.y1, 
sztuk wyrobów, które szacuje sie na pra­
wie 20 mln zł. Roczne plany - 7 mln wy­
robów dziewiarskich o wartości blisko s:t8 
mln zł - wykonaliśmy już w ponad 55 
proQ. Co ważnieisze - w magazynach nie 
ma ani jednej sztuki, choć te dodatkowe 

. ilości to, ni mniei. ni wiecej, tylk9 po­
łowa miesięcznej produkcji. Wszytko •. wl­
knął" handel, z uśmiechem szcześcia ... 

„Dress-0" produkuje . elastyczne golfy na 
zamówienie francuskiego odbiorcy - zgo­
dnie z kontraktem. Te dądatkowe ilości, 
to - patrząc z punktu widzenia interesów 
przedsiębiorstwa - wykorzystanie sprzyja­
jącej koniunktury. Z pozycji klientów skle 
pów - to zadowolenie. że udało sie wre­
szcie zdobyć poszukiwany w:1•rób 

Ani jednak dyrekcja, ani klientela · skle­
pów nie mogłaby mówić o 5atysfakcjl, 
gdy by nie wysiłek. zaangażowanie, umie­
jetności zatrudnionych w tym przedsieblor­
stwie. Nie jest to tylko kurtuaz:viny ukłon 
w str-0ne załogi łódzkiego producenta. W 
„Dresso" nie naleźa do rzadlrnścf pracow­
nicy, zwłaszcza szwaczki, które wykonują. 
200 proc. normy! A trudno przecież zakła­
dać, ze tu, w starym zakła.diie przv al. 
Kośriuszki, zebrało sie akurat grono łódz­
kich mistrzyń. bijacych z Imponująca regu­
larnościa produkcyjne rekordv. W CZYM 
WIĘC TKWI TAJEMNICA SUKCESU? 
GDZT1'; JE.J SZUKAĆ? 

S 
iedzimy na zapleczu wydziału kon­
fekcji: „majstrowe" - iak le tu 
nazywają - Zofia Karwas, Bar­
bara Skowron, szwaczka Ewa Ja-

nikowska. nieco z tyłu inż. Romana Wiś­
niewska.. 28-letnła kierowniczka działu k.on 
fekdl l otwieram:v .,babski sejm" To nie 
przypadek, że zebrały sle akurat same ko­
biety - załogą .. Dresso" Jest orzecież mo­
cno sfeminizowana. 

Najpierw wiec o tym zadziwlaiacvm. 
szybkim rytmie oracy. Pan; Ewa Janikow­
ska. ma.łka dorosłych już dzłeCf i tego-

Mistrzyni Barbara Skowron: A my. pra­
cownice nadzoru z kolei mamy ułatwione 
zadanie. U nas, w szwalni na triecim pie­
trze nie brakuje kobiet. które wykonuia 
norme przeciętnie w oonad 200 oroc. choć­
by Genowefa Karos. Zofia Klcmba. Ge­
nowefa Kaliszczak. Stanisława Blus. · Gdy­
by jednak wziać ood uwagę druga zmia-

nę. znów mogłabym przytoczyć drugie tyle 
nazwisk. 

Wtóruje Zofia Karwas, mi;;trz ._rezenvo­
wy", iak wyjaśnia . Na drugim pietrze nie 
gorzej. Szwaczki· libria Trzcińska. Maria 
Furmańska, Janina Woźniak, Barbara Orze 
chowska, Ma,łgorzata Sztandor, Ja.nina Bia­
łecka i Janina 1\lałolepsza rówrueż należą 
do najlepszych ... 

Zofia Karwas kończyła przed paru mie­
·siącami roczny kurs mistrzowski, orgam" 
zowany przez zjednoczenie dziewiarskie j 
najbardziej chwali sobie zaieda .• kierowa ­
nie· zespołami ludzkimi''. - Mnie też by 
się takie szkolenie orzydało - mówi Bar­
bara Skowron. - Wiedzy o człowieku ni­
gdy za dużo. 

Tak, tak - w •• Dresso" pre>blem eduka­
cji mistrzowskie.i nie sprowadza się do 
problemu, by zdobyć iak najszybciej bra­
kujące wykształcenie. Na 24 oracujących 
tu mistrzów, 14 legitymuje się ukończe­
niem techników. Kolejne dziesieć - świa­
dectwem szkoły podstawowej, ale i Jedno­
cześnie dyplomami mist~zowskirni. 

<My wiec rozmawiamy o tym, Jaki po­
winien być mistrz idealny. moie rozmów­
czynie rozważają: Fachowiec - oczywiście 
Sprawiedliwy? Tak, to na pewno. Dalej -
wymagający, ale l.- tolerancyjny, to zna­
czy madry. 

Wysłuchałam też wykładu o specyfice 
pracy z kobietami: że dobrym słowem za­
jedziesz dalej. że - naturalnie - nikt nie 
mówi o pobłażaniu - bo wykonanie pla­
nu to sprawa wszystkim bliska. stąd trze• 
ba się nieraz nieźle •• oogim1111stykować" 
przy rozwiązaniu kwestii, iak oogociJlć in­
teres kobiety, która musi iść z dzieckiem 
do lekarza, z interesem przedsiebiorstwa. 
- W sumie naiważnie.isze iest to - tłu­
maczono mi. że można się dogadać ... 

O tym, że rzeczywiście można. świadczy 
c.J:ioćby to, że w ubiegłym roku wyroby 
pierwszego gatunku siei.?ały 81,7 nroc. całej 
produkcji. w .bieżacym zaś. - 85 proc. I 
rzecz nic w żonglerce liczbami, ale w tym, 
że każdy dodatkowy procent wyrob6w 
najwyższej jakości. to z jednej strony t:a• 
dowolenie klienta, z drugiej zas dodatko· 
we 1,5 mln zł dla przedsiebiorstwa - lłn 
podziału, Koło wza.iemnych zalezno§ci, lo­
gicznego uzasadnienia konieczności rzetel· 
nej roboty przy każdym ·stanowisku pracy, 
zamyka sie. 

Pozostają jesz.cze ambicje - nie dać sie 
zdystansować w rywalizacji miedzy przed­
siebiorstwami. Pokazać, że stać nas na 
wiele. „Dresso" przeszło, nie tak dawno 
przecież „ogniową próbe" całkowitego prze 
profilowania produkcii. Dziś dostarcza iuz 
nie barchanowe dessousy, czy ocieolana bie 
lizne męska. a elastilowe. bistorowe i 
anilanowe bluzki. spódnice. kamizele. d\14 

żą grupę kostiumów kapielowych i m~S4 
kich spodenek. szyku.iac sie do kolejnej 
rewolucji. 
Wydział dziewiarni zostanie wkrótce zli4 

kwidowany - ludzie i maszyny powędrują 
do „Bistony". W al. Kościuszki pozostanie 
tyłka .wydział ·konfekcii i kroiownia. któ­
ra d'Ostarczać bedzie wvkroie rćwnież do 
dwóch. mających powstać w 1977-1978 r: 
w Głownie i Andrespolu, zakładów konfek­
cyjncvch. Pomieszczenia po dziewiarni będą 
wyk-0rzystane na oowiększenie szatni. wę­
złów sanitarnych. kącików śn~rtdań. sło­
wem - rozbudowe całego zaplecza socjal­
nego. Nowa. wieksza krojownia otrzyma 
nowoczesne urządzenia noże taśmowe, 
kraiarki Pionowe i tarczowe. stoły krojn\­
cze Równocześnie prowadzona bedzie mo­
dernizacia szwalni. oołaczona z cześciowa 
wy miana maszyn. 

Przedsiebiorstwu potrzebny 1est bardzo 
ten szerszy oddech. Ciasnota rnQcno daje sie 
we znaki - wszvstklm Rosna nnecież oro­
dukcyine planv. przvbvwa wvrobów. na 
które czekaia zarówno zal(ranicznl kontra­
łrenci, iak i nasz rynek. Co ważniejsze-­
hasło : „NOWOCZESNA PRODUKCJA W 
STARYCH MURACH" Jest Jut tera:ii w 
,,l>rpsso" faktPm . 

ANNA TVSZECKA 

Kalifornia 1906 roku. Ekwa-
dor - 1932, Peru - 1940 i 1970. 
Chile - 1960, Nikaragua - 1972. 
Gwatemala - 1976 - to niepełna 
kronika katastrofalnycn trzęsień 
ziemi. jakie od początku naszego 
stulecia nawiedziły -zachodnie rejo­
ny Ameryki. Ostatnie trzęsienia 
ziemi miały charakter katastrofal­

wystęuuJe bardzo wiele trzęsień 
ziemi. Od początku zeszłego stu­
lecia serie trzesień ziemi wvstapi­
ły w Chile, Ekwadorze. Peru. Bo­
liwii, w Kolumbii, pań$hvach A e 
ryki Środkowej. w Meksvku, na 
zachodnich wybrzeżach USA. na 
Alasce i Aleutach. 

Zdaniem naukowców amerykań­

skich. nasilenie trzesień ziemi w 
strefie andyjskiej spowpdowane 
jest skomplikowanymi ruchami tek 
tonicznymi' - wypiętrz11:1lem nad-

. roczna '"aturzystka. w Jednej o~oble, wy­
konuje np. od 270 do 300 proc. normy. -
A no, taki ze mnie Zatopek - śmieie sle 
pani Ewa. by za chwile iuż całkiem' serio 
wyjaśnić. że nie robi przecież nic nadzwy­
czajnego: Ja po prostu jestem uunktualna. 
Szanuję każda minute przy ma.szynie. 
Oczywiście, znaczenie w naszej pracy ma.­
ją również predyspozycje zawodowe, po­
wiedziałabym - zdolności, tak .fak w kat­
dej innej dziedzinie. No i ambicj.a . żeby 'I&• 
służyć na miano dobrej praco~nicy. 

ODDECH 
ny. Zniszczona została niemal cal- brzeżnych masywów l(órskich oraz 
ko\'l'icie Managua w Njkaragui, ir prz~uwaniem się kontynentu a·me-
pod gruzami ~miasta poniosło 
śmierć ponad 10 tysięcy ludzi. w rykańskiego w kierunku zacho-

dnim. Jak wykazały szczegółowe 
pomiary i badania l(eofizyczne. 
sporządzone zaraz po katastrofal­
nym trzesieniu ziemi w Gwatema­
li - cały ten kraj orzesunął sie 
w wyniku wstrząsów o przeszło 
metr na zachód. U zachodnich wy­
brzeży Ameryki Północnei znajdu­
je sie potężny rozłam skorupy 
ziemskie.i. Jego śladem iest głębo­
ko wcięta w ląd Zatoka Kalifor­
nijska w Meksyku. Rozłam ten cia 
gnie sie dalej na północ na tere­
nie USA - w Kalifornii . Nosi on 
nazwe uskoku San Andreas. ·Jak 
wykazują badania. uskok ten „ż:v­
ie". może spowodować w przy­
szłości oddzielenie Kalifornii od 
kontynentu amerykańskiel!o i prze 
kształcenie jej w WYSPe. 

początku br. podobny kataklizm 
zniósł z powierzchni ziemi stolice 
Gwatemali - a liczba ofiar śmier­
telnych przekroczyła kilkanaście 
t.vsięcy. Podz.iemne. wstrzasy. które 
kilkanaście tygodni temu nawie­
dziły Gwatemale nie i;stają d-0 
dziś. To trzęsienie ziemi iest ie­
dnym z wielu kataklizmów. jakie 
nawiedziły tak %Wana strefe an­
dyjską .. 

Jak wykazują szczegółowe obser 
wacje sejsmiczne, ponad . 90 proc. 
trzęsień ziemi występuje w rejo­
nie Pacyfiku. zaś liczba podziem­
nych wstrząsów w refon1e Andów 
stale wzrasta. Potężny masyw An-
dów jest rejonem o szczególnej 
aktywności sejsmicznej - gdzie 

W walce 
z nałogiem 
palenia 

Zamiast • papierosa 
Ostatnio w Szwecji wynaleziono i opatentowa­

no nowy środek do żuoia w formie gumy, który 
jest artykułem zastępującym tytoń. 

Srodek ten posiada specjalną właściwość ułat­
wiającą odzwyczajenie się od palenia lub powo. 
dującą zmniejszenie „głodu nikotyny". Jak wia­
domo, dla nałogowego palacza zażywanie nikotyny 
daje uczuci" zadowolenia i mimo, ł.e zdaje on so­
bie sprawę ze szkodliwości palenia - z trudem 
przychodzi mu rzucenie nałogu. Wynalazek 
szwedzki w znacznym stopniu ułatwia odzwycza­
jenie się od palenia. środek do żucia bowiem, 
w którym alkaloid tytoniowy - !aki jak nikoty-

- środek - do . •· 
IUCID 

na - jest uwalniany powoli, daje uczuc.ie działa. 
nia nikotyny. 

Znane dotycI?-czas. mie.sza~ki, zawierające nikoty­
nę, lub alkal01dy. 1 działaJ.ące podobnie jak ty. 
ton, DJ~ zadowalaJą w pełm palaczy, ponieważ ich 
wa.dą Jest zbyt k.~ótkie działanie. Ostatnio wyna­
leziony w SzwecJJ środek do żucia, zawierający 
cz;vsty ka1:1czuk . oraz zdyspergowany w nim alka. 
101d tytomowy 1 ewentualnie farmakologicznie do­
puszcza~ny środek kwasotwórczy. podczas przepro­
wadzama pr!łc ba.dawczycb I doświadczalnych wy­
kazał wt.aśc1woś~1 ułatwiające odzwyczajenie się 
od palerua tytomu. 

Nowoczesne środki 

40 samochodów 

Produkcja pomocy 

audiowizualne 

naukowych .„ LUDZIE Z PASJ 
ale wykładowe Ośt•odka Szkolenia 
Zawodowego Kierowców i Przyspo­
sobienia Obronno-Politechnicznego Li­
gi Obrony Kraju w Pabianicach na­
leżą niewątpliwie do najnowocześniej 

szych w Polsce. To sprawa ambicji I swego 
rodzaju hobby kierownika p. Józefa Gor­
gonia. Zastosował on tu urządzenia I po­
moce wykonując wiele z nich w czynie 

· społecznym własnoręcznie . Są tu więc wszy-
stkie dostępne w kraju tak zwane środki 

' audiowizualne, łącznie z telewizja orzemysło 
wa. Wykładowca ma do swojej dyspozycji 
m.in. bardzo nowoczesny i niezawodny sy-
11tem projekcyjny opracowany przez Zakła­
dy Kserotechniczne „Prexer" w Łodzi, o­
p;IHy o doskonały rzutnik B-11. Są tu ma­
gnetofony i projektory pisma. znakomicie 
wykonane przekroje silnika i podzespołów .. 
Wystarczy tylko w odpowiedniej kolejności 
naciskać klawisze, wykład toczy się gładko, 
a na planszach, przeźroczach i filmach wi~ 

. dać to co powinno stać się odruchem kie 
rowcy„. 
Ośrodek szkolący kierowców-amątorl-w, 

kierowców zawodowych i przedpoborowych 
. dyspom~je prawie czterdziestoma ~ojazdami; 
a wśród nich autobusem. może więc uczyc 
prowadzf!łlia wszelkich pojazdów, łącznie z 
traktorem. Kierownik marzy o zorganizo· 
waniu autodromu dla praktyczn e.i . nauki 

. jazpy ... bez instruktora . Wz.0rein I?odobnych 
o§rodków zagranicznych Jeden instruktor 

kierowałby szkolnymi jazdami kilku czy 
kilkunastu kaadydatów za pośrednictwem 
radia. Także ta drogą, w przypadkach nie­
bezpieczeństwa by unierucnomić pojazd. 

Przyjlotowania do wprowadzenia tej meto­
dy pozwalającej, w procesie szkolenia, na 
skuteczne przełamywanie psychologiczn<?j 
„ bariery samodzielności", są już daleko za­
awansowane. Specjaliści z Ośrodka budują 
przyrząd. przy pomocy którego można bę­
dzie za pośrednictwem radia wyłączyć zap­
łon samochodu i zahamować pojazd. Nie 
zdradzimy tu zbyt wie.lkiej tajemnicy, in­
formujac, że w pierwszej kolejności. ów 
system nauki jazdy bez instruktora będzie 
realizowany przy pomocy samochodów prze­
znaczonych do kasac.ii... 

Irtstruktorzy Ośrodka, wśród których jest 
znaczna lfozba ludzi z wyższym specjalis­
tycznym wykształceniem. sa współautorami 
nowych programów szkolenia dostosowanych 
do tego nowoczesnego „uzbrojenia" sal. 
Zarząd Miejski Ligi Obrony Kraju w Pa­

bianicach od lat słynie z inicjatyw społecz­
nych, osiągnięć, aktywności. W biurze se­
kretarza KM Stanisława Komorowskiego 
można oglądać wielką ilość pamiatkowych 
proporców. pucharów i plakietek otrzymy­
wanych przez uczestników zawodÓ\V za wy­
różniające sie wyniki. Teraz właśnie trwa 
na przykład budowa w czynie społecznym 
urządzeń strzelnicy LOK w parku mieJ~ 
skim, Trwają roboty wykonywana pn:ez 

tych, którzy wyżywają się w aporcie strze­
leckim, a jest takich niemało, jeżeli trzeba 
było ich zorganizować aż w 38 s1o.k..:iach. 

Tll też, w Pabianicach. działa jedyny w 
kraju Warsztat Produkcji Pomocy Nauko­
wych LOK. Jak wiadomo w całym kraj11 
działają aktywnie kluby krótkofalarskie 
LOK, organizowane są· liczne zawody dla 
młodzieży interesującej się tą oiękna i po­
uczającą dziedziną. Potrzebny jest często 
unikalny- sprzęt. a więc aparatura powie· 
lana w kilku egzemplarzach, ktoś musi po­
nadto naprawiać działające w ramach LOK 
radiostacje. Ten warsztat, kierowany przez 
zapalonego radiomechanika p. Gabriela So­
leckiego - człowieka o złotych rękach, 
który w tej dziedzinie wie ponoć "'!szystko, 
takimi właśnie sprawami się zajmuje. Kie­
dyśmy zwiedzali warsztat. właśni" kończono 
montaż miniaturowych automatycznych na­
dajników, które będą używane w zabawie 
młodych łącznościowców zwanej ,.polowa­
niem na lisa" . „Lisem" jest właśnie taki 
nadajnik wysyłający co pewien czas syg­
nał alfabetem Morse'a . Przy pomocy od­
biornika trzeba tego „lisa" ukrytego zwykle 
sprytnie w lesie odnaleźć. Kto predze1 -
zwycięża. · 

Pabianicka LOK może do8tarczy~ innym 
ogniwom tej organizacji wielu godnych na­
śladowania przykładów. 

1. POTĘGA 
N a pa bianickieJ &trzelnicy 

DZIENNIK POPULARNY ar 140 (8428) I 
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Choroba cywilizacji 

I 
Za.wał serca 11łał .... właśclwla naezeln!ł zmor-. nasze} 

eJ'wlllzacJL Oblicza dę Jut, te umlera na6 co trzeci męt­
ezy2111a. Leczymy 1lę więc, lub eo naJmnlej narzekamy na 
1erce właściwie wszyscy. Nie kazd'y jednak, kto odczuwa 
dolegliwości sercowe, Jest rzeczywiście chory na aerce. 

Bóle serca mogą, by.! spowodo­
wane dziesiątkami różnych przy­
czyn. Mogą pyl! wywołane choclał­
by zmianami zwyrodnlenlowym! w 
kręgosłupie, reumatyzmem, mogą 
je sugerowd bóle mięśni klatki 

ZUPA RYBNA 
PO WĘGIERSKU 

O karpie i inne ryby słodko­
wodne w naszych sklepach 
wcale nie la.two, ale od cze­
góż wędkowanie (przy okazji 
przypominamy miłośnikom wy­
siadywania z wędziskiem nad 
wodą o konieczności dopełnie­
nia obowiązujących w tej ma­
terii w PRL formalności i prze­
strzegania przepisów PZW!). 
Połowy dokonywane najczęściej 
przez głowę domu, na pewno 
wystarczą na przygotowanie 
smacznego posiłku dla rodziny 
typu 2 + 2. 
Składniki „ponty halaszle": 

1 kg karpia, 1,2 kg małych ry­
bek (np. okonie, karasie, płot­
ki), duża główka cebuli, 2 łyż­
ki stołowe ostrej czerwonej pa­
pryki, sól, pieprz do smaku. 

W malej ilości wody gotuje­
my cebulę, aby troszkę „skru­
szała", po czym zalewamy ją 
dwoma litrami wody. Wrzuca­
my oczyszczone rybki, a także 
ogon, płetwy i przepołowioną 
wzdłuż głowę karpia. Gdy wo· 
da zacznie wrzeć wsypujemy 
mniej więcej 2 łyżki stołowe 
ostrej papryki I solimy do sma­
ku. Gotujemy tak długo ai 
mięso oddzieli się od kości, po 
czym cedzimy. Następnie wrzu· 
eamy dobrze oczyszczone I od­
filetowane dzwonka karpia I 
liCZl\C od• momentu zawrzenia 
gotujemy przez 5 minut. By u· 
niknl\Ć przegotowania ryby, do­
brze jest wrzucić do wywaru 
mały pomidor. 

piersiowej llłl> dolegliwości w na­
rządach ·brzucha. 
Najczęściej 91Potykane bóle serr.a 

powodowane są przez nerwicę. 
Zwłaszcza dotyczy to zarówno kobiet 
jak i mę:l:czyzn przed czterdziestką. 
Ten „ucisk", kłucie lub wręcz ból 
jest całkowicie realny l utrzymy­
wać może się ·całymi dniami. Z re­
guły towarzyszy bólowi uczu~le 
nierównej pracy serca, wywołują­
ce autentyczny strach u pacjenta. 
Mówimy celowo pacjenta, gdy:I: w 
kał.dym przypadku utrzymującycn 
sle tego rodzaju bólów należy 
przeprowadzić szczegółowe badania 
lekarskJe. 

O ile be.rdzo wiele objawów 
bólu serca nie ma 1 nim rzeczy­
wistego związku, o tyle znów wie­
le poważnych schorzeń serca nie 
powoduje tadnych, lub bardzo nie­
znaczne dolegliwości. Widocznymi 
oznakami ·niewydolności krążenia 
będzie wtedy sinica warg I obnę­
ki nóg, narastające przy każdym, 
nawet stosunkowo niewielkim wy­
siłku uczucie zmęczenia i „braku" 
powietrza. 
Wśród schorzeń serca przebiega­

jących bez bólu, właśnie zawał 
manifestuje się bardzo silnymi bó­
lami, ale znów nie są one bezpo­
średnio związane z sercem. Naj­
częściej bóle te umiejscawiają się 
za mostkiem i promieniują do le­
wego ramienia lub szczęki. Bar­
dzo często towarzyszy im ucisk 
serca, wywołujący wrażenie za•:1-
skającej się na nim obręczy. Wła­
śnie to uczucie stwarza tak cha­
z:akterystyczny dla zawału pankz­
ny strach. Pozostałe objawy to bi­
cie serca, bladość skóry, zimne p;i­
ty. Wskazują one na niedostate()Z· 
ne ukrwienie serca spowodowane 
skurczem, zwężeniem lub całko­
witym zamknięciem jednej z tę­
tnic serca. 

W tym ostatnim przypadku po­
zbawione ukrwienia włókna mię­
śnia sercowego ulegają martwicy . 
Zawał serca to właśnie tak wy­
wołana martwica pewnego obszaru 
mięśnia sercowego. Gorsze ukrwie· 

O prawo 

do • • zyc1a 
Był okre1 lfdY kobiety walczyły o 

prawo do usuwania cląty. obecnie 
sytuacja zmieniła sie. \V Anglii oo· 
nad 400 ty1. kobiet podpisało a11el 
doma11:aJący sie w11rolvadzenia zaka 
zu usuwania clall:y. Pod hasłem 
„życie dla nie narodzonych" de­
monstrowało na ulicach Londynu 
60 ty•. kobiet. Na czele „stowarzy­
szenia do ochrony nie . narodzonych 
dzieci" 1tol znana aktorka filmowa 
Mia .rarrow. 

c:zy .W 

z bagażem 
albo 
z 

~ us-
• m1e-

chem 

rodzinnym gronie 
trwają wszak dłużej ni:I: miesiąc) samodzielnych I 
wyjazdów córek lub synów. „Wypady" te mają 
wiele walorów wychowawczych, Uczą przede 
wszystkim gospodarności, młodzi poznają dzięki I 
nim wartość pieniądza. Nie brakuje jednak za­
strzeżeń. Dziewczęta, mimo emancypacji, 1ą jed­
nak częściej narażone na różnego rodzaju niebez­
pieczeństwa nit chłopcy. Trudno zatem dziwić się S 
obawom rodziców córek. Kolejny problem - wy­
jazd w parze: dziewczyna - chłopak. To ju:I: spra­
wy bardzo indywidualne, trudno wi~ wypowiadać 
się zdecydowanie „tak" lub „nie". Jako matka by­
łabym jednak spokojniejsza, gdyby moja córka 
wędrowała na przykład po górach w koeduka­
cyjnej grupie przyjaciół, którą dobrze znam. 
Reasumując, nie prze1apmy doskonałej okasJi 

jaki\ są wakacje . I urlopy na nawłl\zanie zerwa­
nych lub nadsza~pniętych więzi rodzinnych„. 

Z 
nów urlop I znów dyle· 
mat, co zabrać & sobą, 
co dokupić, co przerobić, 
a w ogóle w co to wszy­
stko zapakować: w tor-

bę, plecak, czy walizkę. Na· 
wet te panie, które przy­
rzekają sobie cały rok, że w 
wakacje wystarczą im jedne dżhl­
sy, bawełniana koszula i sandały, 
pakując się myślą w skrytości du­
cha: a jak wypadnie niespodzie­
wana potańcówka? Rzeczyw.iścia 
warto mieć taką ewentualność na 
względzie. Przydałaby się zatem 
pl:'osta sukienka z teksasu. albo 
kretonu taka, którą w myśl o­
statnich wskazań mody, można 
także nosić do spodni. Do tak sko· 
ordynowanego stroju przyda się 
jeszcze cienki golf. Buty dostoso­
wane . do warunków terenowych 
też należy dopełnić drugą parą na 
wszelkie ewentualności 1Jogodowe. 
Ponieważ wierzymy w to, że 
słońce i lato dopisze trzeba ko· 
niecznie zabrać coś na głowę. Mi­
nęły czasy gdy jadąc do wód damy 
zabierały kilka pudeł z kapelu· 
szami. Dziś wystarczy dość duża 
chustka do zawiązania z tyłu gło­
wy, albo płócienny czy teksasowy 
kapelusz. (Sklepy oferują ich spo­
ro w cenach 80-120 zł). 

Kostium kąpielowy należy oczy­
wiście do żelaznego ekwipunku wa­
kacyjnego. Ale praktyczniej za b­
rać z sobą dwa, choćby dlatego, 
aby mieć w co przebrać się po ką­
pieli.. 

Wakacyjna swoboda nie wyklu­
cza estetyki np. bluzki warto mieć 
dwie, albo trzy. Najpraktyczniej-

Notowała: ANNA TYSZECKA 

sze •Il 1 trykotu, bądt elanobaweł• 
ny, czy tergalu. Nadzieja na upal• 
ne lato to jedno, a rzeczvWistość­
drugie więc o swetrze l kurtce 
nie należy zapomnieć. 

Panowie mają na ogół znacznie 
mniej kłopotów. Dżinsowa moda 
dyktuje zresztą swoje prawa. Tak 
więc do teksasowych spodni warto 
k1;1pić kolorowlł podkoszulkę, a je­
śh chodzi o szcze16lnie ważne ur­
lopowe wyjście przydałaby się ka­
mizelka z teksasu, albo jakieł 
wdzianko. Słowem garnitur nie ko­
nieczny, a wręcz zbyteczny. 

Za to przydadzlł się na pewno 
krótkie spodnie. Ale jeśli ju:I: o 
nich mowa, to mote panowie u­
chcą wziąć pod uwagę i to, te 
krótkie spodnie, nawet na naj­
smuklejszym mężczyźnie, nie WY• 
glądają najlepiej przy półbutach l 
skarpetkach. Należy wi'° zabra6 
sandały, albo trepy l nosie! Je na 
gołe stopy, 

Najmniejszy kłopot jest zawsze 
z dziećmi. Im wypada nosić wszy. 
stko. Oczywiście najpraktyczniej­
sza są bistorowe bluzeczki czy 
spodnie, ale znaczni• zdrowsze l 
bardziej estetyczna bawełniane 

bluzki czy spódniczki. Na fłową 

niezbędna chusteczka albo kapelu• 
tek. 

Wakacje wymagają· irtroj6w 

W..IZl'"./..U..U./.H..U./H'/..U./..U..IZl'".hW'"./b'7/..U.hV..UH/7.H/D'"..UH.H/D'"..IZl'" .• U/.H'".Q70Ią,l;V~././D'.HH'hW/U'./fU/.Uh''/7..IZl'"./7A 
praktycznych, ale nie znaczy to 
wcale, :l:e sukienka adegradowana 
do roli 1troju do sprzątania, albo 
przykurczone spodnie, należy za­
bierać do dornu wczasowego, *zy 
na camping. Własna samopoczucie 
tet 1ię liczy. Swoboda swobodą, 

ale estetyczny wygląd, strój do­
brze zestawiony kolorystyczni• tG 
jest to, o czym wypada pamiętać; 

Sukienka dla dziewcząt 
Pierwsi koloniści już wyjechali. 

Niedługo pozostałe dzieci wyruszą 
na wędrówki i obozy. Teraz w o­
kresie przygotowań do wyjazdu 
mamy poszukują tanich, ładnyc~ i 
praktycznych ubiorów dla swoich 
pociech. Ale nie zawsze je znaj­
dują. I dobrze, gdy mama potrafi 
sama szyć. Wówczas z 1 metra 
kretonu powstanie świetna, letnia 
kreacja. Na tego rodzaju sukie· 

I DZIENNIK POPULAB!f:J' m 140 (8411) 

neczkę nadaje się tani materiał. 
Kupujemy zatem 1 metr kretonu 
w kropki lub w kwiatuszki. Do 
tego gumki najwęższe w ilości 5 
obwodów. Z dołu sukienki ucina· 
my dwa paski o szerokości 10 cm. 
Będą to wiązania. Przyszywamy 
gumki w odstępach co 5 cm i zszy­
wamy boki. Podwijamy dół sukien­
ki i przyszywamy wiązadełka. 
Kreacja ~uż gotowa a prayda się, 

zarówno dla młods~j jak i dla 
starszej córki. Taką „słodką" su­
kienkę można nosić na gołe ciało 
jak i z bluzką. Warto WiłlC ku­
pić jakąś trykotową podkoszulkę, 
która stanowić będzie doskonałe 
uzupełnienie wakacyjnego .troju. Z 
resztki materiału natomiast war­
to uszyć jeszcze chu.steczkę na 
głow11, można j14 oadobić falbank""-

N. 

Z niewielkim bagażem, zadowo­
leni na samll myśl o urlopie 10-
towi uhniechać 1ię do całego świa• 
ta, nie komplikowac! ilycia sobie 
i innym, wyjeżdżamy! 



w , łódzkim Otwarcie kąpieliska „Fala" 
Parku Kultury i :Wypoczynku 

r 

(" .~ 4 basenv kaplelowe o Brodziki z 

IObot• odbyło ai• otwu-w cie kąpielliiika ,.Fala'' 
wytbuOOw.aneco w czynie 
~ealn.1'Jll w łód:zk!m 

P6l'klu Kul~ 1 W~u. 
w W'OCZ)'mtoki uc:aenn~ 
pmedillltaiwiciele ..w.aich s I 1e­
krełanem KL PZPR - Bole­
sławem Kopenldm I PftlllJ"den­
łem miasta Lodd "'- Jen:rm 
Lorensem na czeil.~ Ol'WI orga­
nilza()ji 9PQłecmnycll f zakł.adów 
pracy. 

Przeclecle w.tut otwierające­
go kl\pie11slko ,.Ftia" dokonał 
I sekretarz KL PZPR, przewod­
nJCZ"°3' 8połeozn810 Komitetu 
Budowy Padtu Kultury I Wy­
poozynku - Bolesław Koper­
sk.l, k!tóry złolżył też podz!~ 
wa.nie u społeczny trud i wy-
11ilek WS!ey8tlkiim budowniczym 
pięknie prezentuj~ .ię ośro­
dika. 

Podiozas uroczy9~ wręc2!0-
no medale pa;miąłlrowe grupie 
osób, .k!tóre W111iosły azazególny 
wkład IW'Ojej pr.acy w budowę 
obiekt.u. 

urzadzeniami 
do zabaw o W budowie basen z ruchoma fala 

Jeden s base.nów o wYmiaracb olhn,p1jskich 
(.IOX21 m) ma głębokość 1,90 m, drugi (40X40 m) 
posi.ada głębokość od 80 do 160 cm, tirz.eci (30X40 m) 
o podobnej głębokości i czwarty (30X40 m) głęboki 
na 1,50 m. 

Woda w basenach w ciągu kaMych 20 godz.in 
wymiendona zostanie 5-ikiro.tnie. Tempera.turę moż­
na regulować w zależności od pogody, Nad bez­
pieczeństwem kąpiących się czuwa 6 ratownik6'w. 

Dla dzieci p1'2efQlaczone są trzy brod~'k:i. W jed­
nym zainstalowano karuzelę wodną, w drugim 
zjeMźalnię, a w trzecim z f.ontanną - odbywać 
1ię będą zabawy i gry, Z myślą o dzieciach 7l0r­
ga.niwwano takiże pl:ac zabaw z wszystkimi urzą­
dzeniami. Je&t tu nawet koń na biegunach. 

pływania. Wejście na basen (<:ynny w godiz. 10-
18> jest płatne Cena biletu normalnego 10 zł, 
ulgowego d1a młodzieży uczącej się - 5 '7lł i d:La 
dzieci do lat 7 - 3 zł. Na tar&Sie głównym pawi­
lonu z szatniami od nied.iz.ieli ~ynne będą dwa 
ki<>Ski - jeden z napojami i artyktllł.ami mleczny­
mi, ctt-ugi - z bufetem prowadzonym pmez ga­
stronomię. Na uk.ończenLu jest budowa baru seyb­
kiej obsługi typu „Giżycko". który zostanie odda­
ny do ufyilku jeszcze w tY'm sezonie. 

W budowie jest piąty ba.sen, który będzie po­
siadał ruchomą falę, a także trzy k1ryte ba&eny. W 
przymości przy ba.senie ze sztuc:r.ną falą powstanie 
także pawilon gastronomiczny i: restauraicją, ka­
wiarni!\ i barem bistro. ~k!t-k.as) 

Wk!rótce zorg.a:nlmowan.a• będzie w ośrodku nauka Foto: A. Wach 

-W pierwszy 
o szkole· 

dzień wakacji 
raz jeszcze 

e:: = = -----= 

No i rozpoczęły się wreszcie łakże I dla młodzieży ze szkól 
średnich od łak da.wna oczekiwane wakacje. &oniec z odpy~y­
waniem, klasówkami, prawem Archimedesa, rówr1.-niami, w 
których zawsze jesł o jedną nie wiadomą za. dużo, Teraz tylko 
za plecak, walizkę I da.lej w świat, Nad morze, Jl!ldora, w 
góry, na obozy, rajdy, wyciecz;k.I. 

W łen pierwszy dzień młodzieżowego, bez mała trzymiesięCll:­
nego, urlopu wróćmy jeszcze wspomnieniami do chwil sprzed 
osłałniego dzwonka. w jedne.i ze szkół. Dlaczego? Choćby Już 
dlatego, że jest to szkoła nieco różniąca. się od Innych, warta 
zainteresowania. 

-= = = -
W końcu rzadko sie przecież 

zdar7.a. żeby tematem lekcji był.a 
wiosenna sałatka z jarzyn lub 
Mem sułtański. Tu jednak są to 
tak zwane zaietlra oodstawowe. A 
na czym oolega odpyty-wanie z tego 
tematu w takiej szkole? Oczywiś­
cie, że na... degustacji, No i któż 
nie chciałby wrócić. choćby na 
troszkę, w szkolną lawę. zwtasz­
cza zaś jeśli tematem lekcji Jest 
akurat przyrządzenie i naturalnie 
akonswnowanie piecwnej kaczki z 
jabłkami? 

Czas już wYiaśnić. że mowa jest 
oczywiście o jedyinvm w naszym 
mieście zesPOle szkół gastrom>-

Podniebne 

małzeńsłwo 
Członkiem sekć]i spadochroru:i­

wej Aeroklubu Lódzkiego :>.ostała 
spadochroniarka węgierska Mafia 
Polya. Stało się to za sprawą mał­
żeństwa zawartego z łódzkim spa­
dochroniarzem Michałem Kocha­
nlaklem. MlodZi poznali się na 
Węgrzech, gdzie rozgrywano zawo 
dy z udziałem łódzkich spadochro­
niarzy, Wkrótce w Lodzi odb:rł sdę 
ilub. 
Stając na ślubnym kobiercu Mi­

chał Kocharuak mia1 1105 skoków 
a jego w:vbr.ainka 205. Kolejny 
skok Maria Polya wykon.al.a iuż z 
pokładu Ain-2. w towar.zystwie mę 
ża, na łód:llkim lotnisku na Lu­
blinku. (kt) 

miC7lllych. W okazałym gmachu 
przy ul. Sienkiewic:r.a · mieśei się 
Technikum Gastronomiczne, Li­
ceum Zawodowe, Zasadnicza Szko 
la Gastronomiczna, Technik.urn 
dl.a Pracujących. Stąd właśnie re­
krutują s<ię kelnerzy, kucharze, 
jed11ym słowem specjaliści od zbio 
rowego żywienia i fachowe.i obslu­
iti konsumentów. 
Słowa specjaliści używamy tu z 

pełnym przekonaniem. Mieliśmy 
niedawno okazję obserwować pra­
cę dziewcząt z IV klasy techni­
kum. W ramach ev.-aminu 7..awo­
dowego reali:zowal:v one zamówie­
nie oolegaiące na przyl(otowaniu 
i:>rzyjęcia weselnego dl.a 30 O<Sób. 
Nie będziemy przytaczać całego 
menu. żeby niePOtrzebnie nie dra­
:ilnić C:r.yte1ników (wielu z nich 
za.pewna czvta itazetę jeszcze i:>rzed 
obiadem). Starcz:v ieśli POwiemy. 
że była i gal.aJnty.n.a z kury. śle­
dzie pod pierzynką. śledzie w o­
le.iu, -ryba po !(recku. rolmopsy, 
indyk w maladze. a na deser -
1abłka w cieście i tort kaw.o-wy. 
Naprawdę, długo . moilna by bylo 
wylici:.ać. 

Dodajmy w tym miejscu, te nie 
był to szczyt możliwości ue21niów 
tei szkoły. Zdarzało się ttównież. 
że w ramach i:>racy dyplomowej 
realizowane zamówienia POle!?ały 
na prz:vrządza1niu prosiaka wielka­
noone!!o czy i:>rzygotmvaniu uczty 
dl A 150 osób. 

Warto obejrzeć w tel !t.2lkole 
także salę z.aieć kelnerskich. Znaj 
duje się w niej m. in. imitacia 
barku a w nim - do wyboru do 
kolo!'U - od Stoliczne.i PO Marti­
ni. Oc-zywiście ~a równiet wszyst­
kie rodz.ale kiellszków. Nieco da-

W kilku zdaniach 0 w . nomosie" 
li 

lej znajduje sie cale :n.a.krycie sto­
łu myśliwskie.iro, obok leży zestaw 
sztućców do raków. Cała iedna 
ściane zajmuje olbrzymie lustro. 
Zupełnie jak w szkole baletowej. 
Nic dziwnei:to. Tu także zwra<:a się 
olbrzymią· uwagę na sylwetkę i 
SIPOSób p0ruszainia sie kelnera. 

Patrząc na uwijających sie POd 
okiem nauczyclell uczniów z na­
kryciami i potrawami. na SPoSób 
w 1aki to robią, można było tyl­
ko westchnąć: dlaczego nie mteje 
się tak w łód2lkich restauracjach? 
Przerież każdy uczeń Zesoołu 
Szkól Gastronomicz.nych jest lla­
orawdę znakomitym fachCYwcem. 
Czyżby wi:>łvw starseych kolegów 
był aż tak niekorz:vstny? 

Gwoli sprawiedliwości dodajmy, 
że nie wszyscy uczniowie za.pomi­
n.a.ią o umiejętnościach · nabvtych 
w szkolnej lawie. A iuż na pew­
no nie ci. których sp(>tykamy w 
pracy w polskich ambasadach na 
calym świecie, na statkach kursują 
cych np. do Nowego Jot'ku czy 
Bombaju, 

(J. C.) 

Akcja -"Porządek" 
Dziewiętnaście osób ukarano 

mandatami na sumę 5.600 zł, skie­
rowa~o tny wnioski do Kolegium 
d/s Wy>kroczeń i udzielono 31 u­
p0mnień - oto efekt akcji sani­
tarno-porządkowej przeprowad'Zo­
nej QStatnio na Polesiu. Stwierdzo­
no, że najgorsze pod względem po­
rządkowym są posesje: przy ul. 
Gdańskiej• 112, zajmowana przez 
Biuro Projektów Leśnictwa oraz 
przy ul. Wólczańskiej 25 i Gdań­
skiej 46. 

Nabomia.~t na pochwalę iaslugu­
ją posesje przy ul. Zielonej 55 I 
Okrzei 19. Również - jak stwier­
dził.a kontrola - Ośrodek Sportu 
i Rekreacji Ks .,Tramwajarz" na 
Zdrowiu jest pod względem aani­
tarno-porządlkowym wwrowo pro­
wadarony. (j. kr.) 

e SPObkanie .t: J., Wajsówną, A 
ktore poprowadZJi red. J. Nie~i ec- v 
ki - dziś o godz. 18 w Klubie 
B1• dowlanych (Lagiewnicka 54156). 

meble z importu 
Starorudzkiei Kiermasz przv 

e Miejska Biblioteka Publiczna i:t 
dm. Waryńskiego (ul. Gdańska 102) ~:.ł 
zawiadamia. że w okresie wak1cyj f ~ 
nym (lipiec i sierpień) otwarta ff 
będz.ie dla czytelników w oonie- If 
działki. środy i piątki w l?Odz. ~:f 
15--21, zaś we wtorki. czwartki i f.~ 
1<>boty w godz. 9-15. W niedZie- ~f 
le bibliotek-a bedziie nlecz;ynn11., 

„Domus" otrzymał nowy tra.n.sport mebli z imPOrtu. Są to 
m. illl. austriackie „ściany" które powstają z odPowied­
nich segmentów, a ta:kże komplety wypoczynkowe. Przyjemnie 
pre2ielltuje się komplet węgierski kombinowany, Jednocześnie 
trwa kiermasz (do końca czerwM) przy ul. Starorud'dtiej, w 
świetlicy ZPB im. Armil Ludowej. Moiln.a tam otrzymać nie­
lttóre komplety krajowe. a także meble kuchenne (m. in. pro­
dukcji rad:zieckiej) oraz pojedyncze meble, Kiermasz czynny 
jeat codziennie w godz. 10-18. (Jt.) 

U'AY.U.U.U~AY.UAW".U.UA9'.ub'.H/AYU/A"T/.H'.H/.H'AV///.H'.H.H.HAV///.H/.H/.H'U/h'"/A7.U.//U.//UH~ 

I Uroczyste nadanie stopni oficerskich I 
~ Urocs.yste poiże1nanłe ałuchacą VI turnusu podoho~y Piotr Za4''4! (eredlnia ocen& li.OO) JIOSt.ał ~ 
~ &zlroły Oficerów Rezerwy odbywaiJ!łcych azkolenie wpisany do Honorowej Księgi Czynów tJolinien;kicll S 
§ w Ośrodk!U Sz<kK)leni.a otkerów PoUtycznych Im. OSOP w Lodzi. Wręczono 218 sr~brnych odznak 

§ Ludwika Warypakie&o w liodzl n.a c:llugo J)OIZO'.ttanie „Wwrowy Podchorąży" 1 10 - brąrwwych, a także 

~ w pamięal *1ch.Msy, łl!tórzy te.ras po odbyciu kit- na.grody pieniężne m'liniwa obrony narodowej. 

~ lauml.ulęcJlllej prakcyłc:4 w je~ah otrzymaijĄ Szczególnie wzrusiz&j!IJOO za'brzmitiy .tlowa po.drzię-
~ ńo!Pni• oflcenllal.e. loowe.ni.a dyr, Państwowego Domu Dziecka mgr 

~ 'l'urnw 21111rońazył 1114 wynJ1rAmi bardao pomyśl- Marli Ma.Jtozaik. Domem tym opielruje się OSOP, SI 
§ nymi, irednł.a ocen W)'llliOaŁa 8,97, oo pny k!Mcu- . a uczególnie ełucb,aeze SOR. M. lin. na książecz-
~ dzieeięcioosobowej grupie tłudlAczy uznac! tnleba kę mienkaniO'Wlł dla jednej z wY'Ohowanek Domu 

~ za rezuHat ll!lJllkomtty, 'ni podchorążych onymalo sluchacze VI tumu.u zebrali prawie 6 ty1. 21. 
~ ty!tuły „ W'WTOWY Poc:tchorą.ty''. Prymt1111 aiertant (ij. p.) · ~ 
~ ~ 
9"".U.h'TA"T//.H//A'.O'"U'/h'"AY/h'".H.H/.H'/HA!J'"/~//~/AV'U.HAVAYA'7.TA7.U/'AW"./.H .• ~: • .;y.uu.u~ 

„Kom bud" 
spółdzielczy 
potentat 

Spóldzllielczy Komblinat Budowla­
ny „Kombud" powstał niecały rok 
temu po zrzeszeniu 11 byłych 
spółdzielni remontowo-budowla­
nycli, instalacyjnych, robót ~ 
wyoh itp. p ,rofil „Kombudu 
roboty budowllllne. Skład fachow­
ców um<JIŻllwLa ~ie obiek­
tów 1 wYl)OS8.Żenie ich we W11zYW!t­
kle możliwe urządzen\Ji!. 

Kombud" zatrudinia 2.000 0sób, 
a "więc więcej aniżeli niejedno 
klucwwe przedsiębiorstwo budow­
lane. Około 40 proc. planu, to ro­
boty dl.a miasta. 20 i:>roc. Inwesty­
cje· dla spółdzielczości. Zal~wie 
15 proc. - uslugi dla ludnosct 
a więc to na czym nam nalbar­
di:iei uleżY. A usługi - to te ~i 
bard.ziej pOSZUk.iwaine: WYkłada11:ue 
glazury w łazienkach. t,ape~ w 
mieszkaniach, budowa !?ar.azv i 
domków Jednorodzinnych Cm. kl. 

Kombud'; wvtludował domki 1e­
dnorodzi=e przy ul. Krzywickie­
go). 

O przyCZY1I1ach niewykorumia 
pla'!lU usług w ciągu 5 m~esięcy, 
mówiooo m. illl. na sobotnnn ze­
braniu przedstawicieli sp6ldz.ielni 
oośwlęoonym podsumowaniu pół­
rocza I wytyczeniu pro~amu n.a 
przyszłość. J edina z orzyczyn PO'" 
tknięcia się „Kombudu" w dzia-
1.aJinoo<:i uslugowel to brak dostaw 
materiałów i niedogrM!la or11:a-
nlzacyjl!le. AP 

Żegnamy 

mitych 

dyplomantów 
Bardzo serdeczinie Pożegnano w 

sobotę 88 dyplomantów Medyczne­
go Studium Zawodowego nr 1 -
Wydzialu Techniki Dentystycznej, 
którzy oo dwuletniej nauce wy­
ruszają do samodzielnej pracy w 
trosce a nasze uzębienia. DowcU>­
ne hasło: „Żegna.my miłych dyplo 
ma.ntów, życz11,c pogodnych twa.rzy 
i szczerbatych pacjentów" orzy­
świecało ' uroczystości. oodcza.s 
której dyrekt<Yr szkoły - Ryszard 
Dębecki rozdał dyplomy. Szczegól­
nie uroczyście żel?ll<IM tych. któ­
rzy uzyskali naileosze wyniki: 
Krystynę Todor. Magdalenę No­
wak i Jolantę Ziółek. Dru.S(a z 
nich został.a wytypowana na Wy­
dzial Stomat-0logii AM bez egza­
minu. 
Ogółem wręcrono 13 bardu> do­

brych dyi:>lomów, 47 - dobrych i 
28 dostatecznych. Wyróżniający &ię 
w nauce i i:>racach społeczn.vch o­
trzymali także nagrody ksi;iżkowe. 
Kwiaty dl.a wychowawców wrę­
czyli przedstawiciele Dyrekcji Re­
j<lllowej PKP w Lodzi, która pa­
tronu.ie szkole. (.ip) 

W usługach 
dziewiarskich 
poprawa 
Spośród 53 spółdzielni zrze,<;7JJ­

nych w Krajowym Związku Spół-
dzielni Dziewiarsko-Włókienni-
czych. mającym , swoją !!iedzibę 
w Pabianicach i zajmujących się 
świadczeniem usfag dziewiarskich 
dl,a prywatnych klientów, dobrymi 
wyinikami może POchwalić się łńdz 
k.a spółdzielnia ,.świt". Spółdziel­
nia ta zadania roku ubiegłei:lo wy 
konała w 114.5 proc,, a I kJwarta­
łu br. w 101 proc. 

Warto dodać, że począwszy od 
II p(lłrocza br. usługową d.ziałal­
nością dziewiarską zajmą się rów­
nież S'l)ółdzielnie „Splot" w Zlfie­
r.zu. .,Aleksandrowianka" w Alek­
sandrowie i im. W. Wróblewskie­
go w Dlutowie k. Pabianic. 

Now. 
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„Rzdnia" 

Poso1tałe teatry nieczynne 

MUZEA 

HISTORU RUCHU lłEWOLU· 
CY.JNEGO (ul. Gdańska nr 13) 
itodz. 9-l'r 

Pozo&tałe muzea nieczynne 

• • • 
zoo - czynne od I do • Cka­

s11 do 19) 
PALMIARNIA - czynna codz1en­

nie (oprócz J>Onieduałków) w 
godz. od 10-,1.'r, 

LUNAPARK - (park na Zdro­
wiu) czynny w 1odz. lł-al 

& IM A 

BAŁTY& „I; DOd.nles!onyM 
czołem" USA od lat 15 cOdz. 
10. 12.15. lS.30. 1'1'.45, 20. Sean• 
nocn:v - •. straceńcy" USA, 
!(Odz, 22 

lWANOWO - „z Pod:nieslonym 
czołem" USA od lat li l(odz. 
10, 12.15 15, lUI. 18.~ 

LUTNIA „SynoWie szeryfll" 
USA od lat 11 lodZ, 10, 1a.11, 
14.30. 1'1'. 19.30 

POLONIA - „con Amore" (Ą.) 
poi. Od lat 11 ito<i&. 10. 12.15, 
15. 17 .u. 19.30 

PRZEDWIOSNIE - .• Sw!at Dzi­
kiego Zachodu" USA od lat 16 
Roca. 10. 12.15, 111. 17.111, 19.30 · 

Wf.OKNIARZ - „Oltatni &kok 
gancu Olsell4" duński. od lat 
15 l(odz. 10. 1'2, U. 16. 18, 20 

WOLNOSC .,Swlat Dzikie.11to 
Zachodu" USA od ła·t u IJIOdZ, 
10 12.15. lł.30. 17. 19,30 

WISŁA - •. Pollcjancl" USA od 
lat 18 l(odz, 10. 12.15, 14.30. ·111, 
19.30 

STYLOWY·LETNIE •• Powrót 
ta.lemnlczego blondyna" tra.n~. 
godz. 20.45 ()kino czynne tylko 
w dn1 Pol?od·ne) 

TATRY-LETNIE .• Rywalka" 
franc. llodz. 20.30 (Jclno e2Yn­
ne tylko w dni pogodne) 

ł.DK - .. Port lotniczy" USA Od 
lat 15 ccxlz. 17. 19.45 

STUDIO .• Pol:tka cola" CA) 
poi. b/o lltodz. 16, 17.30. .,Kazi­
miera Wielki" (A) POI. od lat 
15 godz. 19 

STYLOWY - .,Kabaret" USA, 
od lat 11 godz. 15.30, 17.43. 20, 

GDYNIA - Pneal11d filmów l•· 
pońskich: „Pojedynek potwo· 
rów" b/o ll:odZ. 10. 12, 14, Po­
żell:n.anie z titulem: .. Potąda· 
nie zwa.ne Anada'• czeski od 
lat 18 llodz. 16.30 1• 

DKM - nieczynne 
ENERGETYK - nieczynne 
KOLEJARZ - nieczynne 
MŁODA GWARDIA - .• Zorro• 

wł.·fr. b/o l!Odz. 9.30, 15. 17.30, 
20, „To n1emożliwe" (Al radz. 
od lat li 1t:<>dz. 13. Zestaw ba­
.lek - .. Pies. kot i Plecak", 
l(odz. 12 . 

lUUZA „Trzej munk:ietero-
~e" pan.am. b/o llodz. 11. 18, 

. ROMA - .,Horoskop szczęścia" 
(FI) 'zeski b/o 1tod~. 12.15. 11, 
„Mllość w 1todzi,nac.\ nadlicz­
bowych" anc. od lat li •od'I, 
10. l'l.15. 18.30 

STOKI - •• Hand•lau bro nt11" wł. 
od lat 15 godz. 15. 17.IS. 11.30 

ZACHP;TA - „Z11·wiłoścl uczuc!" 
CAl poi. od lat IS llodz. ;O, 
12.15. ..Ostatnie zad·anle" USA, 
od la·t 18 godz. IS. l'l'.15. 18.30 

OKA - „Nieśmiertelni" rum. od 
od lat 15, godz, 12.30. „NleWinni 
o brudnych rekach" franc od 
lait 15. godz, 10. li. 1'7.30 2Ó 

POLESIE „zew krwl" an•. 
od lat lł godz. 17. „Dulscy" 
l)O'L od lat 15 l(Od z. 19 

POPULARNE - nieczynne 

1 MAJA - .,Old Surehand'' iuc. 
b/o 1t0dz. 16, l'f.45. „Jurlko. mo 
ja mltość" (Al radz, b./o godz. 
19.30 

HALKA - ,.Ulzana, wódz Apa­
czów" NRD b/o g. 16.30, 1'1.30, 
„Szach kTólowej brylantów" 
(Al radz. od lat 15 aodz. 18.30 

POKO.J - .. Cezal' 1 Rozalia" f~. 
od lat li, 11odz. 15.30 17.ł5. to; 

PIONIER - •• Wilk morski" rum. 
b/o 11odz. 13.15. 15.15. ..Królowe 
DzUtieir:o Zachodu" fr. od lat 
16. l(Odz.. llf.15. 19.30 

Rl!:KóKD - „Hajducy kai>ltana 
An1tela" rum. b/o, rodz. 15.30. 
,,Uclecska itanirstera" USA. od 
mt 11 aodz, l'r.30, 10.ao 

łWJT - „Z11dło" USA. od łat 18 
&ll<łz. 11.30, Ul, 1'1'.30 llO 

TATRY - „Niezwykłe pnyaody 
Włoch6w w :Rolji" (B) r.11~ •• 
-wł. b/o. godz. 11.411. 15. 1'1.15 
„Noce 1 dnie" cz, I poi. od 
lllt 1'I ICodz. Ul. 19.30 

·80.JUSZ - „Syn Godzilli" j.a,p. 
b/o ICOds. 1'1' 

• + * 
PABlANICE - MAZUR - .• Dra 

pietca" franc. codz, 15.1'. 17.30. 
19.45, ROBOTNIK - „Spotka­
nie na Kasjopei" radz.. „Poje 
dyne.k na wietrze" laP. l!odz. 
15, 1'1. 19 

ZGIERZ - PRZYJAZ:iq' - „Win. 
netou w Dolinie Smieroi" Juł(. 
J{Odz. 19. „Rywalka" fr. irodz. 
17.45, :w 

DYŻURY APTEK. 

Blerakowsldl!llO 97a. Narutowl­
cz1 42. Plotrkow'ska Z25.' Luto­
mierska 144 (bO'ks). D11browskie-
110 80, Armil Czerwonej 1/11, Obr. 
Stallncradu 15, 

Stałe dylury nocne 11eh1l11 apte· 
kl: 

Konstantynów - ul. Sadowa 10 
Aleksandrów - ul, K~c!uszki 6 
Głowno - ul, Łowicka łl 

lnformacll o dylurach autek 
udHelaJ11: 

w Pabianicach - aoteka, ul . 
Arrnll Czerwonej T 

w Zcter:ru - •Pteka ut. D11-
browsklego 11 

w Ozorkowie - apteka, ul. 
Dzlertyńsk:iel(o I 

DYŻURY SZPITALI 
POl.OŻNICTWO 

S101tal trn •. R, .Jordana - dzll!l· 
nica Widzew oraz z dzielnicy 
Polesie. poradnia K. ul. $reb· 
rzyńska ft 

Szpital Im. dr R, Wolt - dziel­
nica Bałuty oraz z dzielnicy Po­
lesie. poradnie K. ul. Kasprza­
ka tT I ul, Gdańska n 

Szpital Im. Jtooernlka - d1lel­
nlca Górna poradnie K. ul. Od· 
rzańska. Cleszkow&k!eiio. Loka­
torska. Rzgowska I Przybysze\\'· 
skleii:o or112 !Imina Rz11ów 
lnsty~ut Poł.·Gln. AM (Ul, Cu­

rie-Skłodowskiej 15) - dzielnica 
Górna, poradnie K, ul. Feliń­
sklell:o I, Zapolskiej 2 oraz z 
dzielnicy Polesie - ooradnia K 
ul, I Mafa 1 z dzielnicy Sródmle­
śc!e Poradn:l·a K. ul. 10 Lute-
1to 719 

Instytut Poł,-Gln, AM (ul. Ster· 
lino 1/3) dzielnica Sróc:Lmieścte 
- l)orad,nte K, ul. Kopcińskie. 
111'1 32 I ul, Próchnika 11 

7,=dera - Szpital Im. Marchlew-
1k1e1110 - miasto I 111mina Zgierz 

Szpital Im. Curle-SkłodowskieJ 
mia>Sto i 1tmlna Aleksandrów 

I Ozorków miasto Konsta.nty. 
nów. cmlny1 Andrespol. No\\;o. 
solna. Brójce. Parzi:czew oraz 
Ł6dt z dzielnicy Polesie oorad­
nle K. ul. Fornalskiej i Thael­
manna 

Pabianice - Szpital im. Barii• 
cklego - miasto PablaTlice t 
l(mlna Ksawerów 

!bpltal Miejski - miasto 1 fm!. 
na Głowno ! Stryków 

Ch!rurl(ia ogólna - Bałuty -
Sz.pl~al tm. Biel(ańskiego (Knla­
ziew1cz.a 1/3), Górna - SZPltal 
l m. Brudzińsk!el':o (KO$Ynlerów 
Gdyńskich 81). Polesie - SzpiU.l 
im. KO!Pernika CPabklnicka 62). 
Sródmieście - Szpital Im. Pa­
steura (WJ.irur:v 19). Widz.ew -
Szpital i.m. Sonenber11a (Pieni­
ny 30) 

Chiruri:cla urnowa - Szpit al tm 
WAM Cżeromskie1ro llSl · 

Neurochirur1tla - S:r.pital .Im. 
Kopernika CPa•bianioka S2l 

Laryn11olo11la Szpital im, 
Barllcklego (Ko:pclńsltieito 22) 

Okulistyka - SzPital tm, Jon. 
1chera CM!Uonowa 14> 

Ch!rurl(!a I larynitoloitia dzle· 
cli:ca - Instytut Pediatrii (Spor­
na 36/50) 

Chlruritia 1zc2e1<owo·twarzowa 
!!zpltal J.m. Ba.rllckle1to (Kop­

Clńskleiio 22) 
Toksykologia - Instytut Medy. 

C'.VnY Praey 1Teresy 8) . 

NOCNA POMOC LEKARSKA 

Nocna oomoe lekarska StacJI 
Pogotowia Ratunkowe1:0 orzy ni. 
Sienkiewicza 137. tel. 686·61 
Ogólnoł6dzkj Telefoniczny Punkt 

lnformacy!ny dotyczący pracy 
Placówek słutby zdTowia telefon 
e1s.19 czynny 1est w 1rodz. 'r-46 
oor6cz niedziel t ilwlllt 

TELEFON ZAUFANIA - 337·37 
czynny w dni powszednie od 
1~'1'. w niedziele i lłwleta c11ł11 
dobe. 



Życiowe decyzje, pytania: co dalej, co wybrać, zawsze jednakowo niepoko­
jq. Trudno w nich o bezwzględną pewność, nie sposób wyeliminować ryzyka. 
Jeśli jeszcze decyzję o wielkim ciężarze gatunkowym podejmuje się po raz pier­
wszy w dorosłym życiu, 'wtedy szczególnie ·ciężko wyzbyć się obaw. Tegoroczni 
absolwenci liceów i techników musieli już postanPWić co dalej. 

edw!e mineło wielkie ma­
turalne „kucie" i ogromne 
emocje, ledwie zdążyli po­
żegnać sie ze szkoła, orze-

b.ftczy~ noc na maturalnym balu, 
a już znów zasiedli do nauki. 
Egzaminów wstepnych boją sie 
bardziej niż matury: !;>o to nie 
będzie już znaiomych twarzy pro­
fesorów, ani kolej(ÓW, na których 
w skrytości ducha i na wszelki 
wypadek człowiek liczył nie mńi.ei. 
ni,ż na własną głowę. Teraz. gdy 
świadectwo maturalne już jest. 
warto pomyśleć czym jest na­
prawdę. Dla absolwentów liceów 
ogólnokształcących iest przepustlłą 
na studia, Nie otwiera szeroko 
wrót uczelni, ale pozwala przed 
nimi stanąć, wystartować: w kilku 
„indeksowych konkurencjach" i 
zająć wysokie punktowane lokaty, 
wyprzedzając no drodze innych kon 
kurentów. 

Sa dobrze przygotowani. Po-
myślnie urzebrneli przez próbe ge­
neralną, jaką w gruncie rzeczy 
była matura. Pedagodzy do11ilno­
wali, aby ich podopieczni zdawali 
przedmiot, którego wymaga wy-
brany przez nich kierunek stu-
diów. Gruntowną. wiedze wykaza­
li także na el!'Zaminie pisemnym 
z języka polskiego i matematyki. 
Największym powodzeniem cieszy­
ły sie te tematy z polskiego, któ-

. re pozwalały wykazać sie wiedza 
o określonej epoce, kierunku, czy 
ściśle określonymi tytułami lek­
tur. Te zaś. które stawiały na. 
]lrzemyślenia własne, inwencję, 
znajomość literatury współczesnej 
- znalazły mniej zwolenników 
Młodzież unikała rvzyka wvbiera­
jąo tematy-pewniaki, przy któ­
rych wystarczyła dokładna zna.io­
mośó lektur i opracowań. Matema­
tyka, która na ogół przvsparza 
znacznie wieeej trudności. tym ra­
zem wypadła całkiem dobrze. To. 
ie można wvbrać trzy zadania z 
]llęciu jest szansą, z której umie­
jętnie skorzy.stali zdają.cy. 

Teraz powtarzają materiał do 

n!a sle od tych. jakie wykaull 
maturzyści lat ubiegłych. Psycho­
logia. prawo, handel zagraniczny, 
filologia angielska, wydział le­
karski, budownictwa, elektryczny, 
mechaniczny - są. najpopularniej­
sze, egzaminacyjne sito będzie 
wiec tuta.i wyją.tkowo gęste, 
Około 90 absolwentów liceów 

śpi już jednak spokoinie. rozpocz-

kierunki eto tej por:v 4ełicytowe. 
Większość zdecydowała ~ie na włó 
kiennlctwo. 

Za kilka dni sacsnle •ie znów 
egzaminacyjna gor1WZka. Później 
dłużące sie kolejne dni oozekiwa­
nia na liste przyjetych. 

Nieco inne emocje czekają absol­
wentów techników I liceów zawo­
dowych. Oni rozJJoczynają. prace. 

nie bowiem studia bez egzaminów Na nieb czeka przemysł. Dla kat­
wstepnych, a około 30 osób wy- dego z absolwentów - jak nas 
walczyło sobie miejsca. !Jadź zwol- poinformowano w Kuratorium 
nienie ze zdawania pewnych przed Oświaty I W:vchowania - czeka 
miotów, odnoszac sukcesy w olim- nie jedna, a kilka ofl.'rt. Wybie-
Piadach wiedzy. rają wiec oczywiście te najlepsze: 

Na.ilepsi uczniowie typowani pracę w przedsiebiorstwach no-
przez szkoły wybierali przede wszy woczesnych, rozwija.iących sle, 
stkim w:vdzlały: lekarski. prawo, umożliwiających swoim pracow­
handel zagraniczny, elektryczny i nikom dalszą naukę. Bo choć te­
mechaniczny, Ci, którzy zajęli w raz chcą sprawdzić w praktyce zdo 
szkole drugą lokatę, mogli zostać bytą wiedzę, później Hmierzają 
pr:i;y,ieci na kierunki naucz:vciel- kontynuować nauke na studiach 
skie. Wybierali głównie filologie wieczorowych I zaocznych. Właś­
polska i obca. Natomiast zajmują.- I nie z myślą. o 11rz:vszłości l)rzystą­
cym trzecie miejsca J>roponuje sie pili do matury. Z prawie 3.~00 

Nagroda dla Danuty Baduszkowe j 
duszkowa dziennikarzowi 
otrzymaniu ·nagrody. 

PAP po 

&hlMllwentów aak61 sawodowyoh. 
3200 zdawało egzaminy maturalne. 
Choć wlekszość wybiera sie do 

pracy, iak zawsze jest grupa tych. 
którzy chca od razu p6iść na stu­
dia. Takie plany maja głównie 
absolwenci liceów ekonomicznych. 
Kilkunastu maturzystów z zespołu 
szkół elektronicznych i techników 
energetycznych 'wYbiera sie na no~ 
litechnike. 
Szkołami. kt6ryoh iradycje do­

piero sie rodzą, są licea zawodowe. 
W tym roku skończvło Je 300 osób, 
1 czego 280, obok dyplomu wy­
kwalifikowanego robotnika, chce 
mieli takżt' świadectwo mr.turalne. 
Matura w technikach i liceach 7.ll­
wodowycb to, jako sle rzekło. głów 
nie iabezpiecunie na urzysztość. 
ale także zasJJokojeoie ambicji, 
klamra. spinają.ca. 5-letnla naukę. 
Ponadto 1trace egzamlnro.cyjne, nie­
mal we wszvstkicb Prllypadkach 
są rozwiązanymi ummiowskim 
sumptem problemami nostawiony­
ml przez zakłady pracy, zadaniami 
ważkimi dla ii;ospodarkl. W ocenie 
egzaminatorów zyskały wysokie no 
towania. Wysoko oceniono też DI"ZJ' 
gotowanie maturzystów z matema­
tyki. Analiza nrzeprowadzona. w 
naszym W1>.iew6dztwie wykazała. 
że noziom zdających z tego J>rzed­
miotu iest wyższy niż w latach 
ubiegłych. Nie ma jesz~e szcze­
gółowych ocen nrac z iezyka ool­
skiego. Wiadomo iuż iednak. że 
młodzież szkół zawodowvch. tak­
że preferowała tematy osadzone 
głeboko w tradycji literi.ckiei. iak 
je określali z<iający - tematy kon­
kretne. 

ae:r są śwleio upieczeni 
maturzyści ze świadectwem 
do.irzałości w dłoni? Prze­
jeci przyszłośoia. Szukaja 

5Wego miejsca na uczelniach, w za­
kładaeb pracy. Ci, którzy mają. 
łach w reku, rpzprawlaJa o przy­
szłej pracy, wyobra7.aja sobie swo­
je zadania. przymierzają wyobra­
żenia do rzeczywisto$ci. Ci. ktorz:v 
myślą. teraz o kilkuletniej nauce 
wierzą. źe wybrali dobrze. Cho6 
może nie najrozsądnil.'j zdecydowa­
li sie na J>sycbologie czy prr.wo, 
ufają, że to właśnie im sle po­
wiedzie. ie to ich l>rzyjmą.. Zre­
szta trudno 5ie temu dziwić. Roz­
wadze towarzyszy młodzieńczy za­
pał. wyobraźnia J>rzerasta;iąca CT:e­
sto realne szanse. Oby jednak ta 
Pierwsza dorosła decyzja okazała 
się strzałem w dziesiat'ke. 

RENATA GRZELAK 

Dzieła sztuki „z przemytu" 

W 
ciągu ostatnich kilku lat celnicy z placówek granicz­
nych w woj. gorzowskim i zielonogórskim udaremnili 
wiele prób wywozu cennych dzieł sztuki. Skutecznie po­
maga w tym zarządzenie ministra kultury i sztuki z 

9. V. 1973 r zakazujące wywozu z Polski wszelkich przedmio­
tów kultury narodowej powstałych przed 1945 r. 
Urząd Celny w Rzepinie współpracuje z ekspertami z Mu­

zeum Okręgowego w Zielonej Górze. Dokonują oni fachowej 
oceny merytorycznej oraz wartości przedmiotów zakwalifiko­
wanych jako dobra polskiej kultury narodowej. Zakwestiono­
wane w czasie odprawy celnej dzieła sztuki, wyroby artystycz­
nego rzemiosła, a także przedmioty użytkowe z dziedziny etno­
grafii są przejmowane w depozyt lub konfiskowane. Te ostat­
nie przechodzą po pewnym czasie na rzecz skarbu państwa. 

Wiele z nich trafiło do Muzeum Okręgowego w Zielonej Gó­
rze. W jego zbiorach znajduje się, pochodzących z tego źródła, 
ponad 20 ikon, wiele cennych naczyń porcelanowych i szkla­
nych. stare monety wyroby ze srebra, starodruki i dokumen­
ty. obrazy olejne. naturalne korale. samowary. drewniane 
krosna i wiele innych przedmiotów. 

Fachowa działalność celników z woj. zielonog6rskiego i go­
nowskiego udaremniła wywóz wielu bezcennych dzieł - skar­
bów naszej kultury, które teraz służą społ~czeństwu. 

• r a 
egzaminów wstepnych. 51) absolwen 
tów liceów we wrześniu czeka le­
szcze drugie maturalne podejście. 
natomiast 3940 posiadaczy świa­
dectw dojrzałości bedzie sie ubie­
gać o miejsca na wviszych uczel­
niach. Ponad 3200 wybiera sie na 
uniwersytety, politechniki l.td. a 
około 700 do szkół pomaturalnych. 
Jak zwYkle naiwiecei chętnych. bo 
1821 ma uniwersytet. Politechnika 
741, Akademia Medyczna 403. uczel 
nie rolnicze 76, A WF - 55, akade­
mie wojskowe i wyższe szkoły ofi­
cerskie - 40, pedagogiczne, ekono­
miczne 30. Do szkół artystycznych 
wybiera sie 58 osób 

Dyrektor i reżyser Teatru Mu­
zycznego w Gdyni - Danuta Ba­
duszkowa, reżyserowała w ub. r. 
gościnnie na scenie akademickiego 
Teatru Małego Opery i Baletu w 
Leningradzie. Był to spektakl „Żoł­
nierz i Madonna". W tegorocznym 
plebiscycie widzów miasta nad Ne­
wą tę właśnie operę uznano za ar­
tystyczne wydarzenie i uhonorowa­
no Danutę Baduszkową wielka na­
grodą publiczności za najlepszą re­
żyserię roku. Inscenizacja opery 
zyskała sobie również bardzo wv­
sokie oceny radzieckiej krytyki te­
atralnej. 

Operę „żołnierz i Madonna" tt­
ważam za najbardziej współczesną 
ze wszystkich moich ,dotychczaso­
wych realizacji, Umożliwiła mi to 
nie tylko nowoczesność tworzywa 
muzycznego i literackiego, ale także 
walory zespołu wykonawców, z 
którymi pracowałam. Znakomity po­
ziom wokalny. gotowość muzyczna 
i dyspozycja aktorska leniągradz­
kich artystów sprawiły, że byli oni 
w stanie zrealizować każdą kon­
cepcję reżysera, choćby nie miesz­
czącą się w ich dotychczasowym 
doświadczeniu. Radzieccy aktorzy 

Nauczyliśmy sie już w pełni docemać ro1e regionalnych to­
warzystw kulturalnych. I słusznie, bo inicjatywy, z jakimi wy­
stępują one, są zazwyczaj bardzo aktualne i owocne. 

W Lodzi np. mnoży formy pracy Towarzystwo Przyjaciół 
Sztuk Pięknych. 

Niedostatków ł potrzeb jest zre­
sztą wiele .• Tak dotychczas nie sta­
rano się o bardziej efektywne na­
wiązanie kontaktów z zakładami 
pracy. Obecrue, w myśl hasła .• so­
jusz świata praey z kultura I 
sztuką" Towarzystwo zam i t· za 
zwrócić większa uwagę właśnif' na 
współpracę z robotnikami, z za­
kładami pracy. Planuje się rów­
nież zainteresować działalnością To­
warzystwa młodzież szkolną. co 
jest sprawą piekącą, bo, rnówiąc 
szczerze, z wvchowaniem estetvc1-

Upodobania i zamiłowania te­
gorocznych maturzystów nie róż- Oto co powiedziała Danuta Ba-

li or ers o 
nt 
i łl 

Na ekrany polskich kin wszedł 
głośny film Sidneya Lumeta pt. 
„Morderstwo w Orient-Expressie" 
wg. kryminału zmarłej niedawno 
Agathy Christie. 

Aktorzy występujący w filmie to 
cała plejada międzynarodowych 
gwiazd - Albert Finney jako de­
tektyw Hercule Poirot, Laureen 
Bacall, Ingrid Bergman, Jacqueline 
Bisset. Jean-Pierre Cassel. Sean 
Connery, Anthony Perkins, Vanessa 
Redgrave, Richard Widmark i 
Michael York. 

N/z :Jacqueline Bisset i Michael 
York podczas kręcenia filmu. 

CAF 

Wróble cwierkaia o„. teatrze TU 
ostatnich dniach 'redakcyjna poczta przyniosła kilka. lł­
atów od Czytelników, którzy nie bez .racji pytają cze­
mu przypisać fa.kt nieobecności na. ogólnopolskiej onte­
nie telewizyjnej iódzkiego teatTu. 

Pan Adam Marjański pisze wręcz: „Mamy w Łodzi znako­
mitych aktoTóW, równie świetnych reżyserów i scenografów. W 
ostatnich latach miasto nasze znów dało się ważnym ośrod­
kiem teatralnym, do którego warto i .trzeba przyjeżdżać, aby 
mieć pełny obraz życia teatralnego kraju - a w telewizji o 
teatralnej Łodzi głucho! Pamiętam czasy - łodzianinem je­
stem od lat kilku. - kiedy teat„omani w całej Polsce czekal1 
'IM sztuki nadawane z Łodzi. A dziś? Dziś tttlko od przypadku 
do przypadku.. niestety coraz nadszego, możemy oglądać teatr 
łódzki. Dlaczego? Nie chciałbym nikogo bez podstaw oskar­
żać, ale r:,zu.mu.jąc - ma.m nadzieję logicznie - muszę winę 
zdjąć z aktorów, reżyserów czy scenografów (bo przecież im 
na pewno zależy z różnych względów - przede wszystkim 
artystycznych - na pokazywaniu. się milionowej widowni). 
Przypuszczam. że pracownikom łódzkiej telewizji w równej 
mierze zależy na obecności w programie ogólnopolskim. A więc? 
Nie chcialb11m również w11dać się lokalnym szowinistą, alP coś 
mi się zdaje że sporo winy ponosi tu zazdrosna o splendo1'y 
(i chyba nie tylko) ,,centrala", która jakże często kaTmi nas 
nie najwyższego lotu sztukami. Przecież w tzw. terenie dzida 
się rzeczy ciekawe i dobrze byłoby aby ludzie odpowiedzialni 
za ksztalt polskiego teatru TV ten fa.kt sobie uprzytomnili ... " 

Z przyjemnością zacytowali§my fragment tego listu, tym baT­
dziej że wróble warszawskie, z któTych kilka. przyjaźni się 
z nami, ćwierkają,, iż ntil'Z Czytelnik t1'afil w cel. 

· (abh) 
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dysponują znakomitym rzemiosłem, - TowaNystwo nasze - 11twier­
co jest funkcją nie tylko talentu, dza jego zasłużony, a pełen energii 
ale również pracy i dyscypliny. Po prezes. !Uarian Gwizdka - znala­
powrocie z Leningradu staram się zło swoje właściwe miejsce w ty­
te właśnie wzorce przenosić na · cłu kulturalnym miasta. realizu,jąc 
nasz grunt. Współpracę z Lenin- w pełni swe podstawowe zadania 
gradem zamierzam kontynuować w dziele upowszechniania kultury 
nie tylko osobiście. ale i jako dy- plastycznej w Lodzi i zbliżenia lu­
rektor gdyńskiej sceny. W przysz- dzi tworzących sztnkę do jej od­
łym roku chcielibyśmy wystawić biorców. Wdne. ze poczynania na­
dwa radzieckie dzieła muzyczne I sze znalazły duże zrozumienie i 
zaprosić do współpracy przy Ich akceptację społeczeństwa, co spra­
realizacji reżyserów z Leningradu. wia, ie organizowane przez nas im-

Muzeum Romantyzmu 
15 lat istnieje już Muzeum Romantyzmu w Opinogórze w woj. cie­

chanowskim, mieszczące sie w neoklasycystycznym pałacyku Krasiń­
skich. Muzeum gromadzi zbiory w trzech grupach. Sa to: pamiatki 
po Zygmuncie Krasińskim i rodzinie poety. kolekc.le dr.>biazgów z 
epoki romantyzmu (bilety wizytowe, wachlarze. pieczeci<;. tabakier­
ki, a nawet ... guziki) oraz pamiątki związane :i: epoka napoleońska. 
W stylowych pomieszczeniach pałacu zebrano też kolekcje XIX-wie­
cznych mebli. 

Dotychczas muzeum \V Opinogórze odwiedziło kilkaset tysiecy osób. 
W okresie minionych 15 lat zorganizowano tu 8 wystaw. a zbiory 
stale się powiększają o cenne eksponaty- :\1uzeum organizuje co­
miesięczne koncerty dawnej muzyki i poezji. Kierownictwo plac6wki 
włożyło wiele wysiłku w rekonstrukcje zabytkowego narku i sta­
wów otaczających pałac oraz w odbudowę znajdującego sie tu „Do­
mu :i: podcieniami". Powstał też praiekt renowacji tzw. oficyny 
dworskiej i urządzenia w niej domu pracy twórczej. 

prezy znajdują, tywy oddtwlek 
wśród tych, dla których są, urzą,­
dza ne. 

I nie są to tylko słowa. 

Zorganizowane przez niewielkie 
p9czątkowo grono entuzjastów sztu­
ki z nieodżałowanym prezesem To­
maszem Klepą na czele Towarzys­
two z roku na rok powiększało za­
kres swej pracy, prowadząc plano­
wą działalność wystawienniczą oraz 
oświatową. Dobitnie świadcza o 
tym cyfry: w ciągu minionego 20-
iecia Towarzystwo zorganizowało 
ok. 400 wystaw I 300 prelekcji wy­
głaszanych przez wybitnych prele­
gentow. Tyl.ko w ostatnim okresie, 
od 1 czerwca 1975 do 31 maja 1976 
roku urządziło ono 23 wystawy 
plastyczne w rozmaitych lokalach· 
przede wszystkim w Klubie MPiK 
w Lodzi, w Klubie MPiK w Pa~ 
bianicach. w Teatrze Wiel-
kim, w Palacyku przy ulicy 
Wólczańskiej 31 i w Klubie Ligi 
Kobiet. Natomiast imprez oświato­
wych (odczytów. spotkań autnr­
skich itd.) zorganizowano w tym 
czasie - 17, przy czym z reguły 
cieszyły się one powodzeniem. 

Do Towarzystwa Przyjaciół Sztuk 
Pięknych należy ostatnio 160 osób 
indywidualnych, a zbiorowych 
członków jest 9. Trzeba by więc 
pomyśleć o sposobach pozyskania 
nowych. I to byłoby jedno zadanie 
godne zrealizowania w nowym ro­
ku działalności Towarzystwa. 

ie różami usłane Jest życie 
dyrektora teatru, ożenione­
go z ambitną aktorką, wy­
wierającą na nim ustawicz-

Na scenach łódzkich 
ną presję, ażeby jej właśnie po­
wierzał bardziej popisowe role w 
sztukach, wchodzących na afisz 
prowadzonej pr:z;ez niego sceny 
Jednakże niemałe kłopoty ma rów­
nież pisarz-dramaturg, jeśli rona 
jego jest ambitną artystką tea­
tralną, która żąda od niego ażeby 
wszystkie swoje sztuki pisał z ro­
lami pąpisowymi, przeznaczonymi 
wyłącznie tylko dla niej. Między 
takimi mąłżonkami dojść moż.e z 
tych powoaów do przeróżnych roz­
dźwięków i domowych awantur: I 
to właśnie stanowi temat wysta­
wionej obecnie w Teatrze „7.15" 
komedii (a może raczej, ściśle o­
kreślając to, krotochwili) pt. „We­
soły wspólnik". 

Jej autor Wincenty Rapacki 
(1865-1943) syn :słynnego aktora 
Rapackiego (również Wincentego 
zakochany w Melpomenie, upra­
wiał z nią flirl w różnych waria­
cjach. Był więc płodnym komedio. 
pisarzem, kompozytorem i zręcz­
nym adaptatorem rozlicznych ope-

retek, a przede wszystkim - przez' 
wiele, wiele lat - artystą teatral­
nym. Nieobce mu więc były taj­
niki warsztatu dramatopisarskiego, 
a przy tym znal świetnie teatr od 
strony kulis: psychikę aktorów. 
ich zawodowe antagonizmy, rywa-

lizacje, ambicje i ambicyjki. Umiał 
tei: pisać o aktorach i dla aktorów: 
i to wszystko ustala charakter i 
walory · pisarskie komedii Rapac­
kiego „ Wesoły wspólnik", której 
akcja - przenosząc nas w dawne 
czasy - rozgrywa .się w ówczesnym 
światku teatralno-literaokim. 

O jego śmiesznościach i ulotnno­
ściach mówi autor bez satyrycznej 
złośliwości, ale (jako że sam był 

aktorem) z uśmiechem pobłażliwo­
ści, zręcznie nawiązując intrygi i 
uatrakc)'jniając całość racami nie­
spodziewanych zaskoczeń. 
9-łówny bohater sztuki - Moliń­

ski reprezentuje - iak bvśmy to 
dziś określili - inicjatywę pry-

watną. Szczerze jednak przy tym 
interesuje się teatrem. I oto, ni 
stąd ni zowąd staje się„. autorem. 
a to z łaski swego przyjaciela, ko­
mediopisarza Alfreda, który poz­
wala mu napisaną przez siebie sztu­
kę ogłosić jako jego, Molińskiego: 

Ja.kie były przyczyny tej urno· 
wy?· Jakie wynikły stąd komplika· 
cje? Tu stwierdźmy tylko krótko. 
że są. one arcypocieszne. Tak więc 

nym . naszych uczniów ·je;;t 
bardzo rozmai cle. W tym 
celu dążyć się będzie do u­
tworzenia kół terenowych Towa­
rzystwa wśród młodzieży szkolnej 
oraz w zakładach pracy - i to nie 
tylko w Lodzi, ale również na te­
renie całego miejskiego wojewodz­
twa łóclllliego. 

Towarzystwo postano\vilo również 
dopomagać debiutantom, absolwen­
tom Wyższej Szkoły Plastycznej 
oraz młodym artystom plastvkom. 
organizują.c wystawy ich prac. Z 
kolei sekcja plastyków amatorów 
służyć będzie pomocą plastykom 
niezawodowym, którzy w Lodzi wv­
powiadają się coraz bardziej cieka­
wie. 

I jeszcze jedno: \viele mówi sie 
obecnie o powstającej Federa'c.fl 
Towarzystw Kulturalnych w t.odz!. 
Na temat ewentualnego przystąpie­
nia do niej Towarzystwa Przyja­
ciól Sztuk Pięknych toczą się jut 
rozmowy. Z jakim rezultatem? Zo­
baczymy! 

M.J. 

goście Teatru „7.15", który wysta­
wia ,.Wesołego \\.'spólnika", bawią. 
się doskonale. 

Wiele braw przy obwartej kur­
tynie zbiera, bardzo zabawny, im­
pulsywny, śmieszny w swoich roz­
licznych gaffach i ambicyjkach au­
torskich Krzysztof Różycki jako 
fabrykant Moliński balansujący z 
brawurą na pograniczu umowno­
ści komediowych i farsowych. · 

We właściwy ton uderzyła Bar• 
ba.ra Marszałek. Z wielkim .tempe­
ramentem I komizmem zagrała ona 
role Heli, aktorki o małym móż­
dżku, lecz ogromnych ambicjach, 
transponując wybornie pewne 
giereczki i maniery aktorskie ze 
sceny do życia prywatnego. Za­
bawnie usiłował przeciwstawić się 
tyranii swojej żony komediopisarz 
Alfred w interpretacji Stanisława 
Kwaśniaka. Rolę pokojówki zagra­
ła Krystyna Froelich. 

Dla całości przedstawienia wła§.., 
ciwy rytm ustaliła reżyser Maria 
Kaniewska. a oprawę scenograficz­
ną zaproponowała Łucja Kossakow­
ska. 

M. J'AGOSZEWSKI 



•14 · mołe apodaiewa6, tobi• ewót obchód. Al• najwainiejne 
było ~ llldobyć, a poza tym niech 11• wypc:haj!l-

- Może byd byle co. 
Nie był tak 1taey, aa jakieio "'Yllłl~ał, ani tak gr.uby czy 

nieforemny. Wewnątrz zawuonycb warstw ubrania jego białe 
jak larwa ciało było kościste i chude, a azczecina brody do­
dawała mu wiele do jego pi41ćdzieaięciu lat. Zycie dawno temu 
go złamało, a przekrwione oczy 1poglądały t41po na świat. Stał 
teru koło służbowego wejścia do restauracji na tyłach North 
Audley Street z paczk" aazet pod pach,, bawiłlc lię aznurklem, 
jakim był związany jego pozbawiony guzików płuzcz, jakby on 
1am był paczką. Na głowie nosił brudn" welnianłl czapkę. 

- Muz - powiedział nitlZ!lajomy wracając, zmiana w Jego 
gloeie świadczyła, te saczynal żałowad 1wego odruchu. - Mo­
tasz to wziąć. 

Dwie butelki, dwie butelld CZIC'WODlłłO marokailaldego wina~ 

PONIEJ>ZIAŁE&, U CZERWCA 

PROGRAM I 

Nie odpowiedział jej, choc! a pewno4d" jeezcze nie 91>a.ł. Ale 
nie potrafiła 1ię zdobyć na nic więcej. Zupełnie wy'(:zecpana 
odwróciła 1:ię i weszła do dutej 1ypiaJ.ni. Ciule Wlltrząsana 
dreszczami, oszołomiona, rozebrała sie i wsuneła pod kołdre, 
kuląc się jakby w obrotllilyrn geście. 

Eddie Raven schwycił je łapCJ:TWie. O Jezu! 
- Dałem pierw1Zy t CM1tatnt ru, ROsumianof 
- Dziękuj• panu. 
Uradowany poku4tykal prnd llebie. skrd koło hotelu Shel• 

ley, kierując się w lltroru: Gro1venor Square. Dwie butelki -
i to jak łatwo zdobyte. Nie tam jakieś resztki ptzu kogoś ao-
1tawione. 

9.00 Wi.ad. 9.0ó Lato w piosenc~, t.20 
Pieśni i tańce ludowe. 9.45 „,,.ieza­
pomn.iane stronice". 9.55 Refleksy. 
W.OO Lalto s r<lldlem. 12.05 Z kraju l 
ie liwiata. 12.25 Lódź na muzycznej 
antenie, 112.45 Rolniczy kwadrans. 
13.00 Graj11 i śpiewają „Skaldowie". 
13.lti Rytro, rynek, reklama. 13.30 
Katalog wydawniczy. 13.35 Wieś tań­
czy i śpiewa. 14.00 Mały koncert. 
14.20 Sport to zdrowie. lł,25 Wakacje 
z muzyką. 15.00 Wiad. 15,05 List a 
Polski. 15.10 z Polskiej fonoteki. lli.35 
Jan Ptaszyn-Wróblewski przedstawia. 
16.00 Wiad. Ul.05 Informacje dla kie­
rowców. 16.06 U przyjaciół. 16.ll Pro­
pozycje do Listy Przebojów. 16.30 
AktualnośC!I kulturalne. 16.3S z płyty 
MFSB. 16~ Huta Katowice ma głos. 
17.00 Radiokurier. 111.20 Parada pio­
senki. Ul.OO Muzy~ i &Jktualnoścl. 
1'11.2ó Nie tylko dla kierowców. 18.3U 
Przeboje non stop. 19.00 Dziennik. 
19.15 Orkiestra PR 1 TV. 20.00 Wlad. 
20.05 Naukowcy - rolnikom. 20.20 
Plakat reklamowy. 20,35 Koncert 2y­
czeń. Jl.OO Wlad. 31.05 Kronika spor­
towa. 21.18 Spotkanie z Andrzejem 
Szajewskim, 21.40 Z archiwum jazzu. 
22.00 Z kraju i ze świata. 22.20 Ze­
spół „Abba". 22.30 Proponujemy i 
zapraszatµy, 22.46 Miln!reoital Krysty­
ny Prońko. 23.00 Wiad. 23.10 Kore­
pon<iencja s zagranicy. 

gu jazzu. 15.30 Odpowiedzi z różnych 
szuflad. 15.45 Kwadrans dla zespołu 
Ravi Shankara. 16.00 Rozszyfrowuje­
my piosenki. 16 .20 Gitara w różnych 
stylach. 16.45 Nasz rok 76. 11;00 Eks­
presem prze świat. 17.05 Muzyczna 
poczta UKF. 17.40 „Stara baśń znad 
Laby''. 18.00 Muzybkobranie. 18.30 Po­
lityka dla wszystkich. 18.45 W rytmie 
na 3/ł. 19.00 Co wieczór powieść w 
wydaniu dźwiękowym - J. Janicki 
- „Lekcja poloneza" - odc, 1. 19.30 
Ekspresem przez śwat. 19.35 Opera 
tygodnia - H. Berl!orz. - „Beatrycze 
l Benedykt". 19.50 „Lewe pieniądze" 
- odc. pow. 20.00 Nowe piosenki. 
20.15 Na poboczu wdelk!ej polityki. 
20.25 Odcień bluesa. 20.50 60 minut 
na godzinę. 21.50 Swingle Slnger1 
śplewajll Mozarta. 22.00 Fakty dnia. 
22.08 Gwlazdda siedmiu wieczorów -
Ray Charles. 22.15 Trzy kwadranse 
jazzu. 

Nieoo pótniej usłyszała Han-y'ego na dole. Nie 91>ała, oho­
cld była b1Lska tego, kiedy uświadomiła aoble, że wrócił. Za czwartym razem udało 1lę, naprawdę udało... -
Było to nieco po wpół do pierwszej. Zl!S7lty\V\lliala, znowu 

ogarnia! ją gniew. Ale ueflektowała alę, dalsza sprzeczka, po 
co? Je&tem śpiąca, nk mnie nie obchodzi, będę spać. · 
Czekała jednali:, że lada chwila usłyszy jego kroki na .cho­

da·ch. Ale na próżno, znowu wYSZedł. Dzięki Bogu, nie tak 
gwałtownie jak poprzednio, a więc mote trochę oprzytomniał. 

Z Upper Brook Street wyjechała taksówka, przepuiłcll jłl wo-' 
łajłlłl coś weaoło do kierowcy i runył prosto w kierunku pom­
nika Roosevelta, 1 butelką w katdej ręce; radość oczekiwania 
łagodziła bolesne ua.n!e w ł.ołądku. PROGRAM IV 

Nad ambasadą amerykailakłl wmoalł 1ię rogalik księtyca. 
Eddie Raven przelazł przez nilkie obmurowanie fontanny maj­
dującej aię z lewej 1trony pomnika i wyciągnął aię na ziemi. 
WOLNI OD NĘDZY widniał napia starannie wykuty nad jego 
głową. Potem oparł lię na łok~u i zręcznie zaczął operować 
korkociągiem, który znalazł którejś niedzieli w Hyde Parku, a 
który wiernie służył mu w chwilach, gdy chciał znaleźć zapom­
nienie. 

12.00 Wlad. 12.05 Terminan mu­
zyczny. 12.ZS „ Wydarz.end.a. p04(llłdY. 
refleksje" - ma.g. (L). Hl.45 Giełd<! 
płyt, 13.00 Z r<lldlowej fonotekl. 13.50 
Przed stairtem na wyższe uczelnie. 
14.10 „Wakacje na własny rachu­
nek". 14.20 Omówdenie programu 
tlterack!el(o. lł.:15 „ W Je%\oranach'' 
- odc. wieJskieJ pow. radiowej. 
14.55 „ Woreczek ziemi" opow. 
15.lll „o tym warto 'P<>Słuchać". 
HUIO Te.itr PR: „Ogniem i mle­
czem" - słu<:h. 16.00 Wlad. 16.05 
Nowa muzyka. 16.40 KomU'llikaty 
(Ł). 16.45 Reportaż dźw. E. Szustra 
CŁ>. 17.00 AktuallllOŚci dni.a CŁl. 111.os 
Koncert na trzy pas (I.). l'l.30 „o-

Idt sobie, gdzie chcesz, pomyślała z zawziętością. jak sobie 
pochodzisz, to cl złość wywietrzeje z głowy. 

Dreszcze, napięcie powoli uatępow.ały. Ogarnlala iii fala znu­
żenia, ale kiedy przycisnęła twarz do poduslikl, zaczęła bez­
głośnie płakać. 

TRk tle jak dziś, jeszcze nigdy ni• było. Nl;dy._ O Boże, eo 
ona nawygadywała. 

0.28 

Eddie Raven czekał niecierpliwie na tyłacll restauracji Sin 
Nombre, ciekaw, co da mu nieznajomy. 
Dwadzieścia minut temu przeszukał kubły na śmiecl na sta­

cji kolei podzieml!lej Bond Street, nukając gazet i papierów, 
żeby stę nimi przykryć na noć. O tej porze raku nie tyle było 
zimno, ile raczej wilg<>i;n() i, cholerna rosa. 

Konstabl Peter York zakręcll i pojechal na południe od Mar­
ble Arch, opowiadając o · słowiku, którego słyszał poprzedniej 
nocy. Tom Dysart, siedzący obok niego w wozie policyjnym 
1 o~ługujący radiotelefon. był uooobłeniem 1ce.ptycyzmu. 

PROGRAM II 

T.30 W11Bd. 7.35 Aud·YC.lla publ. 7.45 
Od soliaty do orkiestry. 8.30 Wiad. 
8.35 My 76. 8.45 Muir:yka apod strze· 
chy. 8,55 Informacje o programach. 
9.00 Koncert w wyk. Ork. Kame­
ralnej im. Esterhazych 9.40 Tu Ra­
dio - Moskwa. 10.00 „Spia pow­
szechny d:mkich zajęcy" - opow. 
10.20 R. Schumann - Walscenen 
(Sceny leśne) op. 82. 10.40 Sprawy 
rockdnne. lll.00 Formy po1lfoniczne w 
muzyce. 11.30 Wlad. 11.35 Postęp, 
dom, nowoczesność. 11.45 Od Tatr do 

- W pierwszych dniach maja, powiadasz? 
- Nic w tym dziwnego. 

- Byle co wystarczy - powiedział ochryple do nieznajomego 
i ku swej uldze spostrzegł w jego oczach błysk litości, a to 
zwykle oznaczało jakąś jałmużnę. 

- Za wcześnie. 
- Może ten słowik nie czytał przepisów. 
- Czy to nie było przypadkiem na Berkeley Square? 
- W Hamsptead. 

podal młyna nad rzeczk:11" - reti. 
T. Szewery (Ł). 111.50 Dyskoteka ren 
rywJU (I.). 18.25 Lekcja jez. niem. 
18.40 Przegl11d audycjd oświatowych. 

11!1.00 „Nowości naukowe krajów 90-

cja'itstycz:nyeh". 19•15 Le~cja jfl15. 
ros. 19.30 Rewia jazzu (stereo). 20.35 
Retra•nsml.s.la uiroczyatego koncertu 
z Prairt. i2.15 Sztu!ka we-z.o.raj i 
da;iś. 22.31 Ballady na lłOSY. 

'I'rzyikrotnle próbował, zanim znalazł się przed Sim Nombre, 
ł ani razu się nie udało - pierwszy raz zwymyślano go, za 
drugim razem ostrzeżono, za trzecim wyrzucono. Duma to było 
mętne pojęcie majaczące w przeszłości i wiedzial, dobrze, czego 

- Bajki mi opowiadasz - odparł Dysart. 
- Na własne uszy słyszałem, wcale nie żartuję. 
- Uważasz się za specjalistę, co? A jakiego koloru " ja-

jeczka kosa? 

-8-
Bałtyku. 12.05 Terminarz muzyczny. 

- ł - 12.25 „Wydarzenia, pogl11dy, reflek-

1 

sje" - mag. (Ł) 112,45 Koncert. 13.30 --------·----------------------= Wiad. 13.35 Ze wSl I o wsi. 13.50 Koncert Chóru PR l TV. 14.10 Wię-
UD'/UD"ffHAV'..DDY'~U/HU.ULO"'.AV/.HA".AVAV'.HA"D...uH"AV'.HU'H/..6".Hffi'...vLTO""'./.OY.AY'D'A?"f..vo"'...QH'DTUHL'.0 cej, lepiej. taniej. 14.25 Dz.leje sta­

TELEWIZJI.\. 

PROGRAM I 
SZAFĘ trzydrzw!OWlL o- ODSTĄPIĘ przydział na 
braz o~odruk 11>rzedam. „Fiata 1128p" rok 19'79. 

·KOZINY pokój, kuchni.a 
40 m. bloki kwaterunko­
we. zaml.enle na 2 pokoje 
Jru.chrna - Koz.tny. Tel. 
Sl-31-20 od godz. 19 

ZBIGNIEW KłodaWlłki iiii;u 
bił bndeks :00331 wyd. przez 
UŁ 1~5~ 

tecznej fugi. 15.00 Radioferie. 16.00 
Motywy ludowe w twórczości kom­
pozytorów polskich. 1~.10 ABC ży-

H.40 TV kurs przygotowawczy 
Matematyka 1 Fizyka - zadania 
egzaminacyjne. 16.25 Program dnia. 
16.30 Dz.lennik, 16.40 Obiektyw. 17.00 
Kino Zwierzyńca. l'l.30 Echo stadio· 
nu. 117.55 „Ostatnia rozgrywka" 

Tel. &3-46-68 12505 lt Oferty .. 1219&'' Praia. Piotr wienia. 16.25 „Rodzinny tor prze-

MAŁY domek jednorodzln 
ny lub pokój z kuchnlą 
pilnie kupie. Oferty z ce­
ną .. 12130" Pra•sa. Piotr­
kowska 96 

DOMEK letniskowy nle­
dr~o kupię, O!er\y „10028" 
Prasa. Piotrkowska 96 

KUPIĘ działkę do !!5 km 
od Łodz.!. Oferty •. 12141" 
Prasa. Piotrkowska S6 

STEREO m.unetofon .• ZK 
246" w.raz z kolumnaml 
20 W oraz narty „Fls.cher­
Superdass". wiąza.nia •• Ty 
roll<1". buty ,.kastinger" 

spned.am. Tel 7:11·04 
(1~14) 12005 lt 

OWCZAłłKI niemle.::kie -
szczenieta rooowodowe. Po 
złotych medalistach spr:r.e­
d·aro. CIQ!kowskie1to 5 m. 
44 12768 li 

SPRZEDAM nowy telewi-
zor kolorowy. Odbiór w 
sklepie. Tel. :11-61-51 P<> 
e:odz. 18 1~64 11 

SPRZEDAM dom. na za-
mianę M-2 bloki. Chłopi- SPRZEDAM automaty~ną 
okiego 34 12214 g wtrysk.arke z napt:dero hy 

draullcznym. Oferty „12144" 
Prasa. Piotrkowska 96 SPRZEDAM dom 8-lzb<Y.VY 

oi;tród 1.100 m kw. Lódź. 
ul. Kłosowa .20 m., 2. Ku- GARAŻ metalowv prze­
biak 12150 e: nośny SPrzedam. Lódź. Ko 

wieńska 20 m. 3 
KAROLEW - domek Pie­
trowy, Pieelopokojowy. wy 
e:ody sprzedam. W rozli­
czeniu konieczne mieszka 
nie wtasnośc.lowe. Oferty 
„12204" Prasa. PLotrkowska 
96 

DOBERMANY gzczerneta 
sPrzedam. żubardź. ul. 
Gan<lhieii:o 20 m. 50 

CASTROL GTX sprzedam. 
Tel. 836-07 12530 1t 

SPRZEDAM dzlałke budo- 2-MIESIĘCZNE seterv -
wlan11 75 arów. Rawa Ma- sprzedam. Kilińskleito 252 
zowiecka. ul. Jerozolim- m. 10. po 1todz. 18 12206 e: 
ska 14 I ~;94 I! 

POSZUKUJĘ J?;arażu w O· 
kolicy Julia·nows.kie.i. O­
ferty .• 121)22" Pra>a. Piotr 
kowska 96 

SPRZEDAM kurtkę sk6rza 
ną damską. Tel. 758-69 

ZODIAK. Pierścionek z 
chrvzolitem sprzedam. O­
ferty „12907" Prasa. Piotr 
kowska 96 

KUPIĘ urządzenie do pro „MERCEDESA V-170" ku­
dukc.fl. rurek włoskich. - Ple. Oferty „11982" Prasa. 
Tel. 53-66-62 12Al06 « Piotrkowska 96 

kowska 9e 

„MOSKWICZA 40'!'" sprze­
dam. Tel. 855-22 13181 g 

„SYRENJl.i 102" llP!'Zed<1m. 
Przemysłow<1 · 141 B m. 22 

„SYREN!; 103'" w dobrym 
stanie sprzedam. Telefon 
52-80-51. godz. 17-20 

ODSTĄPll'.i wkład na .• Fia 
ta l26p" rok 1978. Telefon 
112-73-77 l>O l(Od:z. 16 

4 KOI.A kompletne. nowe 
do „Renault 8, 10" lub 
.• DacU''. oP01w kolce „Dun 
lop" 135Xl5 - sprzedam. 
rei. 353-90. wieczorem 

„VEROLEKS" tanio sprze· 
dam. Piotrków, Wolborska 
89 12147 .11! 

SPRZEDAM VW 1200, Tel. 
789-H. PO 16 12803 !l 

MŁODY pracujący poszu­
kuje samodzielnego pokoju 
z niekrepującym wejś­
ciem. Oferty „12.152" Pra­
sa. Plotrkowsk.a 96 

PRACUJĄCA p!lni1! 'DOSZU 
kuje pokoju z niekręp,ują 
cym wejściem. - Oferty 
..12033" Pra·sa. Piotrkow­
ska 96 

MAŁŻEŃSTWO - człon· 
kowie spółd%ieln.1 poszu­
kuje ttiekrepującee:o poko 
ju lub P<>ko.lu z kuchnią. 
Tel. 311-33. itodz. 18-21 

Z POKOJE na okres letni 
do WYnajecia. Przedzal­
nian.a :ro m. 12 12074 I! 

MAŁ.ŻE~STWO lek;irskle 
POSzukufe samodzlelne«o 
mieszkania lub 1t11p! Po­
kój z kuohni11. - Oferty 
„121lllil" Prasa. Piotrkow­
sk;t 96 .,PEUGEOTA 504" sprze­

dam Oltlądać pa!'kinit pl. 
Komuny - · 22 czerwca ZAMIENIĘ M-2 na M-3 
1todz. 17-19 124119 11 kw.aterunkowe. - Oferty 

SPRZEDAM karoserie -
„12088" Prasa. Piotrkow­
ska 96 

„ Woli(! 24'• oraz cześci. 
Tel. 433-911. 709-30 12039 g POKÓJ z WYltodami ku-

pie. Oferty z cen11 .l:U3S" 
Prasa. Piotrkowska 96 

pOSZUKUJĘ małe~o mie· 
szkama (chet.nJe aetkinia) 
lub samodzielnego pokoju 
w centrum. Oferty .. 12020" 
Prasa Piotrkowska 96 

WOLNA kwatera studenc-
ka. 849-76 12855 lt KUPIĘ Pilnie mieszkanie. 

Tel. 761-35, wieczorem 
MAŁŻE°fJSTWO studenckie 
poszukuje POkoju. Tel. DO wynajęcia m·a11:.azyn o 
81'!1„18. po 1'1 12775 1t powierzchni UO ro. Tele-

fon 714-58 12058 g 
KUP~ mieszkanie. 
836-01 PO l(odz. 19 

Tel. 

DANUTA Sałata zii:ublła 
leii:i t:vmację stu<lencką n~ 
252~7 WY<lan11 przez Pt. 

12055 li 

GRZEGORZ Nablałczyk 
zgubił leii:it;vmację studenc 
ką IM' 10982/L WYdana przez 
AM . 12073 g 

RYSZARD Heinńoh zgu­
bił le11itymację rodzinna 
Pu-Os-'1.21 wydaną przez 
87..kołe Podstawową n•r 144 
Ł~dź 1:\105 g 

UNIWERSYTET Łódzki u­
niewdnla zaitubloną lell!i­
tyma.cję służbowa rodztn­
ną nr 37n3 W'Ydaną 29 st:v 
n!a 19113 roku na naJ1wi­
ko: Wojtcza,k-Smusz Mał­
ii:orzata 12021 1t 

W DNIU 14. VI. br. ZJN· 
blo.no czarny portfel z do 
kumentaml osobistymi. -
Uczciwy znalazca p,roszo­
n:y jest o zwrot za w:vna­
ii:rod.zeniem: Zbiłm!ew Pa­
wllkowSkl. Żyrardów. Re­
wolucji Pddz. 72-86 

lt!810 lt 

SPECJALISTYCZNY Der­
matoloe:lczny Zespół Opie­
k! Zdrowotnej, ul. Zakąt­
na 44 - Poradnia Wene­
roloiticzna I piętro przyj­
muje cała dobe (oprócz 
niedziel). udziela porad w 
zakresie chorób wenerycz­
nych i lecz:v bezpłatnie 

1'189 k 

SPECJALISTA l(\nekolo« 
Cyperllnii:. Poniedziałki, 
środy piątki. 118-18. '"l>KWN 
ł. Tel. 240-17 11493 I( 

. 

szkód". 16.30 Melodie ope,retkowe. 
16.45 Reportaż dźwięk. E. Szusbra 
(Ł). 17.00 Folklor z krajów skandy­
nawskich. l'l.20 „Jasielska opowieść" 
- rep. 17.40 Rec.ltal z naitrań orga­
nisty J. Serafi·na. 18.25 Chwila mu­
zyki. 18.30 Echa dnia. 18.40 Zarpra­
szaJilly do myślenla. 19.25 Chwil>B 
muzyki. 19.30 Notatnik kulturalny, 
19.40 Arcydzieła kamerali<1tyld. 20.30 
Sceny ze słynnych dz.lei operowych. 
21.30 Dziennik. 211.45 Wiad. sPortowe. 
21.50 Chwila muzyki. 21.55 Teatr 
Poezji „Koło" - słwch. 22.35 A. 
Vivaldi - 5 Sonata. 22.50 Karlhelnz 
Stockhausen - Stlmmun.g. 23.30 Wia­
domości. 

PROGRAM Ul 

8.00 Wlad. e.05 Muz. zegarynk<1. 
6.30 Zwykłe sprawy. 6.45 Muzyczna 
zegarynka. '1.00 Ekspresem przez 
śwtat. 7.05 Muzyczna zegarynka. 7.30 
Zawsze w poniedziałek Jacek Fedo­
rowicz; 7.40 Muzyczna zegarynka. 8.00 
Ekspresem przez świat. 8.05 Kier­
masz płyt wytwórni Pepita. 8.30 Co 
kto lubi. 9.00 „Lewe pieniądze" -
odc. 9.10 Piosenki Adama Sławińskie­
go. 9.30 Nasz rok 78. 9.45 Dyskoteka 
pod grusza. 10.30 Ekspresem przez 
świat. 10.35 Dyskoteka pod gruszą. 
11.00 życie rodzj.nne. 11.30 PowracaJ11~ 
cy temat „Dziwny owoc". 12.05 Z 
kraju i ze świata. 12.25 Za kierow­
nicą, 13.00 Powtórka z rozrywki. 
13.50 „Próba ognla 1 wody" - odc. 
pow. 14.00 Lato w Filharmonii. 15.00 
Ekspresem pnez świat. 13.10 W krę-

odc. V filmu pr, bulg. 111.00 Mam pt>­
mysł. 19.20 Piegusek. 19.30 Dziennik. 
20.15 Wlad. sport. 20.25 Teatr TV: 
Bo Skold - „Jesteś moj11 różą". 21.35 
Małe cuda wielkiej przyrody - mm 
dok. 22.05 Dziennik. 22.20 Gwtazdy 
nad Krakowem - Sw!ęto „Gazety 
Południowej". 

PROGRAM Il 

15.55 Program dnia. 16.00 „Czarne 
chmury'• - odc. Il filmu pr. poi. 

DZIE:R Fl'fJSKI W TVP 

17.00 Zapowiedź dnia. 17.05 Eauki­
lart1 - tradycja i w.spółczesność. 

l'l.40 Lew, czyli Teemu I owady. 18.00 
Nie tylko Kalewala. 18.30 „Wśród 

lasów l jezior" - fllm. 19.00 Studio 
PI (Ł). 19.20 Dobranoc. 19.30 Dzlen­
ndk. 20.15 Wiad. sport. 20.30 Jut Ka­
tarzyna Jagiellonka... 20.so „Takie 
Jest tycie" - film. 21,:5 John, Paul 
l Marion - recital piosenkarski. 
21.50 Mika - fińska sztuka telewizyj­
na. 

1111111111111n11111111111111111111111111111111n111111111111111111111111111111111111111m1111 
OPIEKUNKA do 10-mie­
sleczneii:o dziecka na.tych­
ml.ast 1>0trzebna. Warun.k! 
ba.rdzo dobre. referencje 
pożądlB,ne. Tel. 51-46-57 po 
17 12083 I( 

KOBIETA przyjmie 'Pra..:11 
chałupniczą oprócz szycia„ 
Oferty .. 12165" Prasa. Piotr 
kow·ska 96 

ZATRUDNIĘ okt'esowo lub 
na stale w Ol(rodnlctwie 
or·az do zbioru truskawe,k 
l malin. Kolonia Rszew 14 
k/Konstantynowa. Telefon 
Łódź 438-31 121'17 I! 

NAJSTARSZE w Polsce Biu 
ro Matrymon1·alne „Mał­
żeństwo" 61-'11>7 Poznań, 
Llbelta 28 poleca swoje 
usłuiti w kojairzeniu mał­
żeństw. Informac.je 10 zł 
:ma·C?Jcami pocztowy!'l1J. 

222'1 Ir 

DLA Nmotnych - oferty 
w Biurze Matrymonialny·m 
„SWATKA" 90-434 Łódź, 

KUPIĘ wózek do holowa­
nia żaglówki i zaczep ku· 
Iowy do doczepy r.ampin­
ii:owe1 „Remi". Tel. 859-5l!, 
godz. 1~21 12133 e: 

KUPIĘ M-1 i M-2 w Ło­
dzi. Oferty •• 12151" Pr>alla. 

SPRZEDAM .• Fiata 12&p", Piotrkowska 96 
odbiór „Polmozbyt". Ofer 
ty „12818" Prasa. Piotr­
kowska 96 

----------- . KSIĘŻYCKI - skórne we­
BOKSER pies. duty, ll:o- neryczne 16-18. Retldnia. 
loru jasny brąz. zginął 25 Thaelmanna 3. ról! Ret­
maja ul. Getta Warszaw- klńskiel llOfił lt 

ZAOPIEKUJJI: ale dzleiw­
czynke od Uit I (wakacyj­
ne miesiące) emerytowa­
na nauczycielka. Chetnle 
na wyjazd - za •1trz:vma 
nie. Oferty „1'2187" Prasa. 
Piotrkowska 96 

POTRZEBNI do zbioru tru 
sk-a:wek. Łódź, Ja«odnioa 211 
Fisl<1k lll\17 g 

Piotr'l!:ow9k.a L33 11264 Il 

WÓZEK składany kupie. 
Tel. 351-55 112163 I( 

KUPIĘ „Lambrettę 175 
TV" na cze~ki. Tel. 332-96 
do 15. Baranowicz 

SPRZEDAM beżowe pudel 
ki. Plac Wolności S m. le SPRZEDAM .,Skodą 1000 

SZCZENIAKA setera Ir­
landzkiego BPrzedam. Tel. 
816-46. 'PO Rodz. 1~ 

MB" w bard.ir:o dobrym 
stanie. ~l~ać PO 1~. He 
leny 2111 - :Ruda tl138 a 

SPRZ'EDAM •. zutave 'feO" 
MALTAlll'CZYK szczeniak Tel. 4JU-83 1'2186 li 
S-m!emeczny rodowodowy 
do sprzedania. Gagarl.na 23 SPRZEDAM .. Wolir;e M 21" 
ro. 32 tel. 662-411 1'2170 E! Rzllów, ul. Ol!rodowa 21 

ZASAIDNICZA 
SZKOŁA WŁOKIENNICZA 

DLA PRACUJĄCYCH 
FABRYKI DVWANOW 

„Dywilan" 
przyjmuje zapisy na rok szkołny 

1976/1977 uczniów z terenu m. 
lodzi i okolic na kierunek 

TKACTWO DYWANOW. 

Nauka trwa 2 lata. Warunkiem 
przyjęcia jest ukończon·a szkoła 

podstawowa. 

Zapisy przyjmuje dział spra 
osobowych i szkolenia zawodo­
wego Łódź, ul. Dąbrowskie­
go 247/249, tel. 53-55-90 wew. 

210. 

~ 
.( „ 

POKOJU. kuchni lub g.ar­
soniery. wyitodY na 3-5 
tat poszukuje członek spół 
dzielni , - Oferty .,12683" 
Prasa. Piotrkowska 96 

skiee:o. Harnama. Odpro­
wadzić 7la na'i?rodę. Nowo­
miejska 4 (zeitarmlstrz) 

OBRONY PRAC DOKTORSKICH 

Dziekan ł Rada WJ'dzlału WoJskoweso Akademii 
Medycznej podajit do wiadomości, że we wtorek 
dnia 29 czerwca 1976 r. w sali posiedzeń W AM, 
Lódź, Plac 9 Maja 1 odbędzie się public.ma obre>na 
prac. doktorskich: 
godz. 10.30 lek. Euzebiusza Kołdeja pt.: „Badanie 
zdolności słyszenia ~ierunkowego u żołnierzy w 
wolnym polu akustycznym"; 
Promotor: prof. dr hab. med. Stanisław Klajman; 
godz. 11.30 lek. Zbigniewa Sobolewskiego pt.: 
„Wpływ wyrokich obciążeń fizycznych na lipemię 
pokarmową u sportowców". 
Promotor: doc. dr hab. med. Jerzy Bończak. 
z rozprawami doktorskimi i opiniami recenzentów 
można zapozruić się w Głównej Bibliotece Woj­
skowo-Lekarskiej w Lodzi, ul. Żeligo'Wl!lkiego 719. 
Wstęp na rozprawy wolny. 2328-k 

Dziekan I Rada Wydziału Chemicznego Pollłech­
niki Lódzldej podają, do wiadomości, że dnia 
2 lipca 1976 r. w sali Senatu, Gmach Chemicmy. 
I piętro o godz. 16.00 odbędzie się publicma obro­
na pracy doktorskiaj mgr Andrzeja Stolarczyka nt. 
„Polimeryzacja 1,3-<iiokrolanu wobec soli trój;feny­
lometyliowych". 
Promotor: doc. dr hab. Stanisław Penczek 

CBMiM PAN w Lodzi. 
Z pracą doktorską i opiniami recenzentów można 
się zapoznać w czytelni Biblioteki Głównej Poli·· 
techniki Lódz.ltiej. 2294-k 

Dziekan I Rada Wydziału Chemicznego Polltec))­
nlki LódzkieJ podaJll do wiadomości, te dnia 
2 lipca 1976 roku o godz. 13 w sali konferencyjnej 
w Gmachu Chemii, I p., ul. Żwirki 36, odbędzie się 
publiczna dyskusja nad rozprawą doktorską mgr 
inż. Wojciecha Przybyła pt.: „Wpływ kwasów na 
reakcje nadtlenku kumylu z elastomerami". 
Promotor: prof. dr hab. int. Jerzy Ruciński 

Instytut Polimerów Politechniki Lódzkiej 
w t.od?:i. 

Praca i opinie recenzentów rostały wyłoi.one do 
wglądu w czytelni Bibliotek.i Głównej Politec'hn1'ki 
Lódzltiej. 2327•k 

GINEKOLOG 
nteo 14-18. 
tel. 355-30 

Czerwo­
Tuwlma 20. 

~122e E! 

MATEMATYKA 257-5'1 ml(r 
Pluskowskl 8857 ir; -
UCZNIA - uczennl.Cfl, Wł 
żystkę prz:vjme. Zakłed 
kuśni&llko-krawieekl, Ll­
maJU>wakiego 104 13113 li 

LAKIERNIK samochodOIWY. 
uczeń - POtrzebnl. Łódź 
ul. Magda·lenv 12 (boczna 
Rudzkiej) Jaekow.;ki 

121M Il 

ZATRUDNIJ!i blacharza • 

PUSTAKI „AUa" całe I 
polówki wyko·nuje zakład 
w Nowosolnej ul. Zgier-
ska 2 t2284 lt 

NAPRAWA telewlz.orów 
52-07-811 po 111. Głowińsk! 

10916 li 

mochodowe«o. Łódt. Da• NAPRAWY hY'duuliczne 
chowa is. CentkoWSki - oraz Razowe wykonuje 
-warsztat ltZUS lt Zawa.d!llki. Łódt. Kościusz-

ld 41 10'160 li 

DO oomocy w °"ródlll:u P'O GRAWER l)r'ZYjml.e ucznia NAPRAWA lodówek TIM-li 
trzebna emerybka 849-76 16 la~ Łódź. Piot11kowska Inż. Wysocki 10-14 

1~854 te! 36 UlM st 

WIĘZNIOW Komando Hal. 
baru obozu koncentrscyj­
nel(o Gr·oss-Rosen Poszu­
kuje Zofia Bock. f.5-525 
Zielona .Góra.. u·l. Ptasia 
:le/'15 2230 k 

INSTALOWANIE anten te 
lewizyjnych. Wolniak. Tel. 
445-95 9593 I( 

TELEWIZORY naprawia 
Bednarek. tel. 830-92 

109'10 c 

~~lił:Afl~PŁ~6i~~~~f"t:~ĄĄ~~"-"'-~ęt;~Ą~~Ą:fllll~ 

ł Zjednoczone Zak~ady Przemysłu Odzieżowego ł . 
„WOLCZANKA" f 

w Łodzi, ul. Wólczańska 243 

ogłaszają zapisy uczni6w do klasy pierwszej 

ZASADN11CZEJ SZKOŁY ODZIEŻOWEJ 

w zawodzie 

KRAWIEC ODZIEŻY LEKKIEJ. 
Nauka trwa 2 lata. Rozpoczęcie nauki od wrześnfo 1976 roku. Szkoło 

nie posiada ·internatu. 

Warunkiem przyjęcia jest ukończenie szkoły podstawowej. 

Po ukończeni.u nauki absolwenci mają zapewnlońq pracę w przedsię­

biorstwie I możliwość dalszej nauki w Technikum Odzieżowym. 

!088-k 
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Dru~yna CSRS 
mistrzem Europy 

Ustalono skład drużyny olimpijskiej w zapasach Lechia i W idzew II P. KurczeWski otrzymał 

paszport do M ntre l 
~•' ''I mistrzami klasy A'' '' 

( 
Po dramatyczne.I końcówce w de· 

eydującym meczu z RFN dzięki ko­
rzystmejszemu rezultatowi w rzutach 
karn~·ch 5;4 fpo 120 minutach ~ry 
wynik brzmiał 2:21 ,Jedenastka CSRS 
zdobyła tytuł l.egorocznych ~strzów 
Europv. 

Rrazowy medal wywalczyli Holen­
drzy zwycięźajac w sobotę w do­
grywce Jugosławię 3:.Z (2:2, 2:ó). 

Jeszcze taden l!. popnednio !.Orga­
nizowanych turnlelów zapaśniciych 
o Wielka Nagrode Lod~i nie stal 
na ta·k wysokim poziomie . •oorto­
wym . jak ostatni - czwa·rty, z rze­
du. 

Do wzrostu poziomu orzYC'tynił sie 
fakt. że stal on ood znakiem ole­
ciu kół oUmpijsklch. Mledzvnarodo­
wa impreze z urlziałem 11'8 zawo<lni 
ków · z 11 Państw bvla ostatnim 
egzaminem orzed ustaleniem skła­
dów drużvn Przed wviazdem d·O 
Mońt?:ealu. Te . atmosfere odczuwa~ 
liśmv orzez calv czas ~rwaiacei;:o 
trzy dni turnleiu. Była to rzeczy­
wlśc!e wielka l doskonale z<>reqni­
zowana Impreza. która nabiera :i 
każdym sezonem coraz więcei roz· 
l(!osu n,a świecie. Ze wzJ?.iedu na u­
dział · w tei imprezie: mt~tnów 
świat~ Europv czv też zdohy \vców 
medali olimpijskich z poprzednich 
olimpiad, zas!uguJ<1 ze ws1.ech miar 
na specialną uwage, 

P rzed zakończeniem turnieju zwró 1 wyznaczonej przez PKOl - odlołlu 
ciliśmy sie do trenera kadry na· • do Montrealu? 
rodowej nasz?"ch zaoaśni ltów, . ~itr _ Od l3 t>m. do u . vn. zorgani­
EuJl'.~nlusza NaJmarka o wvoo ,viedź zow.ane zostania o&tatnle 1.11;rupowa­
na,, ,i.emai składu naszeJ drużyny nie w Zakopanem, Chollz.l n.le tyle 
wyti.erająceJ sie do Kanady. o szlif teclmlki Ile o zdo,t>ycie nie· 

- Właściwie rzecz t>torąc - to zbędnie potrzebnej kondy=ji Gz:vcz­
skład Jest .Już, U$talon:v, l ?k do nej I nabranie zaufania do samego 
dru~yny ollmP1.Jsk1e j zakwalhikow!'- siebie. 
IJ su:: Władysław Stecyk z 1>0f.111lD· 
skie~o Grunwaldu. Zbięniew żedzi· - Jak iest • Pawłem K.urciew· 
cki z GKS Tvchy, Henryk Mazur z aklm7 
warszawskie.I Gwltl'dii, Paweł Kur· - Konsultowałem się dr Jl;. 
czewskl z 'Budowlanych Łódź. Nie Rynkiewiczem, który zna orzecież 
wiem .leszr..ze czv wv.]edzie i naini doskonalę , wszystkie arkana sportu 
Władysław Ole.lnll< ·i ToruMz Busse. wyczynowego t zawsze slu'ż.v ws~v· 
Teito ostatnie~o pllule pbserwować stkim .sportowcom cennymi radami 
będe w czasie mistrzostw Europy - oowiedtlał. że powstały czyrak 
tuniorów odbywających sle w Po- powinien szybko zaęoić się i nie 
znaniu. Jeżeli lodzi8nl,n tdol>edzie widzi żadnych PoważnieJ&zych kom 
z.łotv medal w Poznaniu. otayma olikacji. P, Kurcze·wski należv do 
oasŻrort olimoijski. tych sportowców. ktorz:i„ umie.ia bar 

dzo dobrze przygotować $ie do oo­
ważnych startów, Udział ie.Jl.o w 
montrealsklm turnieju bedLie .ieao 
druJ?.im udziałem w litrzY'>kach o-

- .lak bedde :wykorzvAta.na prze· 
rwa dzieląca łódzki tut'nlej od daty 

limpl.i'<kich. Przerwa spowodowana 

Jako ostatni pił.karze klasy „A '• 
zakończyli wczoraj ro~grywki nus­
trzowskie sezonu 1975178 Mistrza 
grupy południowej I awans do wyż­
szej klasy wywalczyła tomąszowska 
Lechia. która przez cały czas edple­
rala ataki miejscowych rywali z KS 
Pilica. Ben lap1.inkiem grup~ by! Start 
(Gid1e) dostarczyciel punktów dla 
przeciwników. w końcowej tabell 
gidlanie zajęli ostatnie 1mejsce. 

w grupie północnej tytul mistrzow 
ski i awans przypadł reterwom Wi­
dze~'a. Zespól ten przez cale dwie 
rundy byt liderem tabeli Najgroź. 
niejszym przeciwnikiem widzewiaków 
okaLał slę poddębicki Ner, który w 
ubiegłym roku z wielkim trudem 
utrz.ymał się IV klasie „A". kutno­
wianka I Rudzki KS debiutowały w 
tej klasie. Rudzki KS zakończył cykl 
rozgrywek na 13 pozycji zaś Kutno­
wianka na ostatnim miejscu w kofi­
cowe.l tabeli. 

A oto wyniki ostatnie! kolejki. 

KLASA „A" - POLUDNlE 

17. czerwca Kolejarz - Zloczewia 
1 :l (0:0), 

1. Lechia 
2. Pilica 
3. Skra 
4, Waria 
5. Kolejarz 

TABELA 

ti. Włókniarz Ir (L) 
7. Włókniarz II (P) 
8. Stal (Rad) 
9. Czarni (Rad) 
to. Włókniarz (M) 
ll. M.I{S PTC 
t2. Złoczewia 
l3. Wieluński KS 
14. Elta 
! 5. Concordia II 
16. Start (Gidle) 

49 :U 
4;;:15 
4;J :17 
38:22 
34 :26 
31:29 
30 :30 
29:a1 
29:31 
2~:32 
2a :32 
26 !34 
24 :36 
23:27 
ll.48 
11:49 

KLASA „A" - POLNOC 

91-29 
55-26 
74-35 
48-21 
41-41 
34-33 
54-46 
40-4ł 
42-48 
40-43 
45-49 
43-58 
38-55 
31-48 
25-53 

34-106 

Unia - Emlt l :o (1 :OJ, Orkan 
Energetyk o:a (0:4J, Widz>?w u - Stal 
(Kutno) 0:1 (0:1), Stal \Gtowno) 

K. Górski niezadowolony 
chorobą nie powinna odbić sle u­
iemnie na Jei::o formie. z·;;laszcza. 
ie w swoi.m klubie konwsta z rad 
doskonałego trenera Jakim iest Jan 
Kauc. 

Elta - Włókniarz U (Fab,) 0:4 (O :2), 
MKS PTC - Wlóknlarz (Moszcz.) 4:2 
(1 :!), warta - Pilica 2:2 Cl :1), Czar­
ni (Rad.) - Wtólmlarz II (L) 2:1 
(1 :OJ Wieluński KS - Concordia u 
4:o '(1:0), Zloczewia - Stal (Rad.) 
6;0 (4:0), Lechia - Kolejarz (Kolu­
szki 6 :o (2 :O), st11rt (Gidle) - Skra 
1:5 (O :1). 

.•er 4:4 (2:3), Wlćlmiar.t· (Aleks.) -
,VletalOWiec 1 :O (O :O), Rudzki KS -
5tart II l :2 (O :O), Kutnow1anka -
szura l :4 (1 :2), Górnik - Pelikan 
1:1 (1:0). 

16 czerwca Unia - Orkan 4:1 (3:0). 

TAB.ELA Fragment sobotn.iego meclu o 
br<111owy medal Holandia - Ju­

~osławia (3:2). 
Na rojęciu: · Geels zdobywa 
p ierwsza bramkę. Za nim Ju­

gosłowia.nin Mminic. 

CAF - AP - Telefoto· 

Na zakoplańi.kim stadionie COS. 
odbył się mecz, w którym polska 
kadra olimpijska w oiłce nożnei po 
konała zespół ligi międzywojewódz­
kie.i - Hutnika Kraków 5:2 r3;1). 

Bramki dla kadry zdobyli: Lato. 
Deyna. Szarmach i Kmiecik 2. 

n.ie miał powodów do zadowolenia, 
Je~o podopieczni - J'1.k sam powie­
dZ:ał - nle wykonali zalożen tel!O 
szkoleniowel!o meczu. 

Przed meczem z Brazylią ('JO bm-). 
rca,;zych l<adrowiezów czeka.hl iesz­
cze dwa sparringi: 2:5 :,m w Popra­
dzie na Słowacji z t amte.lszą drutv ­
ną oraz 26 bm. g Cra co\·ią w Za­
kopanem. 

- Na Ile olim1>i.lsklcłl rned11li pan 
liczy7 

Komunikat Totka 
z 

1. Widzew II 
2. Ner 
a. Stal (Kutno) 
4. Start Il 
5 Energetyk 
6. Bzura 
1. Emit 
8. Unia 

Trener Górski wypróbował w tvm 
trehingowym spotkaniu wszystkich 
15 graczy. z wyjątkiem k.ont11ziowa­
nego Tomaszewskie._g_ó_'_"'_b_r_a_m_c_e_._a_Je.,..---------

- Nie powi nno być żle. Z obser­
wacji trzydnioweao turnieju w Lo­
dzi wnioskuję. te wszyscy WYWPO­
wani na wyja~d do Ka·nady zawod­
nicy zna.iduJa sie w orzededniu o­
llmpljskiei formy, Szci:yt oowinien 
n-astap tć w oolowie Uoca. itdY Wyj­
dą O[)i na mate w Montrealu. Za­
bieram z sobą do Kanady bardzo 
rutynowanych zapaśników ktqrzy 
maja ui soba udział w wielu Po­
ważnych turruejach l nie.i~den raz 
walczyli o na.iwvższe tytuły Dli­
stnów św1.ata cz:v l!:urooy. 

W zakładach 
d·nia 16 06. 1916 

losowa o ie 

Matego Lot ka 
r. stwierdzono: 

9. Orkan 
10. ~Górnik 
u .' Stal (Głowno) 
12. Metalo\Viec 

46 :14 
41 :19 
4-0:20 
38 :22 
3i ;23 
36:24 
36 :24 
34: 26 
3-0 :30 
28:32 
27:J3 
2J :35 
23 :37 
1B:42 
14:46 

86-"-22 
8~-50 
61-26 
6:f-35 
50-29 
59-33 
49-42 
53-34 
34-49 
33-44 
54-57 
40-56 
43-69 
35-77 
33-68 Wczoraj zakończył się pólfinałowy 

tt.irniej o · mistrzostwo Polski junio­
rów, Bielawianka przegrała z Gór­
nikiem 0:2 (O;l), a Odra (Opole) 
zwycit:żyJa LKS 1:0 (1:0). Do fina­
łowych rozgrywek awansowała Odra. 

Smelczvński nie pudłował· Finałem turrueJu bvła olel<na u­
roczvstość wreczenia naaród Przy 
dźv;ięl<ach fanfar i;awodnicy po. 
sz~zeaolnych wat stawa.J.I na •• Pu­
dle" zwyciezców I otrzymywali PU· 
chary oraz naitrody rzeczowe i Pa­
miątki ofiarowane przez reda.keję 
„Głosu Robotniczego", pod patrona­
tem, ktorei odbywał s1e ten l(odny 
pochwały mel<ny turnJej. 

S rozw. z 5 'trafieniami -
ne po 382.239 zł 

1.0S3 rozw. z 4 trafieniami 
11rane po 1.058 zł 

wYgra-

wy-

13. Rudzki KS 
H. Pelikan 
15. Włókniarz (Al) 
16, Kutnowianka 7:53 27-112 

1. Odra 
2 LKS 
3. Górnik 

TABELA 

4. Bielaw ianka 

5;1 
4:2 
2:4 
1:5 

4-1 
3-2 
3-4 
1-4 

W Grabicy zwyciężył Majkowski 
W Grabicy (województu,o piotr-

Z udziałertl 5 ekip zaitranlc~nych 
rozegrano mi!ldzyna.rodowe zawody 
w str'lelanla eh śrutoWYch i do syl­
wetki biel(nacego dzika oraz mistrza 
stwa Polski (juniorów i seniorów! 
w tvch l<onkurenc.lach. 

Ustano..,iono 3 rekordy Polski, W 
konkurencji , .. trap0 seniorów re­
k<>rd ustanowił A, Smelczvti•ki -
\97 1>kt. Drugi rekord Polski oopra. 
wił w strzelaniu do sylwetki biep:· 
nące;;n dzika z Bogdz.ie"Wicz !Fl„ta 
Gdynia) -- 578 pkt. a w konknren· 
cji zespołowe .\ skeet Juniorów zespół 

J rze kowskie) ro?.egrane zostalji mistrzo­
stwa okręgu łódzltJego w l<olarstw1e. 
We wszystkich trzech kategoriach 
startowało 220 zawodników W Krynicy odbyły S'lę ke>larskie 
Największe zainteresow„nie ohu- C(órskie mistrzostw• Polski, Na star 

dzll wyścig seniorów. Zwycięży! cie stane;lo 117 ltoła·rzv Trasa t>yta 
znajdujący się w dobrej formie - M wviątkowo trudna N\c dziwnai10 
Majkowski z łódzkiego Włókniarza . te połowa kolarzy wycofała sie 
który dystans 120 km przejechał w '\1'Jędz:v lnnyml nie ukończvli wvśc 
czasie - 2.36.05. Dalsze miejsca za. cigu tacy zawodn\ c:v Jak: Mvtnlk. 
jęli: W, Piątkowski LZS Pawliko· l\ndrzejewski I Matusiak-. 
Wiczanka i A'. Pierzyński ze Społem W:vścil'l wvgral w o ięknvm stylu 
Wyścig juniorów starsL:VCh. 1. A J. Brzeźn:v przed R. Szunrnwskim. 

Piotrowski LKS Zdżary _ 2.12.25, 2 J Kowalskim M Nowickim A. Ja­
A. Latosz.ewski Orzeł Nl"!borów, 3, A. ~łą St. Szozd;i ! J. Kaczmarkiem, 
Krzysztofiak LKS Bełchatów. D'ystans Tak wiec w olerwszel itrun le naj-
wynosil - 96 km. !ePs?.vch znalazło się dwó-::h i.awod· 

ników z okregu lódzl<:lel!o: 'Vlieczv-
Juniorzy młodsi . Dyst&J>s - 68 km 'ław Nowicki z Wló.kniarza i Józef 

1. W. Doleżeński żyrardowianka - Kaczma·rek z LKS Belr.hatów. 
l.40.10. 2. P . Jagoszewsk1 Społem, 3.

1 

• + 
W. Szrajber LZS Teresin . * * 

. Mistrzostwa by ty. do>"konale zorga- Zalrnńczonv został wvścll! kolarski 
ntzowal1e przez mtejscowycb działa · Dookoła Austrii. Zwyciężył Woll­
Cl!:Y spor towych. (11) l(ang Steinmayr (Aust ria). J. Try-

Trwa i:!orączka przedmlopowych 
zakupów. Wielu amatorów włas­
n.Ych czterech kółek w„raźnie sie 
śpieszy, Nieiednokrotnie wykorzv­
stuia to snr zedajacy uoieraiac sie 
o r zy wygórowanych ce'1ach wy­
woławczvcłl . Najbardziei n ieusteol i 
wi beda musieli ie~zcze nrzvna i­
m niej raz orzyiechac na bazar, bo 
wczora.i brakowało ch14tnych do 
akceptowania orzesadŹonvch cen. 
Zwłaszcza za samochody kilkulet­
nie, z oznakami zaawansowanej sta 
rości. 

Warto od1:10tować, że kupujący 
coraz części ei korzysta ia z pomo­
cy fachowców. których wyszukuja. 
przęde wszystkim w sta..:jach obsłu 
gi samochodów, Mechan,icy mający 
na co dzień do czyn'er.ill z .,Fia ta­
mi", „Syrenami" .i Innymi t y pami 
wozów bezbłednie wvkrywaja naj­
słabsze ounkty Snrzedaiacy na o­
gół nie sa zachwyreni. !i!dY ma.ia 
orzed soba fachowca. Który 7. tat­
wościa u.iawnia starannie' ukrywa­
ne słabości · auta. Trudno iednak 
mówić o wzajemnvm orawieni i.1 
sobie komplementów, gdy w ft.re 
wchodzi znaczna kwota Pieniedzy 
Tylko właściwa ocena kuoowane­
gp pojazdu może uchroni ć od nie­
przyiemnvch rozczarowań. 

A oto bieżace notowania we-
dh11i! cen wywoławczych w tys. zł· 

„Polski Fiat 125 p ' ' 1500: 
1!176: 210 - 240, 1975: 175 200. 
1974: 160 - 178, 1973: 134 - 153. 
1972: 115 - 135, 1971: 112 - 128, 
1970: 100 - 110, 1969: 88 - 100. 

„Polski Fiat 125 p" 1300: 1976: 
210 ?30, 1975: 170 202, 1974: 
151 - 172. 1973: 128 144, 1972: 

115 - 135, 1971: 105 - 125, 1970: 
102 - 120, 1069: 92 - 110. 1968: 81 
- 95, 

„Polski Fiat 126 p": 1976: 110 
117, 1975: 102 - 108. 197.i. 90 - 100, 
1973: 80 - 95. 

„Polski l'!\ia~ 127 p'': 1974: 150 -
170, 1973: 145 - 155. 

„Warszawa"; 1973: 85 - 95, 1972: 
75 - 81. 1971: 70. - 80, '1970: 65 -
75. 1969: 60 - 70, 1968: 50 - 62. 

„Syrena": 1976: 100 - 105; 1975: 
85 - 95, 1974: 71 - BO, 1973: 65 -
75, 1972: 62 - 68, 1971: 55 - 60, 
1970: 45 - 51, 1969: 35 - 44, 1968: 
30 - 41, 

„Skoda": 1974: 145 - 155, . 1973: 
135 - 142, 1972: 110 - 125. 1971: 
108 - 122. 1970: 95 - 115. 

„Wartburg"! 1974: 170 - 185. 
1973: 145 - 165, 1972: 130 1515, 
1971: 125 - 135, 197G: 115 - 130, 
1969: 105 - 115. 1968: 95 - 115. 

„Trabant": 1975: 100 - 115, 1974: 
85 - 95, 1973: 72 - S5. 1972; 70 -
80, 19'il: 65 - 72, 1970c 63 - 68, 
1969: 55 - 62. 1968: 48 - 57, 

„Moskwicz": 1973: 120 - 130. 
1972: 110 - 122, 1971: 100 - 110. 
1970: 90 - 100, 1969: 85 - 95, 1968: 
70 - 80. 

„Zaporożec": 1975: 125, 1974: 110 
- 120. 1973: 90 - 100. 

„Da.cia": 1975: 160 
150 - 165. 1973: 130 

„Seat": 115 ....:. 135. 

175, 1974: 
150. 

(Ob~erwator) 

Wawelu Kraków uzyska\ rekordo-
wy rezultat Z86 µkt. • .... * 

W Rydi:oszczy odbyły aię Mist}'zO· 
strzostwa Armii Zaprzyjaźnionych w 
strzelectwie sportowvm. Swletnie 
strzelali reprezentanci ZSRR. którzy 
zwy~ieźvli aż w pięciu konkut'en· 
c.Jach Słabo natomiast 'lllsali 5ie 
za wnrtnicy . Wojska Polskiego, „a.ilłl-U 
ląc tylko dwa drui;ie miejsca i 
dwa trzecie. a J. Zapedzki w pisto· 
lecie •zvbko~tnelnvm za.lal dolliero 
trze>cle mie.fsce. 

bala za .Ją.I 13 m!eJsce. Z . Sawera -
18, W, Bielski - 19. St, Mikołaj­
czuk - 38. R. Wawrzuta - 43 i W. 
Griganiec - 51 mieJ~ce. W 1tlasy­
f!kacj1 drużynowej Polska zaleta 9 
mie 1sce . 

Dramat S. Williamsa 
w amerykańskiej miejscowości Eu. 

~en w stanie Oregon rozpoczęty stę 
przedol!mptjskie eliminacje lekkoatle­
tów USA . Już pierwszego dnia do­
szło do przy krej nlespodi;anki. 

W biegu ną 100 m , '"~pólrekordzi· 
sta świata na tym dystar>sle Steve 
Williams. na ~lwtek skurczl,l mięśni 
łydki na 40 m przed mets,. zajął do­
piero 6 miejsce z cza;ern 10.12. Ko­
misja sedziowska dopuś~.na Jednak 
tego zawodnik'a do biegu ćwierćfina­
łowego. Niestety Steve Williams 
zszedł z bieżni już po 20 metrach z 
tycll samych powodów. l nie zakwa­
lifikował się do ekipy na igrzyska 
oliJnpljskle. 

W biegu tym trium!owal Harvey 
Glan\'.!e - t0,19 przed Ricci Garde­
rem i Wiil!e Smithem obsj po 10.20. 

Oto wY nik1 końcowe walk: 
Waga do ł8 kg: 1. J. Kotowicz 

(Pols&a); 2. Wł. O.leJnik (Polska); ~. 
I. Seres <Węgry); 4. F. Menedez <Ku­
baJ. 

Waga do 5~ kg: 1, Wł, Stecyk (Pol­
ska); 2. T . .Alibigaszwill (Gruzja); 3. 
H. Machamadi (Iran); 4. P . Cearanu 
(Humunia); 

Waga do 51 kg: I. Zb. żedziC.l<i 
(Polska); 2. P . Braudusan (Rumunia); 
3. Atanasow (Bułgaria); 4. A. Do­
msnski (Polska), 

Waga do 62 kg: 1. Z, Esfandiar 
(Iran); 2 c. Moldowan (Rumunia); 3. 
E, Glray CRFN); 4, K. Popowsld 
(Polska); 

Waga do 88 kg: 1. A. Seid (Iran); 
2. M. Hossein (Iran); 3. Zdz. Antko­
wicz <Polska); 4. n. Cwikowski (Pol­
ska). 

Waga ,do 74 kg: F. Hempel (NRD); 
2, E. Cristian (Rumunia); 3. C, Stoi­
·kow (Bułgaria); 4, T. B,ostomaszwill 
(Gruzja). 

Waga do 82 kg: 1. W. Jorga (Rumu 
nia); 2. A. Seger (RFN); 3, J. Górski 
<Polska); 4. M. Busse (Polska) 

Waga do 90 kg: 1. T. Seregaty 
(Rumunia): 2. S, Kadirow (Bułgaria); 
3., .T. Lupu (Rumunia); 4. D. Fired-

33,517 rozw . z 3 tra!ienla.ml 
11rane po 57 zł 

lo•owanie n 
11 rozw. Jt 5 trafieniami 

ne po 69.433 zł 
1.330 rozw. z ł trafieniami 

itrane po 861 zł 
30.459 rozw. z 3 trafieniami 

11rane po ' 62 zt. 

TOTO-LOTEK 

I LOSO'-VANIE 

WY· 

wy. 

WY· 

l., 17, 25, 33, 4'!. 48 dod. 28 

Il LOSOWANIE 
6, 22, 25, 32, 43, <16 

koncówka banderoli; 387139 

Komunikat „Kukułeczki" 
LGL „Kukułeczka" P.P. komunlku­

je, że w grze 1000 z dnia 20 czerwca 
1976 roku wylosowane zostały nastę­
pujące Uczby: 

15 21, 22, 24, 30, H I dod. 33 
oraz k

0

ońcówki banderoli: 115117, 
75717, 5717, 

Losowanie na samochód marki 
„Skoda" na 6 cyfrową końcówkę 
banderoli: 459111. 

WYKAZ 
WYLOSOWANYCH NAGROD 

w dniu 20, VI. 1976 r . 

chea (NRD). Numery znaczków konkursoW}'ch: 
Waga 'do 100 kg; 1 . P. Buettner 059910 - 74.000 zł; 058145 - 21,500 zł 

(NRD); 2. s. Panalt e (Rumunia); 3. 058218 - 6 .100 zł: 058875 - 2.700 LI; 
H. Stratz (RFN): 4. M. Malinowski 059265 - 2,700 zł; 058232 - l.000 ..t; 
(Polska). 059044 - l.000 zł; 058745 .,- 1.000 zł: 

Waga powyżej too kg: 1. '!.". Mode- 059553 - ~o zł; 059657 - 50? zł; 05,8746 
badze (Gruzja)' 2 H. Elnchelbaum 1- 500 zł, ·059398 - 500 zł, 0!!9587 -
(RFN}; 3. I. Strat'iew (Bułgaria); ł. 500 zł; 058047 - 500 zł; O;j9071 - 500 zł; 
A, Sandurskl (Polska)· 0586'15 - 500 z!; 059900 - 500 d; 058438 

' ,: NIECIECKI 50o s:r. zł; 059492 - 500 zł; 059233 -

PREZENTUJEMY 
MISTRZOW 

0

GRUP 

~echia (Tomaszów) - grupa poJu. 
dmowa - trener T. Llczkowski, kier. 
sekcji ' S. Chmala, opiekun drużyny 
M. Tomczyk, Król strzelców w dru­
żynie A. .Krawczyk S6 bramek. w 
zespole grali: K. Bogurat, L. Gajak; 
w. Kraul, R. Trocha, z. Grzegorek; 
C. Gulą, w. Czapnik, A. Krawczyk, 
M, Wojdyła, G. Komorowski, M. 
Krześlak, G. Smoczyński, J.· Smie­
chowicz, A. Le8niewski, A. Staroń, 
Z. Hartwich. Srednia wieku 21,3 lat, 

Widzew II - mistrz grupy półno­
cnej. Trener H. Manowski, kier. dru­
żyny H. Danecki. Król strzelców w 
drużynie Switkowski 19 bramek. W 
drużynie grali: s. Klimaszewski, P. 
Gąsińskl, M, Wojciechowski. M. An· 
tonląk, P. Kołodziejczyk, A. Nowicki.., 
K. Redzynia, A. Stępniak, w. Smola­
rek, A. Wojclechowslti, J Rumiński, 
P. Kwiatkowski, J. Wotniak, J. Pa­
kulski, W. Kowalski, P. Zasina. Sre­
dnia wieku 21 lat. 

R. 
w 

Urbaniak­
wyścigu 

T, ZIEMLICKI 

najlepszy 
gokartów 

Obok zapaśniczego międzynsrodo­
wego turnieju o Wielkil · Nagrodę 
Lodzi (piszemy o nim powyżej) z 
o);tazjt święta „Głosu Robotniczego'' 
odhylo sie w sobote I nied"<iele wie 
le innych tmorez snc>rtowo-rekr<!a­
c.vlnych, 

Spore zainteresowanie wzbudził 
wśród łódz.kicb sympatyków spor­
tów motoro"'-ych oitólnopolsk:i wY­
ścii! gokartów. W WYścigu handi­
capow:vm o nagrodę .GR" zwycie­
tył 18-letnl łodzianin R, UrbanialC 
wyprzedzająe T. Kiciaka (Lublin) 
i T, Rybarct:yką (Poznań). (WJ 

NA OLIMPIJSKIM STADIONIE W MONTREALU ZGASŁ WCZORAJ' 
WIECZOREM „SWIĘTY OGIE~i"'• PŁONAŁ JASNYM BLl\SKIEM. TO· 
WU<ZYSZĄ(.' SPOR'J.'OWYM ZMAG!\l\IOM NAJLEPSZYCH 450 SZCZĘSLI­
WYCH ZDOBYWCOW MEDALI WYZNACZYŁO S OBIE KOLEJNE SPOT­
KANTE NA OLIMP!.l;i;KICR ARENACH ZA 4 LATA. 

• Kruszw1ev. nrzez Matw:v. lnowro-\ ł nodnoszeniu Odwatnlka. Owa rv• 
c!aw. 'Bvdl!oszC'/:. Sz~bln. Znłn i walizac1a o. olimnilskie kółka .rozoo­
Trzemleszno do l\ioi;:1lna. Ostatni czeb s1e memal ':la druJ?.i jz1eń oo 
etan .świeteeo oitnla" wiódł z ol zeaszeniu znicza orzed 4 latv w tu-
Wolnoścl w MogiJ<:iie na stadion cholsklei OlimPli 
olimpij~k!. e:dzi"' wdZi~czna· rola orzv N a montreal5klm stadionie n ie 

O iimo iada. st.adlon olimpl1ski. 
orzvśiee:a. złotę. srebrne I 
tirazowe med~Je. .~wietv Q-
eień" I to nie zadna lioa. W 

malowniczo oołoion!!l dzielnicv 
Montrealu 10-tv•iecZ,'.lel(o Moicilna. w 
ubiel!ła sobote i niedziele rozeuane 
zostałv V rnvska Olimollskie spor­
towców wielskich woj bvditoskieito 
Impreza uzvsKala 1uż uznanie w 
kraiu - I co tu tlu1:o mówić - 900-
ra sensac1e za l(ranica. Nie oadłv 
wprawdzie · Ila montrealskim ~tadio · 
nie kolo Mol!llna w•na&:liałe rekordv 
i wvnikl. ale jmorer.a. or11a11izowana 
w roku olimpijskim i to bez wiz . 
dewiz. (stąd niżej podpisany otrzy­
mał aprobatę na wyjazd z delegacją 
służbowa\ Pozwala doskonale oo­
zn;ić smak soortowel rvwalizacii. t<.i­
czone1 ood "<':lakiem 5 oltmPiiskich 
kółf'k:. 
Pomvsł orl!anizacil w lcażdvm ro 

ku olimpi1sklm larz'">k soortowców 
wielskich zrodził sie w redakc11 
bVdl!oskiel!o .Dziennik" Wiecxorne­
l!O" Przed 18 latv. Nasi hvdJ!:oscY 
koledzv nie zmarnowa11 okazii 
Zreszta nie mieli orawa dg tel(o 
mając w ręku atut w postaci poło­
żonvch w wo! bvd}?oskim mie1sco­
woścl noszacvcb nat•.vv ollmo1iskich 
miast A skoro tak - to nic nro­
stszego jak znaleźć mecenatów i 
7/abrać sie do ronotv Na nrzeorowa­
dzenie wieiskich ollrnniad DlsA1i s!e 
natvchmiast dzialac?.e wo lew•'>dzkiel!o 
LZS. a także <Zosoodarze miast ! 
osiedl! widzac oe:romna nie do za­
Of7"' "'aszczenia <e;Zanse. 

P lerwsze JO .bez wiz I dewi:r" 
odbvłv s1e w Rzvmie kolo 
Żnina Zanlm rozbrzmiał i:u1 
Stadoin!ie Olim pico „ wleczne-

l(O miasta•.' olimo11skl hejnał tnau-

1i:urujacv rvwalizac.ie nail!'oszvch 
soortowców świata. w Rzymie kolo 
Żnina o medale uhiellali >ie w du­
chu sportowej walki - zgodnie z 
mvśla barona Pierre de Couhertina -
twórcv nowożvtnvch IO - członko" 

zanalemu znt~za orzvPadla ,!:z.olowei oadlv wsoanilłle rezuTtatv . Do 
siatkarce mle1scnwei i:>n11on1 - Ro- snortowvch gronik nle wnisa-
mie Slemczvk. k d' k · · ~ ! t A oo tel wzniosłe1 ceremonii do C 

0 
no ~<' or ow ralU 1 -w a a. 

rvwalizac1i o medale w 9 dvscvali- I) ~ w·vn1kl uzvska':le ol';i:ez . wielu 
nach przvstan!li młodzi soortowcY ucze._tników ~akuia nadzle1e. ze tcb 

w Montrealu 
zgasi olimpijski 

• 
COi speejaluge Wplauibl 

-

wie LZS ziemi bYdl!oskle.i. Czterv \ wol b:vd~OSkiel!o. Montrealska olim­
lata oóf.nie1 hvditoscv działacze zor- ni ada przerosła nawet oczekiwania 
l(anizowali terzvska w Tokio. · nle· samych ori;:a".lizatorów, W czasie 
du:i:ei wiosce oołotone1 w aobl!żu dwóch finałowvch dni o medale rv­
Osiek" koło Wvrzvska W 1968 r wallzowało nrawle 1000 1nłodveh 
areną olimoi1skich zmal(ań 1>yl Mek. dziewcząt I chłooców nailenszvch z· 
syk w Brodnicy. Następną ohmpiadę nai\epszveh w elimlnaciach o ora­
urzadzono w Olimpii koło Tucholi wo startu na JO uczestniczvło tvsia. 
a tegoroczną k. Montrealu. ce dzlewczat i c'Jłooców z S5 izmin 

W ubie1Hv niatek niemal w samo W zawndach ri:minnvc>i 'tartowało 
cołudnie na kruszwickim .. Olimoie" orawie ~oo druźvn o!łkarsklch. 410 
- Mvsle1 Wle±v. trzv dorodne .. ka- siatkówki, 430 w piłce ręcznej (w fi­
olanki" wvhrane ~Pośród nailadnlel- nale wvstaPlło PO 6 nailenszvch ze­
szycp m!eszkan<?k ziemi mos?ilańsk!e.1 społówl . Prawie 9,5 ws soort.owców 
zapalllv .. śwletv ol!leń" którv na- wielskich Bvdl!oskiel!o ubiegało slP. 
steottle młodzi sPortowcv o!'7.enleśll o nrav . .> wv1azdu do Montrealu w 
do Montrea\u . Prawie 200-kllometro_ lekkoatletvce. l<olarstwle. oodnosze­
wa trasa olim Pi lskiel!o znicza wiodła nlu cietarów. łucznictwie . strzelaniu 

nazwiska trafra kledvś na łamv soor· 
towvch kolumn. kontvnuu1ac tvm 
samvm tradvcle med„llstów oonrzed· 
nich IO. otwiera1ąc tm droee clo 
renre~ntaell Polski. ~e wsoomnteć 
tu choclatbv -iazwiska cletarowca ~ 
Paterk11. biel!aczv - Łel(owsklel!o I 
Kanieck!el(o czv kolarza - '8oniec. 
ltlel!o. 

Ollmolada w Montrealu. podobnie 
ialr PoPrŹednle. poza n lezapomniarn'­
mi wraże.niam! I prz„ŻVciami lohok 
zawodów odhvlo sle wiele tmpre21 
k 11Jturatno-rozrvwlrnwvch. a także 
ol!ólnoPolski zlot wio1-;kich SPortow• 
cówl Pozostawiła •.rwałv ślad . M!esz· 
k::ińcv Moe:ilna ot,rzvni'>ll wman'ałv 
obiekt: stadion z nrzeszło ~.~ .tvslecz­
na Widownia. hotel soortowv na 40 
mteisc. n!eknv tor tucznlcv. Przv ich 
budowli! m\eszl<'lńcv Mogilna ma1a 
swói wcale n!em"lłv wkład w oo­
staci czvnów ~oołecznvch ::>szacowa­
nvch ~" kilka m!llonów złotvch. 

l"rz·v dźwiekaeh fanfar •Plvneł>1 
wczorai wiecz<>rem z masztu olim­
niiska flae:a . 7.easł św;etv o<ti"ń". 
któr'' za 4 lata z1rnloni<" znów na 
kolP1nei 0 1imnladzie w Moskwle ko­
.lo Senólna. 

Mam nadzleie . ~" mole nazwisko 
znaidzie sie ':la liście 11krPd vt:1cv1ne1. 
Prz.vrzekli mi to or.tanlzatoi:zv mon­
trealskiei oHmn!atlv. 

A wiec do ?.obaczPnia na olimP11-
skich arenach Mos'1:wv 

WIESŁAW \~ROBEL 
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